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Wyebe«*i sc  d z iew ie ,  oprócz dni następujących: po Świętach uroczystych i N ie ­
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jn ieszczes ia  w Dziennika, nie zwracają się. — W e wszystkich co dotyczę Dzienni­

k a ,  na leży  odnosić się wprost do Dyrekcji obu Dzienników W arszawskich .

Eok 5.
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spożywczych ( d o k .) .  — Korespondencja han­
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FEJLETON.—Kronika sztuk pięknych.
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DZIAŁ URZĘDOWY

W arsKawa, 
pn'a O (£8 Listopada.

Nominacja. — P rz e z  N a jw yższy  u k a z  do k a n to r u  dwo­
r u  z d. 16 p a źd z ie rn ik a ,  p a n n a  A le k sa n d ra  Bezobra- 
zow, m ia n o w a n a  z o s ta ła  f re j l iną  Najjaśniejszej C esa rzo ­
w e j .  (Bus. Inui.)

Tranelokacja.— P r z e z  N a jw y ższy  rozkaz  w w y dz ia le  
w o jsk o w y m  z d. 1 l is to p ad a ,  k a p i ta n  kaliszskiej  b ry g a d y  
s t ra ży  g ra n  cznej Knaut, przen ies iony  zo s ta ł  do 6 -g o  
k las ty ck ieg o  p u łk u  h u z a r ó w  w ie lk iego  księcia  L u d w ik a  
H e sk ie g o ,  z p rz e m ia n o w a n iem  n a  r o tm is t r z a .

O sposobie wyjednywania koncesij na koleje zela- 
zne.— N a jja śn ie jszy  P a n ,  po ro z p o zn a n iu  w radzie  m in i ­
s t ró w  w n io sk u  m in is t ra  sk a r b u  o sposob ie  w y je d n y w a ­

n i a  konces ij  n a  ko le je  że lazn e  i ko n k u ren c i j  m iędzy  
w s p ó łu b ie g a ją c e m i  się, w d. 18  p a źd z ie rn ik a  r .  b .  N a j ­
wyżej  ro z k a z a ć  ra cz y ł :  1)  A b y  koncesje  po p rzed n io  r o z ­
p a t r y w a n e  b y ły  w  k o m itec ie  m in is t r  w ,  k tó r y  p rz y  p o ­
d a w a n iu  ty ch że  n a  N a jw y ż s z ą  decyzję  m a  o rzek ać :  czy 
n a leży  w d a n y m  razie  w e zw ać  w sp ó łu b ie g a jąc y c h  się do 
k o n k u ren c j i .  2 )  M in is te r  s k a r b u  m a  w y je d n y w ać  N a j ­
w yższą  decyzję  n a  w ezw an ie  do  k o n k u re n c j i  o sób ,  d o ­
puszczen ie  k tó ry c h  u z n a  za  poży teczne .  .8) D e k la ra c je  
m a ją  być  n a d s y ła n e  do m in i s t r a  s k a r b u  w  o p ie c zę to w a ­
n y c h  k o p e r ta c h  i o tw ie ra n e  w  rad z :e  m in i s t r a  sk a rb u .  
N a  posiedzen ie  r a d y ,  w ezw an i  zo s tan ą  w s p ó łu b ie g a ją c y  
się .  4 )  K o n k u re n c i  u p rzedzen i  b ę d ą :  a )  że u t r zy m u jąc y  
się  p rzy  p rzed s ięb io rs tw ie ,  w in ien  będzie zw ró c ić  kosz ta  
p o sz u k iw a n ia :  s k a rb e w i  — skoro  tak o w e  w y ło ż o n e  b y ły  
z r o z p o rz ą d z e n ia  rz ąd u ,  a  p r y w a tn y m  o s o b o m ,— jeżeli

u s ta n a w ia  się: w p ie rw szy m  razie,  p o d łu g  wysokośc i  w y ­
d a tk u ,  a  w  o s t a tn im —- p o d łu g  d o b ro w o ln e j  ugody,  a lb o  
p o d łu g  decyzji  m in is t ra  k o m u n ik a c j i ,  w  r a z ie  jeżeli  z g o ­
d a  nie n a s tą p i ł a ;  b )  że k o m ite t  m in is t ró w  ro z p o z n a  z ło ­
żone de k la rac je  i p d a  r.a N a jw y ższe  u z n a n ie  o p in ją  s w o ­
j ą  w zględem  p rzy jęc ia  lu b  o d rz u ca n ia  d e k la rac j i .

Ogłaszanie zapozwów do stawienia się przed są ­
dem. -Na,  ż ą d a n ie  r e d a k to ró w  gaze t  w y c h o d zą c y ch  w  
P e te r s b u r g u :  „ C o u r r ie r  R u s s e ” i „ S t .  P e t e r s b u r g e r  Z e i -  
t u n g ” , m in i s t e r  sp ra w ied l iw o śc i  p rzezn aczy ł  pom ien ione  
g a ze ty  do  o g ła s z a n ia  w  n ich  z ap o z w ó w  sąd o w y c h  w  
p rz y sz ły m  1 8 6 9  r .  z zas trzeżen iem ,  a że b y  n a d s y ła n e  
p rzez  w ła d z e  są d o w e  do redake ij  tych  g a z e t  o b w ieszcze­
n ia ,  z am ieszczane  w nich b y ły  bez żadne j  zw łok i,  w j ę ­
zyku  ru sk im ,  pod  odp o w ied z ia ln o śc ią  re d ak c j i  za  w sze l ­
k ą  zm ianę  t re śc i  lu b  fo rm y  o ry g in a łu  o g łoszen ia .  (Siew. 
Pocz.)z afo rsz u so w an e  b y ły  przez  nich; su m a  w y n a g ro d ze n ia

S P R A W O Z D A N I E
o postępie czynności sprawdzenia tabel likwidacyjnych z dóbr ziemskich, 
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i Warszawska . . . . 3,174 3,C84 42 48 3,174 54,059 786,791 14 111 3,174
2 K a lisz sk a ........................ 2,438 2,322 24 92 2,438 58,109 543,626 9 107 2,438
3 Kielecka............................. 1,486 1,324 90 72 1,486 43,876 404,952 9 68 1,486
4 L u b e ls k a ....................... 1,788 1,745 12 29 1,786 57,796 917,239 15 276 1,786
0 Łomżyńska....................... 1,600 1,512 2 86 1,600 22,621 237,138 10 146 1,600
6 P ło c k a ............................. 2.493 2,468 12 13 2,493 37,052 335,593 14 137 2,430
7 Petrokowska . . . . 2,018 1,955 6 57 2,018 48,141 596,570 12 117 2,013
8 Radomska ........................ 1,828 1,730 29 69 1,828 43,187 496,905 11 15 1,828
9 S ied leck a ........................ 1,551 1,451 11 89 1,551 33,807 699.235 201 205 1,551

10 Suwałkska......................... 1,295 1,030 1 264 1,295 18,084 437,723 24 61 1,295
W ogóle | 19,671 118,6211 229 819119,669 416,732 | 5,455,772 | 131 28|19,601

Z liczby przedstawionych Komitetowi Urządzającemu
t a b e l ........................................................................... 19,601
Komisja Centralna zatwierdziła . . . .  19,390

podług tych tabel przyznano:
włościanom na dymów...................................  546,320
gruntów użytkowych morgów . . . .  5,472,1301

10 pr .w przecięciu na jeden dym około morgów 
właścicielom dóbr wynagrodzenia rs. 61,582,126 
w przecięciu za jeden mórg około rs. 11 k. 25
czyli za jedną d ie s ia t in ę ...............................rs. 22 k. 50

Z liczby przedstawionych tabel nie zatwierdzono 211
z tego zwrócono Komisjom dla poprawienia . . 76

f e j l e t o n  d z i e n n i k a  w a r s z a w s k i e g o .  

Kronika sztuk pięknych.
D nia  6 (18) listopada.

W  pierw szym  artyku le  naszym , zam ieszczonym  pod 
tą  ru b ry k ą , przyrzekliśm y zajm ować się bliżej dzie • 
jam i naszego m alarstw a, k tó re  w osta tn ich  czasach, 
ta k  nadzw yczajuie się rozw inęło i ta k  św ietne w sz tu ­
ce za ję ło  stanow sko. P rzyrzeczenia tego nie d o trzy ­
m aliśm y ściśle, zabsorbow ani p racą  w innych k ie ru n ­
k a c h .- -Z re sz tą , ażeby odpowiedzieć sum iennie podo­
bnem u zadaniu, należałoby, przejść bacznie h is to rję  
tu te jszej wystawy czyli, jak j ą  nazyw ają „zachęty  
sz tu k  pięknych,” gdzie od  la t k ilku  ko n cen tru ją  się 
p łody pęzla, w szystkich praw ie znakom itych m a la ­
rzy  naszych — i w. takim  system atycznym  tych d z ie ­
jów' p rzeglądzie, zaznaczyć oraz ich postęp  i w y k a ­
zać rozm aite  k ierunk i jak iem i poszli różnorodni, bądź  
dawniej ju ż  znani, bądź nowo pojawiający się tam  a r ­
tyści. Być może, iż tak i system atyczny przeg ląd  k r a ­
jow ego m alarstw a przedsięw eźniem y w przyszłości 
po zebran iu  dostatecznych roaterjałów  i dok ładnem  
ich o p ra c o w a n iu -d z iś — nagleni obowiązkiem, p ocią­
gnięci widokiem  ty lu  i ta k  szczęśliwych p rac naszych 
artystów , pragniem y pom ów ić,choćby ju ż  tylko o sa ­
m ych najśw ieższych fak tach  z tej ta k  bogatej dzie­
dziny.

Przedew szystk iem , w ypada zaznaczyć fak t sp e łn io ­
ny, to je s t  zam knięcie w ystawy obrazów  ś. p. Józefa 
Sim m lera, istn iejącej ppzez czas jak iś  w pałacu  lir. 
P o tockich . M aterja lny  re z u lta t tej wystawy, nie sp e ł­
n ił oczekiwań pow szechnych, albowiem zebrana kw o­
ta, nie wiele przew yższająca 1200 rs., n ie je s t d o sta ­
tecznym  k ap ita łem  z k tó rego  procent, m ógłby stano 
wić w ieczyste stypend jum  im ienia S im m lera  — o co 
w łaściw ie, ‘ o rganizującym  tę pośm iertną wystawę 
chodziło. Jedno  z pism  tutejszych, nie pom nim  które, 
proponuje, ażeby kw otę zebraną z tej wystawy zło ­
żyć na procen t sk ład an y  i z czasem  dopiero, gdy 
skutk iem  tak iej operacji wzrośnie do odpowiedniej 
w ysokości— utw orzyć z niej k ap ita ł dla stypendjum  
Sim m lera. Zapewne, p ro jek t ten ocala pierw otną 
m yśl w ys'aw y, i d la sław y zgasłego m alarza je s t naj­
korzystn iejszym ; k to  wie jednakże, czy nie sku tecz­
niej byłoby d la  dobra  i rozw oju sz tiik i, podzielić za­
raz  zebrauy k a p ita ł na trzy  lub cz te ry  części i użyć 
je  na jednorazow e stypend ja czy w sparcia, m łodych 
a rzeczywiście u ta len tow anych  artystów , k tórym  w ła­
sne ich środki nie pozw alają zwiedzić zagranicznych 
muzeów i pracow ni m istrzów , dla zu ;e łn e g o  wy­
k sz ta łcen ia  się w sztuce. Słyszeliśm y wielu dziw ią­
cych się, d la  czego w ciągu  tak  długiego trw an ia  tej 
w ystawy p rac  S im m lera, pomimo gorącej d lań  sym- 
p atji ogó łu — tak  m ało  su  sunkow o zebrało  się pie­
niędzy; d la  czego tak  szczupła liczba osób zw iedzi­
ła  tę  galerję  u tw orzoną z prac jednego  a rty s ty , sza ­
now anego pow szechnie i będącego jednym  z lu m in a­

rzy  krajow ego m alarstw a? P ism a publiczne śledząc 
tak  powolny napływ  zw iedzającej wj staw ę S im m lera 
publiczności, obwiniały ją  o obojętność i podn ieca ły  
za razem — okazując cel zacny i pożyteczny, — w sze; 
lako g łos ich pozostał bez skutecznego w pływ u. Dzi- 
wnern to m ogło wydawać się w mieście, k tó re  tak  ła ­
two idzie za pierwszem  w rażeniem  i ta k  chętnie z a ­
cne, lub  tylko filantropijne przedsięw zięcia w spiera. 
Co do nas, tłum aczym y sobie ten b ra k  zapału  w p u ­
bliczności do zw iedzania p rac  zm arłego  arty sty , b ra ­
kiem  w nichże sam ych ognia insp iracji — co kusi 
wzrok i poryw a im aginację widza, zanim  on jeszcze 
z artystycznej w artości ob razu  zdać s bie spraw ę za ­
m ierzy. O brazy S im m lera, szczególniej zaś osta tn ie , 
m ają w ielkie zale ty . Techniczna ich s trona  op raco ­
w ana po m istrzow sku, akcesorja  trak tow ane z um ie­
ję tnośc ią  i w ykończeniem  drobiazgow em  —  myśl na­
wet, często w ielka i sym patyczna.. Lecz przez tę  f o r ­
mę piękną i bogatą, duch nie zawsze wyziera..., P ię ­
kne głowy wielu jego postaci, żyją wprawdzie i my­
ślą naw et często —lecz rzadko  z ich ócz tryska ogień 
zapału ; rzadko  na czołach świeci isk ra  natchnienia. 
D la  tego, obrazy S im m lera więcej wzbudzają szacun­
ku  i podziw u niż zapału . W idz patrzy  na śm ierć B a r ­
bary  lub przysięgę Jadw ig  : podziwia pracę m alarza , 
gotów  złożyć ho łd  szlachetnym  postaciom  ożyw io­
nym jego pęzlem , lecz mu do nich serce nie bije, a 
oko nie tęskni do nich tak, ja k  do b łahszych  po m y ­
słem , słabszyeh rysunkiem , lecz ciepłem  serd , cznej 
myśli i ogniem natchnienia ogrzanych obrazków , in  -



dla dokonania o s z a c o w a n ia .................................. 206 (*)
nie rozpoznano z powoda nieotrzymania żąda­

nych w i a d o m o ś c i .......................................................  11
przypada do rozpatrzenia .  48

Z liczby tabel zatwierdzonych przez Komisję Centralną:
a) przesłano do Komisji Likwidacyjnej do dalsze-

•  go postąp ien ia ......................................................19,182
b) przygotowuje się do o d e s ła n ia ............................96
o) nie mogą być odesłane z powodu nieotrzy­

mania wszystkich tabel z całych dóbr . . 112
Komisja Likwidacyjna zarządziła wypłatę właścicielom 

dóbr wynagrodzenia L istam i Likwidacyjnemi:
z t a b e l ....................................18,486
w sumie . . . rs. 58,324,802

Z Kom itetu Urządzającego odesłano do miej­
scowych Komisij Spraw Włościańskich dla w pro­
wadzenia w wykonanie t a b e l ...................................18,203

Zwrócono z Komisij tabel ostatecznie w wyko­
nanie wprowadzonych ................................................ 12,319

Oddano do Archiwum dla zachowania ostatecz­
nie w wykonanie wprowadzonych tabel . . 11,550.

M agistrat M iasta Warszawy zawiadamia osoby i n- 
teresowane, że b. Komisja Rządowa bpraw  Wewnętrz. i 
D u bownych reskryptem z dnia 7 (19) M arca r. b. za N. 
689)3635, na rok bież. ustanowiła składkę od ubezpiecze­
nia ruchomości o 40°/0 niższą od taryfy normalnej, ustawą 
przepisanej. Dopełniony na takowej zasadzie rozpis ra ­
ty grudniowej 1868 r. od ubezpieczenia ciągłego rucho­
mości w mieście Warszawie, przesłany został Kasie G łó ­
wnej Ekonomicznej m iasta W arszawy dla bezzwłoczne­
go rozpoczęcia poboru, który z dniem 1 (13) Grudnia r. 
b. ukończony być winien, po upływie bowiem tego, k a ­
ry  art 95 Ustawy o ubezpiecz-niu ruchomości przepisa­
ne, to jest za pierwszy miesiąc pól od st <, za dwa nastę­
pne pojednam  od sta od zalegających, pobrane będą; 
po upływie zaś trzech miesięcy, egzekti'ja zarządzoną 
bę Izie, a jeżeli rata  grudniowa do dnia 1 (13) Czerwca 
1869 r . opłaconą nie będz:e, ubezpieczenie z mocy po­
wyżej przytoczonego art. 95 ustawy obowiązywać z tym­
że dniem prze«tanie, i straty po tym termini i przez po- 
gorzel zrządzić się mogące, wynagrodzone nie będą. 
Przytem  M agistrat znajduje potrzebę ostrzedz ubezpie­
czonych, ażeby pieniędzy na składkę tę przeznaczonych 
nie powierzali nikomu, lecz takową w Kasie do rąk wta- 
Ściwego poborcy wnosili i kwity zaraz t<go szmego dnia 
z rąk poborcy odbierali, a to pod u tratą pieniędzy w rę­
ce niewłaściwe oddanych. M agistrat spodziewa się, że 
tak znaczne obniżenie składek od ubezpieczenia rucho­
mości stanir się powodem dla ubezpieczonych do spiesz­
nego uiszczenia rozpisania raty grudniowej r. b. jako też 
do zaspokojenia zaległości, jeżeli takowa z poprzedniej 
ra ty  istnieje, a tern samem utrzymania ubezpieczenia, 
które w razie niezapłacenia vaty czerwcowej 1868 roku 
ustałoby z dniem l (13) Grudnia r. b. *

(*) W tej liczbie 130 tabel z dóbr Zyple, po ich za­
twierdzeniu, przes ane zostały dla dokonania oszacowa­
nia, na zasadzie oddzielnego Rozkazu Najwyższego i dla 
tego takowe wykazane są podwójnie: w liczbie zatw ier­
dzonych, oraz w liczbie podpadających os.acowaniu.

nych malarzy, stojących niżej, w hierarchji sztuki. 
Być może, że to rozumowanie nasze je s t indywidu- 
alnem tylko; że nie podziela go znaczna część czy­
telników lub artystów tutejszych— dajemy je  przecież 
jako  osobistą naszą, o p in ję - ja k o  mieszczące w sobie 
jedyną widoczną przyczynę, objaśniającą m ałe powo­
dzenie wystawy pośmiertnych prac artysty, którem u 
wszakże, ani wielkiego talentu, ani godnych powsze­
chnego uznania zasług, nie zaprzeczamy zgoła.

Jest u nas przecież malarz, znany oddawna i zaj- 
mujący zaszczytne w dziejach sztuki stanowisko— 
człowiekwieikiej nauki, głębokich studjów h istorycz­
nych, archeolog pełen erudycji i artysta  miłujący 
sztukę jak  świętość —a jednak, obrazy jego nie wzbu­
dzą nigdy entuzjazm u widza, choć znawca pod wzglę­
dem historji sztuki i erudycji archeologicznej, wysoko 
je  oceni. Takim malarzem jest p. Aleksander Lesser. 
Nie ubliża to bynajmniej jego powadze artystycznej, 
ani obniża wartości jego pracy, k tóra chociażby 
tylko była skarbcem , przechowującym starożytne 
szczegóły w sztuce i zamierzchłe podaaia dziejowe— 
już  wielkie i trw ałe sztuce i następnym pokoleniom 
malarzy, może oddać usługi. Nie stawimy tu obrazów 
p. Lessera, do porównania z pracami ś. p. Simmlera, 
gdyż są one zupełnie od siebie różne, lecz chcemy 
przez to zestawienie wyrazić, iż na rozmaitych dro­
gach, można sobie talentem, pracą i nauką wyrobić 
zaszczytne stanowisko w sztuce. Tacy, jak  Matejko

DZIAŁ IVIEURZĘDOWY
Warszawa, 

dnia 6 (18) Listopada.
Mamy obecnie przed sobą tekst mowy lorda 

Stanleya do wyborców w Kings Lynn, która zna­
na nam była poprzednio tylko z telegraficznego 
rozbioru. Angielski minister spraw zagranicz­
nych usiłował uwydatnić, że zewnętrzne wpły­
wy nie są w stanie przeszkodzić wzrastaniu po­
tęgi jakiego pań.twa, jeżeli takowe jest następ­
stwem zdrowych sił żywotnych, jak również nie 
są wstanie zapobiedz rozpadnięciu się państwa, 
pochodzącemu z wewnętrznych wad. Ponieważ 
lord Stanley mniemał, że wszyscy politycy eu­
ropejscy podzielają taki jego pogląd, przeto u- 
znawał położenie obecne Europy za zupełnie 
uspakajające. Monitor francuzki roztrząsając 
mowę lorda Stanleya dodał, iż należy być dla 
niego wdzięcznym, iż pr ytoczył wszelkie we­
dług swego przekonania względy, które zapew­
niają utrzymanie stałeg > pokoju w Europie. 
L a  France nie podziela zdania Monitora i za­
rzuca lordowi Stanley, że ni; dość bezstronnie 
oceniał położenie Francji. Naturalnem jest, że 
w p. ństwie tem muszą się niepokoić umysły w 
obec tworzenia się w jego sąsiedztwie wielkiego 
scentralizowanego wojskowego państw^; rady 
umiarkowania zaś należało zwrócić nie do Fran­
cji, ale do Prus. Gdyby minister angielski chciał 
przemawiać za pokojem i nie przyczyniać się 
do niespokojności umysłów, powinien był nawet 
w odległej przyszłości nie przedstawiać zjedno­
czonych Niemiec pod kierunkiem Prus.

We Francji uwaga zwrócona była prawie wy­
łącznie na wypadki wewnętrzne a mianowicie 
na proces wytoczony dziennikom, które otwo 
rzyły u siebie składkę na pomnik d li Biudina; 
sąd policji poprawczej uznał je za winne i reda­
ktorów ich skazał na więzienie i kary pieniężne 
Z drugiej strony rząd postanowił wytoczyć 
proces o usiłowanie zakłócenia spokojności po­
wszechnej dziennikowi Gaulois, który doniósł, 
że rząd wykrył spisek i że prawo bezpieczeń­
stwa publicznego z całą surowością będzie za­
stosowane.

Wiadomości z Madrytu ograniczają się na do­
niesieniu o lieznem zgromadzeniu ludowem od­
bytem 3 (15) b. m., na którem Ol ) aga, Martos 
i inni przewódcy przemawiali w duchu nieda 
wno ogłoszonego manifestu, na korzyść moaar- 
cbicznej formy rządu. Wszelako na prowincji 
agitacja republikańska silnie się rozszerza, jak 
to się okazuje i z wspominanego wczoraj przez 
nas żądania jenerał-kapitanów powiększenia za-

mistrze, którzy każdą formę swej myśli, duchem na­
pełnić umieją, którym  arcydzieła tryskają z pęnzla 
jak promienie z słońca—rzadko się rodzą i stanowią 
epoki w sztuce.

W istocie, każde płótno tego genjalnego malarza, 
zdaje się być otoczone, jakby atm osferą duchowego 
świata. Z każdej twarzy jego postaci tryska  życie po­
tężne, z każdych oczu bije nieśmiertelnej duszy na­
tchnienie! Jednem  dotknięciem penzla, potrafi on 
rzucić boleść lub rozniecić szczęście na obliczu swo­
ich kreacij.— A jak  umie wybierać godne dla swojej 
muzy przedm ioty—jak  wspaniale trak tu je  on tych 
swoich gości, których zaprasza do swej myśli 
ludźmi tylko—a wypuszcza na płótno już bohateram i 
prawie! N iewierny jak  oceniają kompetentni sam 
rodzaj malowania Matejki, ani do jakiej go zaliczają 
szkoły. Nie zdarzyło się nam dotąd czytać żadnego 
głębszego i umiejętnego studjum  prac tego artysty  — 
choć zasługują one aa to, domagają się ich nawet 
koniecznie. Dla nas, obrazy tego artysty, jednoczą 
w sobie gorący koloryt i śmiały charakter, niektó­
rych płócien Murilla z siłą  i, że się tak  wyrazim, 
mcskularnoćcią rysunku Ribeiry. Jego W itt-Stwosz, 
a po części i Kochanowski nad trum ienką U rszuli,— 
choć ten ostatni obraz, nie dość ma powietrza i prze- 
strzeui—nasunęły nam głównie to porównanie.

  (d. c. n.)

łogi w większych miastach. Jak się zdaje 
przywódcy republikańskiego odcienia demokra­
tycznego stronnictwa, widząc w Madrycie nie 
dość dogodny dla siebie grunt, rozjechali się po 
prowincji, szesząc tam propagandę. Lecz może 
wiadomość o przystąpieniu Olozagi, Rivero i 
Martosa do programu monarcbicznego, skoro 
się rozejdzie po kraju, odejmie znaczną liczbę 
stronników odcieniowi republikańskiemu, na 
czele którego stoją Orense i Castelar.

Kiedy dzienniki wiedeńskie, po uchwaleniu 
przez radę państwa prawa o reorganizacji ar- 
mji, przestały rozsiewać niepokojące wieści, o- 
siągnąwszy za pomocą nich pożądany cel, pro­
wincjonalne dzienniki austrjackie jeszcze nie 
porzuciły tej igraszki. Tak dziennik pragski 
Bohemia zapewnia, że Prusy wysłały do księztw 
naddunajskich przeszło 5 ,0 0 0  podoficerów w 
kształcie instruktorów, że ciągle z pruskich fa­
bryk przesyłają tam znaczne zapasy broni i a- 
municji, i nakoniec, że w S edmiogrodzie obie­
gają już monety z napisem: „Karol I, król Ru- 
munjf”. Nawet wiedeńska Debatte uznaje te 
wiadomości, jako tendencyjnie przesadzone.

Dzienniki brukselskie i paryzkie dziś nie na­
deszły.

Zwracamy uwagę czytelników naszych na za­
mieszczoną poniżej korespondencję z Paryża.

Wiadomości telegraficzne.
* Peszt, 16 (4) listopada. Na wczorajśzej konferen­

cji delegacji węgierskiej, taż postanowiła podzielić 
się na następujące cztery komisje: komisja wojny z 18 
członkó w ,komisja m arynarki z 11, komisja finanso­
wa z 15 i komisja spraw zagranicznych z 15. H r. 
Somssich pozostaje nadal prezesem. Dla Chorwatów 
pozostawiono pięć miejsc. (Cor. B ur.)

* Peszt, 16 (4) listopada. Posiedzenia delegacji 
austrjackiej zostały dziś otwarte. Kanclerz państwa 
ba on Beust miał przem twę, w której powiedział: 
Przybycie do Pesztu delegacji rady państwa, nadaje 
dualistycznemu ukształtowaniu monarchji silniejszy 
wyraz; leży w rem wzmocn'enie, nie zaś 03łabieuie i 
ro / trzężenie wspólnego związku. Następnie kanclerz 
państwa złożył budżet wspólny na r. 1869. O lesłany 
on został do komisji złożonej z 24 członków. ( Wolffs 
T. B.)

* Paryż, 14 (2) listopad i. W sprawie podpisów 
na pomnik dla Baudin’a i wypadków zaszłych na 
cm entarzu M ontm artre, skazani zostali: Gaillard o j­
ciec i Quentin, każdy na 500 franków kary; Gaillard 
syn, na 150 franków kary i na 1 miesiąc więzienia; 
Peyrouton i Delescluse, k ażd y n a  2,000 franków k a ­
ry i na 6 miesięcy więzienia; t'eyrat, Challemel i Du- 
ret, każdy na 2,000 franków kary. (W olffs T. B .)

* Paryż, 15 (3 ) listopada. D roit donosi, że 
dziennikowi Gaulois wytoczony zostanie proces z p o ­
wodu podanego w zeszły piątek artykułu , zdolnego 
naruszyć spokojność powszechną. {Tamie).

* Paryż, 15 (3) listopada. Dziennik France za­
stanawia się w obszernym artykule nad ostatnią mo­
wą lorda Stanleya. Pismo to zarzuca tej mowie, że 
nie dość bezstronnie oceniła ona położenie Francji. 
Bardzo je s t naturalnem, że umysły we Francji n ie­
pokoją się z powodu utworzenia na jej granicach 
wschodnich wielkiego i scentralizowanego mocarstwa 
militarnego. Nie do Francji, lecz do P rus,— powia­
da France,— lord Stanley powinien był wystósować 
swe rady co do umiarkowania i usp (kojenia um y­
słów. Również minister angiel ki, jeżeli chciał o- 
świadczyć się za pokojem, nie powinien był wskazy­
wać jednocześnie na wypadki w perspektywie, które 
w ivzie urzeczywistnienia się, nie będą bynajmniej 
zdolne uspokoić umysły, jak np. na jedność Niemiec 
pod Kierunkiem Prus. Mowa ta atoli, jak  powiada 
w końcu pismo pomienione, nie zmienia w niczero 
położenia Europy. {Tamże).

* Paryż, 16 (4) listopada. Monitor dzisipjszy z a ­
stanawia się w swym przeglądzie tygodniowym nad 
ostatnią mową lorda Stanleya i oświadcza, że należy 
się lordowi Stanley wdzięczność za to, że wspomniał 
podług swego przekonania o tych wszystkich wzglę­
dach, które zdają się obecnie zapowiadać utrzym anie 
długotrw ałego pokoju europejskiego. Monitor stw ier­
dza, że lord Stanley oświadczył się ze wszech m iar 
uspokajająco w przedmiocie zachodu i rozbiera na­
stępnie część mowy dotyczącą wschodu, przyczem 
zgadza się na objęte tą  częścią dowodzenia. ( Tam  
że).
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* Florencja. 14 (2) listopada Zapewniają, że na 
przyszłą sesję parlamentu, Crispi postawiony będzie 
ze strony opozycji jako kandydat na prezesa izby de­
putowanych, przeciw kandydatowi rządowemu Mari. 
{T am ie.)

* Bruksela , 15 [3) listopada. Donoszą,, że hra- 
b iia  Flandrji jest przy nadziei. (T am ie).

* Berlin , 16 (4) listopada. Deputowany Lowe za 
mierzą postawić wniosek za wypowiedzeniem konwen­
cji kartelową) z Rosją. Komisja wyznaczona do roz- 
trząśnięcia kwestji sekwestrów, uaradzać się będzie 
we środę; ze stanowczą opiują wstrzyma się ona pra­
wdopodobnie do powrotu hr. Bismarcka. (Tam ie).

* Rendsburg, 16 (4 ) listopada. Sejm prowincjo­
nalny przeszedł do porządku dziennego co do wszy- 
stkich petycij, dotyczących, wy nagrodzenia za straty 
poniesione podczas wojny i w przedmiocie szlezwig- 
czyków północnych, którzy wyemigrowali do Danji. 
(Tam ie).

9 Towarzysz ministra sprawiedliwości tajny radca 
Percow  w przejeździe z Lublina i Siedlca przez War­
szawę, udał się w dniu dzisiejszym do m. Płocka, dla 
zwiedzenia tamecznych sądów.

♦ ( P o b y t  m i n i s t r a  o ś w i e c e n i a  w 
C h o ł  m i e .— W i a d o m o ś c i d j e c e z j a 1 n e). 
Z Chołma piszą do Słowa  lwowskiego: „Minister o- 
świecenia narodowego, hr. D. A Tołstoj, po wyjeź- 
dzie Najjaśniejszego Cesarza z Warszawy, zwiedzał 
szkoły w gubernjach siedleckiej i lubelskiej, przy- 
czem z a b a w i ł  w tymże celu cztery dni w naszym Choł- 
mie. Zwiedzał on codziennie szkoły miejscowe i by­
wał prawie codziennie u najprzewielebniejszego Mi­
chała, który zaszczycony został szczególcem jego 
zaufaniem i  przyjaźnią. Rezultat inspekcji szkół, 
mianowicie gimnazjów, był bardzo pomyślny dla nau­
czycieli ruskich, którzy przesiedlili się tu z Galicji. 
Z liczby 20-u nauczycieli, większa część ozdobioną 
została orderami za gorliwość i prace na polu nau- 
kowem. Minister zaszczycił szczególną swą uwagą 
nauczyciela gimnazjum bielskiego, p. Lucjana-Lą- 
wrowskiego, który uchodził jeszcze w Galicji za naj­
lepszego nauczyciela filologji klasycznej. — Z wiado­
mości djecezjalnych najważniejszą jest ta, że biskup 
Michał przysposobił drugi list pasterski, którym po­
twierdza wszystkie swoje poprzednie okólniki konsy­
storskie, ogłoszone p< dczas jego zarządu i  zebrane 
przez archiprezbitera Józefa Wójcickiego; biskup Mi­
chał poleca swemu duchowieństwu stosować się ściśle 
do przepisów kościoła grecko-unickiego, i powołując 
się na ustawy djecezji, zatwierdzone przez Rzym, za­
brania swoim księżom odprawiać nabożeństwa w ko­
ściołach rzymskich, pod zagrożeniem karą kanoni­
czną.”

* ( K o l e j  j a r o s 1 a w  8 k o- l  u k o w s k a).  Otrzy­
maliśm y, z Chołma następujący artykuł: „Znowu ożyw i­
ły  się nadzieje miasta naszego, które nawiasem mówiąc, 
dzięki centralizacij w  uiem rożnych władz, codziennie 
•wzrasta i do 1-szo-rzędnych miast wkrótce n tk ż r ć  będzie. 
Ożywiające go w tej chwili nadzieje, tyczą się połącze­
nia przez tasz Ch dm  koleją żelazną Jarosławia galicyj­
skiego z Łnkowem. O ile uzasadnione są te, może przed­
wczesne dla nas jeszcze, a tyle pożądane po Boski, niewiem, 
ale to wiem, że żadna okolica kraju nasz-’go taa ze sta­
nowiska państwowego, politycznego i strategicznego, jak  
handiowego, przemysłowego i rolniczego tyle kolei żela­
znej nie potrzebuje co nasza; ta jedna okoliczność, że 
Ruś chełm ska najhardziej jest na zachód posunięta, obok  
tysią a innych, powinna być aż nadto dostateczną przy- 
czrną do stanowczego na korzyść tej linji zdecydowania 
się . Każda mapa jeograficzna wskazuje drogę tę inży­
nierowi za drogę naturalną, która idąc na Tom aszów, 
Chołm, Parczew, Radin, Luków, omija Wieprz dwa ra­
zy, G iełczew , dwie Bystrzyce, Tyśm  enicę, wzgórza mię­
dzy Zamostiem a Krasnyrastawem, wzgórza jeszcze w ięk­
sze i dziksza między tym ostatnim a Lublinem, nakoniec 
góry Sław nika, przechodząc zaś między Bugiem a W ie ­
przem punktami kulminacyjnemi żadnych wód nie napo­
tyka, żadnych wzgórz przekopywać lub obchodzić nie 
będzie, aidąc ciągle krajem płaskim i równym, zmniejszy 
swój nakładowy koszt wiorsty o % przynajmniej. A le  
zarzuci mi każdy, że linja taka Lublin ominie; prawda, 
ale omijając go o kilka mil zaledwie, cały  z niego tak 
pasażerski jak i handlowy ruch zabierze, a Lol lin jako  
miasto pizem ystow e nie przedstawia dotąd takiej ważno­
ści, aby pod mUrami jego musiała koniecznie kolej prze­
chodzić; odległość kilkomiłowa od kolei, nie bardzo przy­
k r ą  mu będz e, aby swoich miejscowych interesów z War-

i Lwowem nie m :ał tak jak dziś załtwiać i dopil- 
no vywać; dalej Lublin swem położeń em jeograficznem  
byłby przyczyną wielkiego zboczenia d a linji. której 
przeszłością byłoby połączenie z Chołma na W łodzi­
mierz, Łuck, R owno, Kijowa i całej południowo-wscho­
dniej najbogatszej Rosji z Bałtykiem i zachodem koleją

czysto narodową, najkrótszą. N ow elin je budując, najwię­
cej na ich przyszłość uwagę naszą zwracać powinniśmy, 
poświęcając często dla większych lubo odległych wido­
ków i następstw małe miejscowe interesa; budow ać prze- 
dewszystkiem powinniśmy prędko i tanio, czasu bowiem  
i kapitałów  straconych nic nam nie w róci, zapatrując się 
w tem na śm iałe budowy dróg żelaznych Ameryki P ó ł­
nocnej, której przestrzenie, brak p iczątkowo ludności, w 
wielkiej z nami stawiają znak gji, a która wszystko to 
przezwyciężyła, dzięki swej energji i śm iałości, budując 
koleje żelazne o ‘/ 2, a nawet o 2 3 taniej od europejskich. 
Takie to myśli skłoniły  mnie, nie specjalistę, do wzięcia  
pióra do ręki w tym przedmiocie, który niejednokro nie 
rożnych zajm ował i zajmuje, w przekonaniu, że tylko ze 
ścierających się zdań i zapatrywań, prawdziwa prawda 
płynie i ogółow i użyteczną być m oże.—  D ym isjo n o w a ­
n y  kapitan  arty le rji'‘.

* ( D o  k r o n i k i  m u z y c z n e j )  czerpiemy z o-  
statnich lipskich dzienników następujące szczegóły; Ame­
rykanka Minnie Hau k, dwukrotnie już w ystępowała w 
teatrze „Covent Garden4* w Londynie w operze Bellinie- 
go „Lunatyczka4* (L a Somnambula), z wielkiem powo­
dzeniem, a jakkolwiek odpowiedziała oczekiwaniom i po­
siada czarujący głos, nie może się lic yć do gwiazd pier­
wszej w ielkości, w rzędzie których chciała je  ; o tawić 
reklam a. Miała ona jeszcze śpiewać pomiędzy ini.erai w 
„D on Juanie4' rolę Zerliny, a w tymże teatrze miała po 
raz pierwszy wystąpić w tym sezonie, p. Murska w  „Ł u ­
cji.” P . G abrjeli Krauss, z Wiednia, z takiem pow odze­
niem w ystępow ała w włoskiej operze w Paryżu, iż pary- 
żanie przezwali ją  Ristori opery. Dyrektor tego tiatru, 
do którego w koń u miesiąca przybywa zaangażowana 
Minnie H auck, zainisrza w znowić operę Mozarta „Ido- 
rneneo". P. Lucca, jako Selica w .A frykanco", na dwa 
miesiące pożegnała publiczność berliń ką, udając się do 
St. Petersburga. Karawana U llm an-P atti, zaczęła ob­
jeżdżać prowincjonalne m :asta Francji, a z powodu, że 
p. Ullmann leży chory w Paryżu, przewodniczy jej cza­
sowo, jego adjutant p. Sieinitz. P. Antoni Rubinstein 
dawał w tych cz,.tac-h kor.certa w Berlinie, W rocławiu, 
Poznaniu, Sztutgardzie i wszędzie sprawiał niesłychany 
zapal. Nawet jego przeciwnicy nie mogą mu odmówić 
wysokich pochwał. Nu jednym ze swych koncertów w 
Berlinie odegrał on prawie bez przerwy: swój w łasny  
czwarty koncert, Nocturno Fielda, Erlkóuig, dwie p eś i 
bez słów , Nocturno D es dur i Polonez As dur Chopina, 
Warjaeje D . moll Handla, Rondo A. moll Mozarta, tu ­
recki marsz Beethovena i Karnawał Schumanna, i to z 
jednakową siłą  fizyczną i um ysłow ą w ytrwałością. T u ­
recki marsz, musiał powtarzać. Korespondent berliński 
szeroko o tem się rozpisujący, dodaje, iż znalazł on 
sprzymierzeńca w fortepianie Bechsteina, ideale dobre­
go fortepianu. W W rocław iu na kon. ercie swym odegrał 
14 sztuk, poczynając od kompozycji Bacha, aż do cha­
rakterystycznych nowożytnych.. Skrzypek Besekirski z 
Moskwy (znany i u nas ze swych koncertów w wielkim  
teatrze), dawał koncerta w Lipsku, zaś T ausig (rodem  
z Warszawy) w OueJlinburgn. Ole-Bull dawał w N o ­
wym Jorku w dniu 4 ( l b)  paźlziernika koncert w Bro- 
klyn Academy o f Music. Od dawnego czasu uważany  
za zmarłego He ista f  ancuzki Remusat, donosi ż Szan- 
ghai w Chinach, że skupił tam i wykształcił towarzy­
stwo muzyczne, z którem w ykonywa orkiestrowe i chó­
ralne utwory. Pom iędzy innerai zamierzył wykonać 
„Stabat Mater" Rossiniego. W Sztutgardzie przygoto 
wują się do wystawienia nowej opery podtytułem : „E lsa  
czyli pieśń matki"; librett) Ernesta P asque, z muzyką 
Felikm  Hocbstaeter, amatora zamie zkałego w tem mie­
ście. Około 40  nowych oper obecnie są gotow e do w y­
stawienia we W łoszech, a pomiędzy innemi „Don P ro- 
taso", Roberta Amede'; „B iancba de Rosi", tegoż; „Luo- 
chino V i conti", tegoż; „Erostrato", Antoniego Traver- 
sa r ; „Baldassare4*, Jerzego Miceli; „La Notte di N ata- 
le", Pontoglń ; „Valentino Borgia", de Giosa; „K epu- 
blicani e Sforzeschi", Józef* Mariann!; „L a bella fan- 
ciella di Perth", Lucilla. W teatrze C arignm o w T ury­
nie w zeszłą sobotę miała być przedstawiona nowa ope­
ra RoS3 i p o i tytułem  „Gii Artisti alla fiera". Młody 
kompozytor Ludwik Vic-ini dedykował włoskiemu następ­
cy tronu i jego małżonce sw ą operę „Oscar d’A lva" i o- 
trzymał za to kosztowną szpilkę brylantową. Nadworny  
kapelmistrz Seyfriz, otrzymał od króla wirtembergskiego 
złoty medal za sztukę i naukę. W przedlitawskiej A u- 
strji, w edług sprawozdania statystycznej komisji, istnieje 
59 towarzystw muzycznych z 1 0 ,808  członkami i 42 8  
towarzystw śpiewackich z 2 9 ,7 0 3  członkami.

* ( R o z m a i t o ś c i ) .  W przyszłą sobotę albo w  
niedzielę, dyrekcja zamierza przedstawić trzeci raz 
w znowionego „Cyrulika sew ilskiego”, dołączywszy doń 
ustęp z kompozycji tegoż mistrza „Stabat mater” ku 
uczczeniu jego pamięci. W iadom o, że R ossini zmarł 
w d. 14 b. m. — Słyszeliśm y, że podczas tego przedsta­
wienia binst zm arłego mistrza uwieńczonym będzie na 

i scenie.— W  przyszłą niedzielę, jak o tem już zaw iado­

miliśmy czytelników, w tali resursy obywatelskiej bę­
dzie miał miejsce poranek muzyczno-deklamacyjny na 
dochód p. W ł. Świeszewsk ego. — P. Bach młody i zdol­
ny fortepjsnista, o którego przybyciu do W arszawy do­
nosiliśm y— w-yjechał ztąd do Petersburga, mając zam iar 
dać się słyszeć poprzednio, w niektórych miastach tutej­
szych, mianowicie zaś w Ł  >dzi i w Kaliszu. — W krótce 
ukażą się zdjęte w zakładz e p. Mieczkowskiego fo togra- 
fje p. Merante, występującej tu obecnie w roLch gościn­
nych tancerki paryzkiej. — W Indjaeh od ukąszenia jad o ­
witych wężów zmarło w ciągu jednego 1866  r., około  
dwóch tysięcy osób. —  W Orfeum, przy ulicy Miodowej, 
od trzech dni już daje przedstawienia magiczne p. Les­
ser, o którego przybyciu do W arszawy, dawniej już 
wspominaliśmy.

* (W  y p a d k i m i e j s k i e ) .  W dniu onegdaj- 
szym, Ludwik Biernaciński, terminator mularski, lat 29  
l.czący, pracując na dachu dwu-piętrowej posesji Nr. 
1253 , przez nieostrożność spadł na ziemię i zabił się na 
miejscu. O czem sąd zawiadomiony został i przez p oli­
cję dochodzenie za:ządzo:io. —  Tegoż dnia, na tutejszej 
stacji drogi żelaznej Warszawsko -  W iedeńskiej, przy 
przesuwaniu lokom otywy, Jan Różycki robotnik, przez 
własną nieostrożność, wpadł pod koło, które złam ało  
mu prawą nogę niżej kolana, odesłany został na kurację 
do szpitala S go Dacha. —  Józef Godowski, robotnik, 
przechodząc Krakowskiem-Przedmie ciem około kolu­
mny Zygmunta, upadł i złam ał lew ą nogę. N a kurację 
odesłany został do szpitala Dzieciątka Jezu s.— Człowiek  
z nazwiska niewiadomy, dostrzeżony w nocy na 5 (1 7 )  
b. m. na ul cy Wróblej, w stanie wielkiego osłabienia i 
który przy odesłaniu go do szpitala Dzieciątka Jezus na 
drodze umarł, o czem zamieszczone było w  gazecie po­
licyjnej z dnia onogdajszego, był, jak po sprawdzeniu o- 
kazało się, A ntooi Słom iński czeladnik szeweki, lat 53  
mający, żonaty zamieszkały w domu pod Nr. 2 8 9 0 ,  
zkąd w dniu 22 października (3 listopada) wydalił się  
niewiadomo dokąd.— W dniu wczorajszym, na przedmie­
ściu Pradze, około baraków rekrutskich, znaleziono 
zw łoki Jegora N ikuły, dymisjonowanego podoficera, lat 
48  mającego. Przyczyna śmierci jego jeszcze niewiado­
ma, znany jednak był z nałogow ego pijaństwa Tegoż
dnia, Jan Ł ow in, służący przy kolei żelaznej, pod N. 53  
zamieszkały, będąc wieziony jako mocno chory, do szpi­
tala Dzieciątka Jezus, w  drodze życie zakończył. O w y­
padkach tych sąd w łaściwy zawiadomiony ztsta ł i przez 
policję dochodzenie zarządzono. —  W zabudowaniach in­
stytutu alek.-andryjsko-rnarjińskiego, zatliła się podłoga  
pod kuchnią, lecz ogień przez kilku ludzi ze straży o- 
gniowej natychmiast ugaszony został.

; * K ursa monet zagranicznych u> Warszawie 
Za talar wczoraj rs. 1 kop. 9 dziś rar. 1 kop. 9.
Za frank „ „ „ 2 9  „ „ „ 29.
Za złoty reń. „ —  „ 6 3  „ „ —  „ 63.
YJ8. W iadomość ta nie pochodzi z urzędowe, o źró­

dła i może służyć tylko z a wskazówkę.

* ( P o b y t  w P r a d z e J. C. W. K s i ę c i a J e- 
r z e g o O l d e n b u r g s k i e g o ) .  Z Pragi piszą do Rus. 
I n w , że do czeskiej szkoły politechnicznej zapisał 
się Jego Cesarska W ysikość Książę Jerzy Piotrowicz 
Oldenburgski, porucznik pułku preobrażeńskiego 
lejb-gwardji, który słucha tam kursów chemji i go­
spodarstwa wiejskiego.

* ( B a d a n i a  m i e j s c o w o ś c i  p o d  k o l e j  
ż e l a z n ą ) .  Dzień- gub. w ia t. podaje następujący te'e- 
gram: „Najjaśniejszy Pan Najwyżej dozwolić raczył se­
kretarzom kolegjalnym P aw łow i i Andrzejowi W siew o- 
łożskim wykonać badania miejscowości pod kolej żela­
zną z Permu na Wiatkę : Kostromę do połączenia z ko­
leją m< skiewsko-jarosławską.

* ( K o l e j  ż e l a z n a  z O r ł a  d o  K a r a c z e- 
w a). Wkrótce otwartą zostanie część kolei żelaznej or- 
łowsko-witebskiej, z Orła do Karaczewa, na której od­
bywa się już przewożenie rekwizytów drożnych. (B ir i .  
W ied.).

* ( 0  w e k s l a c h  i n d o s o w a n y c h ) .  Mosk. 
W ied. piszą, że z powodu wyroku sądu handlowego  

moskiewskiego, który uwolnił p. Lapina od odpow ie­
dzialności do wekslu indosowanego in blanco, z uw agi, 
że indos ten w ystaw ił on jedynie na wszelki wypadek, a 
potem zapomniał go skasowrć, niektórzy pierwszorzę­
dni kupcy miasta Moskwy zażądali od moskiewskiego 
komitetu giełdowego wyjaśnienia: czy handlujący mogą 
nadal poprzjstawać na indosach in blanco, czyli też na 
dowód odstąpienia wekslu mają żądać, ażeby indos był 
dokładny.

* ( Ś n i e g ) .  Siew. PoCZ. d nosi, że w nocy z 30 na 
31 października, padał w Moskwie pierwszy śnieg, k tó­
ry pokrył cienką warstwą ziemię i d a c h y  domów.

* ( S t a n  p o w i e t r z a ) .  Podług Rus. Inw ., stan  
powietrza w rozmaitych miejscowościach był d. 2 (1 4 )  
listopada, o godzinie 8-ej z rana, następujący: w Peters­
burgu — 4,9 Reaiimura, w Moskwie —  9 ,7 , w Kijowie 
— 5,5 , w' Nikohijewie —  2 ,6 , w Warszawie -+- 1 ,2 .
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W yp ad k i w  H isznanji.
* M adryt, 15 (3 ) listopada. Dziś odbyło się nad­

zwyczaj liczne zgromadzenie ludowe, zwołane przez 
Stronnictwo demokratyczne. Olozaga, Armijo i M ar- 
tos przemawiali z kolei. Wszyscy mówcy, którzy o- 
świadczyli się z przystąpieniem do ogłoszonego nie­
dawno przez przewólców tego stronnictwa, manifestu 
monarchicznego, powitani zostali z wielmm zapałem. 
Posłano do rządu tymczasowego deputację, dla zako­
munikowania mu rezultatu  tego zgromadzenia. Spo- 
kojność nie została ani na chwilę naruszoną. — D e­
k re t m inistra m arynarki zezwala wszystkim dawnym 
m arynarzom  wstępować do służby w m arynarce wo­
jennej na przeciąg jednego roku. (W olffs T. B.J

* Zapewniają, że układy wszczęte z kilkoma obce- 
mi domami bankierskiemi w przedmiocie pożyczki 
400 milionów realów, przyszły do skutku z domem 
Rotszyliła — Jenerałowie Prim i Serrano odbędą 
wkrótce wielki przegląd wojsk skoncentrowanych 
w Madrycie. — Z Hawany donoszą prze i telegraf at- 
lantycki: Proklamacja jenerała Lersundi nakazuje 
zanikniecie wszystkich portów na brzegach wscho­
dnich. z wyjątkiem tych* w których znajdują, sig biu- 
ra celne. Donoszą, że powstańcy odnieśli niejakie po­
wodzenia w Baira (?) Z a p e w n ią , że miasto Principe 
podniosło rokosz. {Nordd. A  Z.)

* Do Ajencji H avas  piszą z M adrytu pod datą 
1 1 -go listopada: „Formalności, w stazaue w ogłoszo­
nym wczoraj dekrecie wyborczym, pociągają za sobą 
zwłokę 14 dni. Dopiero 20 grudnia będą mogły byc 
ukończone czynności przygotowawcze, i me wpierw 
iak w tym dniu będzie można zwołać wyborców, k tó ­
rzy mają wybrać członkow da kortezów ustawodaw­
czych. Rzeczywiście, ogłoszony został dziś dekret, 
zwołujący na 1-go grudnia wyborców mających za- 
mianować ayuatamientos (municypalności) i nalega- 
iący na wykonanie tego środka przygotowawczego, 
mającego poprzedzić wybory do kortezów. Podług 
wszelkiego przeto prawdopodobieństwa, kortezy nie 
zgrom adzą się przed 15-m stycznia. Takie przynaj­
mniej jest przekonanie publicznością Manifest unji 
Olozagi, któreg > spodziewano-się z dnia na dzień, do 
znał znowu zwłoki na skutek lekkiej choroby p. lli- 
yero któremu powierzono zredagowanie tego doku­
mentu. Ubolewać należy nad tą  chorobą albo wie :n 
uważana ona będzie jako symptom nowych trudności 
pomiędzy członkami kom itetu. A tymczasem je s t 
wszelki pow ói do mniemania, że choroba p. Rivero 
je s t  rzeczywista. Dzisiejszy Im parcia l ogłasza dekret 
p. Romero Ortiz’a, m inistra sprawiedliwości, upowa­
żniający p. Jerzego F itch’a do założenia w Madrycie 
kościoła protestanckiego; lecz dekret ten, datowany 
f)-go listopada, nie został ogłoszony w urzędowej 
Gaceta de M adrid. Wyprowadzić ztąd można wnio­
sek, że Im parcia l wziął swoje życzenia za rzeczywi­
stość. Byłoby to godnein pożałowania, i lepiej, jest 
żywić nadzieję, że Gaceta de M adrid  nie omieszka o- 
głosić tego dekretu, uświęcającego zasadę wolności wy­
znań k tó ra  nie wyszła jeszcze dotąd ze sfery teorji. 
Wiadomo, że pewna liczba dam madryckich podpisa­
ła  adres do rządu tymczasowego, żądający wolności 
wyznań; zrobiły zaś one ten krok nie bez oporu 
ze strony duchowieństwa, zapewniają bowiem, że ze­
szłej niedzieli, w jednym z koś.ciołów madryckich, 
kaznodzieja zagroził kobietom, iż zniżone zostaną do 
stanowiska kobiet arabskich i tureckich, jak  skoro 
wolność wyznań zostanie zaprowadzoną. Powiadają, 
że artykuł prawa wyborczego, stanowiący o niezgo­
dności stanowiska deputowanego z posadą urzędnika 
rządowego, ulegnie zmianie w tym duchu, że włączo­
ny zostanie artykuł dodatkowy, podług którego na­
czelnicy mi ssij, ambasadorowie i ministrowie pełno 
mocn', będą mogli być wybierani na deputowanych. — 
Zapewniają, że p. Figuerola wyda dekret sprzyjający 
wolności handlu i zaprowadzający między innemi o- 
bniżenie ceł przywozowych odi materjałów surowych.'’

* Do Gaulois piszą z Madrytu, że rada miaiste- 
rjalna poczęła zajmować się kwestją kandydatury do 
tronu hiszpańskiego. Admirał Topete popiera stano­
wczo kandydaturę księcia.M ontpensier, opierając się 
na zobowiązaniach unji liberalnej względem tego 
księcia. Demokraci utworzyli swój komitet wyborczy 
i wyłączyli z niego pp. Martos, Rivero, Chao i B e­
cerra, gdyż ci idąc za zdaniem Olozagi, uznali mo- 
narchiczną formę rządu jako najodpowiedniejszą w 
dzisiejszych okolicznościach. Biskup 1’aranzony w y-! 
stosował do m inistra sprawiedliwości nader gwałto 
wną protestację przeciwko zamknięciu klasztorów .— 
K orespondent Tim esa  z M adrytu sądzi, że w tiisz- 
panji wybuchnie nowa rewolucja, zanim kwestja tro ­
nu zostanie rozstrzygniętą. Demokraci, pisze on, 
coraz większej nabierają siły, i podczas gdy stronni­
ctwo to przed miesiącem było jeszcze tak nieznacz- 
nem, że można było je  lekceważyć, potrzeba będzie 
zapewne za kilka dni wystąpić przeciwko niemu

przemocą. Po utworzeniu rządu tymczasowego, od­
pychano najlepszych ludzi z obozu dem okratycznego, 
na co ci dobrodusznie się zgadzali. Z niewielu osób 
skromniejszych, pomieszczono niektórych na podrzę­
dnych posadach na prowincji i w osadach, wielu in ­
nych pozbawionych zostało wszelkiego stanowiska; 
podali więc sobie ręce i stali się wkrótce za silnymi dla 
przeważnego stronnictwa rządu jak i dla swoich w ła­
snych chętnych stronników. Nie chcą oni teraz s ły ­
szeć o żadnej konstytucyjnej monarchji i żądają s ta ­
nowczo rzeczpospolitej.

A .uu t? ja .'i Ziem ia S ło w ia ń sk ie .
♦ ( K w e s t j a  r u m u ń s k a ) .  Podczas gdy w 

organach prasy w std icy  Austrji ueichły obecnie, po 
przyjęciu prawa o organizacji arm ji, wiadomości a- 
larinistowskie, niektóre pisma prowincjonalne usiłu ją 
jeszcze podawać wiadomości tendencyjne. Tak B ohe­
m ia , pismo wychodzące w Pradze, donosi co następ u ­
je  o pomocy dawanej przez Prusy księztwom du- 
najskim dla uzupełnienia ich uzbrojenia: „Faktem  
jest, że 5,000 podoficerów pruskich, którzy wysłużyli 
swoje lata i zyskali prawo do emerytury, znajduje się 
już obecnie w księstwach duuajskich, faktem jest, że 
regulamin pruski zaprowadzony został w armji r u ­
muńskiej, co ułatw ia wielce zadanie, jakie m ają in- 
struktorowie pruscy; faktem jest, że oddawna posyła­
ne są do Rumunji wielkie zapasy broni i amunicji z 
ftb ry k  pruskich, wiadomo bowiem, że niedawno zna­
czny transport tego rodzaju zatrzymany został w Au- 
strji; f ik te m je s t, że karabiny zabrane powstańcom 
bułgarskim, są iglicówkami pruskiemi, i nakoniec fa ­
ktem jest, że w Siedmiogrodzie kursuje mone(a z n a ­
pisem „Karol I król rum uński” i z popiersiem te ­
goż.” — N ordd. A . Z ., podając ustęp powyższy, nad­
mienia: Same nawet pisma wiedeńskie, jak  np. D ie  
Dehatte, znajdują, że opis powyższy jest zbyt tenden­
cyjny.

♦ j O d p o w i e d ź g a z e c i e m a d i a r s k i e j ) .  
Gazeta chorwacka Nowi Pozor, polemizując z Pesti 
N aplo , pisze: „Kiedy m aliarzy  inówią „o barbarzyń­
stwie Rosji i ludu róukiego,” nie możemy pow strzy­
mać się od śmiechu, widząc, jak  strach zaślepia ich.” 
Dalej Nowi Vozor nie może żaden sposób zrozumieć 
następującego rozumowania: „Oświata m adiarska z 
jednej strony, i barbarzyństwo ruskie z drugiej,” i 
powiada: „Nie może być nic śnreśniejszego od tego. 
Nie wiemy, jakiej miary używa Pedi N aplo  przy oce- 
oiauiu oświaty, i gdzie u niego zaczyna się barba­
rzyństwo? Czy może nazywać się barbar/yńskiem  to 
państwo, które dla szerzenia oświaty, posiada ośm 
uniwersytetów i przeszło 400 profesorów, nie licząc 
w to innych specjalnych zakładów naukowych; da­
le j—102 gimnazja rządowe, 10 towarzystw nauko­
wych, pomiędzy któremi petersburgska akademja na­
uk i towarzystwo jeograficzne, należą do liczby n a j­
lepszych instytucij tego rodzaju w Europie; 12 wiel­
kich bibljotek publicznych (oprócz mnóstwa innych), 
pomiędzy którem i Cesarska bibljoteka publiczna mie­
ści w sobie 900,000 tomów i- 30,000 rękopismów. 
0,.rócz tego, Rosja posiądą bogatą i  rozległą litera 
turę, oraz rozszerzone w wielkich rozmiarach dzien­
nikarstwo we wszystkich gałęziach nauk i sztuk pię • 
knych (około 300 gazet i czasopism ruskich).” Na­
reszcie N owi Pozor mówi o postępach gospodarstwa 
narodowego w Rosji, i zapytuje: „Czyż takie państwo 
jest barbarzyńskie? A państwo madiarskie?’! — „Jest 
ono prawdziwą twierdzą cywilizacji zachodniej—od­
powiada gazeta m adjarska — przeciw żywiołowi bar­
barzyńskiemu na północy!” Oświata zachodnia by ła­
by oparta na bardzo wątłej p .dstaw ie, gdyby taka 
twierdza m iała jej bronić!

♦ ( S p r a w y  g a l i c y j s k i e ) .  Lwowski dzien­
nik Słowo, w artykule wstępnym pisze: „Galicyjscy 
rusini ze strachem oczekiwali, czy żydom, którzy 
zostali równouprawnieni z obywatelami polskimi, nie 
nadadzą prawa patronatu nad kościołami rusińskie- 
mi. Tymczasem z tamtej strony K arpat, na sejmie 
peszteńskim wystąpił z obroną swobody kościoła 
grecko-unickiego A. J. Dobriański. Ten obrońca w ę­
gierskiej Rusi oświadczył w tych dniach na posiedze­
niu izby deputowanych, że unja greckiego kościoła z 
rzymskim dotyczyła tylko dogmatów, przyczem jasno 
wyraził, że dawna dyscyplinarna władza w greckim 
kościele, również jak wybór biskupów powinny pozo­
stać nietknięte; duchowieństwu zaś kościoła grecko 
unickiego zapewnione zostały takie same przywileje, 
jakie posiadało natenczas duchowieństwo rzym sko­
katolickie. Mówca wynurzył ubolewanie z powodu 
niedotrzymania tych warunków i pragnąc usunąć złe, 
zaproponował zwołanie osobnego zgromadzenia dla 
rusińskich i rumuńskich greko unitów, i złożył wnio­
sek, aby sejm zażądał od gabinetu projektu do prawa 
w tym względzie. Podobną myśl, m iał i zmarły m e­
tropolita Grzegórz, wiedząc, że przez samo tylko ze­
branie duchowieństwa mogą być zadowalniająco roz­

strzygnięte liczne kwestje kościoła grecko-unickiego 
w Galicji, i skażonych jej obrzędów, które należy 
przywrócić w pierwiastkowej czystości Szanowny 
ten zwierzchnik kościoła um arł i noprzed u kazrząd 
pozostał, i nie dość na tern, w tutejszym kościele j e ­
szcze się powiększył, ponieważ rządzą nim nieprosze­
ni pasterze (jak naprzykł.d  wdjecezji przemyślakiej), 
mianowani wbrew woli d ichowieńst *'a i ludu. W ido­
cznie zatem nadszedł czas pod l.eść i u nas te żywo­
tne pytanie, co też uczynił wysoce przez nas szano­
wany, A. J. D -briański na sejmie peszt ńskim.” Ten­
że dziennik zamieszcza następujący telegram  z Ży- 
daczewa: „Zwycięztwo nasze! D iś, 10 go listopada, 
p r y wyborze deputowaneg > na miej me Michała Ku- 
ziemskiego, wybrany został Jan  Nrumowicz. Z 129 
uprawnionych wyborców stawiło się 115; bezwzględra 
większość była 59 a na korzyść Naunmwicza b iło  86 
głosów, to jest 27 nad większość.” Tenże dziennik 
pisze: „W czoraj, 10 go listopada, odbyło się we
Lwowie posiedzenie komisji domu narodowego, pod 
prezydencją Kulczyckiego, przy udziale wielu człon­
ków; roztrząsauo nowy projekt statutów  dla ru sk ie ­
go domu narodowego, ułożony przez wybranych do 
tego radców Kowalskiego i Eawrows'siego. Dalszy 
ciąg narad w tym przedmiocie pozostawiono do na­
stępnego posiedzenia, które odbędzie się w piątek 1 
(13) listopada o godzinie 4 ej po poludoiu. — Lwow­
ska rada szkolna, jak widać, zajmuje się nieboszczy­
kami i troszczy się o ich los tu na ziemi. Niedawno 
wspominaliśmy, że na 40-em swem posiedzeniu, mia­
nowała zmarłego w marcu Jana Pirożka, nauczycie­
lem gimnazjum w Przemyślu. Teraz donoszą nam 
z Kołomyi, że w tych dniach rada szkolna p rzedsta­
wiła reprezentantom  mia ta listę kandydatów, na po­
sadę dyrektora szkoły główi ej, a w liczbie ich zam ie­
ściła p. B jarskiego, byłego nauczyciela w Dolinie, 
zmarłego przed kilkoma miesiącami. Takich gru 
bych omyłek nigdy nie robiły ani namiestnictwo, ani 
konsystorz, a zdarzają się one tylko w systemie au­
tonomicznym, na który, według galicyjsko-polskich 
dzienników, zwrócona jest uwaga całego k raju . 
W istocie, uwaga powszechna zwrócona jest na radę 
szkolną i t® połączona z wielkiem zadziwieniem! — 
Ósmy zeszyt Słow ianina  z 1-go listopada, zawiera w 
sobie następujące artykuły: Polacy i czesi, przegląd 
historyczny napisany przez czecha; korespondencja z 
nad brzegów Wisły; restauracja Polski przez Au- 
strję; przegląd p lityczny. W artykule: „R estaura­
cja Polski,” autor powiada pomiędzy innemi, że po­
mimo tego, iż patrjarcha europejskich rewolucjoni­
stów, stary  Mazzini. ra d .ip  lakom dobrowolnie połą­
cz ró się z Rosją, wszelako znaleźli się pomiędzy pol­
skimi rewolucjonistami przywódcy, a w liczbie ich 
książę W. Czartoryjski, którzy podczas obchodu ju ­
bileuszu konfederacji barskiej, utworzyli projekt re ­
staurow ania Polski o rę ’em Austrji. Autor dalej powia­
da,. że A ustrja rzeczywiście dała raz przytułek konfe- 
deretom barskim, ale namacalnie wykazuje na pod­
stawie f iktó ? historycznych, że A ustrja zawsze sprze­
ciwiała się restaurow aniu Polski, i dowcipnie wyszydza 
polskich marzycieli, którzy na Austrji pokładają wszy­
stkie swe nadzieje.”

W ło ch y  i R zym .
* ( P a r l a m e n t  w ł o s k i ) .  Pomiędzy dokum enta­

mi jakie włoski prezes rady miuistrów i m inister spraw 
zagranicznych złoży izbie, znajduje się także, jak  m ó­
wią, cała korespondencja dyplom atyczna, prowa­
dzona od czasu objęcia kierunku pad ministerstwem 
przez p. Menabrea, pomiędzy rządam i włoskim i fran- 
cuzkim co do ustanowienia modus vivendi i wycofa­
nia wojsk francuzkich z państwa kościelnego. H rabia 
Menabrea jest tego zdania, że pomienionemi doku­
mentami dowieść może, iż rząd włoski w k w e s tji ' 
rzymskiej nie narusz) ł  godności kraju i w kw estji 
okupacji posunął się jak  najdalej. Sama nawet B i-  
fo rm a , jeden z dzienników jak  najbardziej opozycyj­
nych, zdaje się być tego samego zdania, wyrażając 
się o kwestji rzymskiej w nastę ujący sposób: „Kwe­
stja rzymska rozważaną dziś będzie zupełnie z innej 
strony niż w r jk u  zeszłym. Rozwiązanie jej zależy 
od biegu ogóln j polityki, i chociaż cienie naszych 
męczenników domagają się od nas wielkich ofiir, nie 
mogą one jednak być pomszczone, dopóki nie zosta­
nie ulepszoną wewnętrzna admin stracja i zbudowana 
droga ku wolności.” Są to pełne emfazy frazesa, które 
jednak dowodzą, że Włochy aie mogą na teraz my- 
ślić o Rzymie. Pierwsze dnie przyszłych rozpraw 
parlam entarnych mają być zresztą wypełniane sarne- 
mi interpelacjam i, z których nie jedne nie obejdą się 
bez gwałtownych rozpraw. Pomiędzy 10 czy 12 in­
terpelacjami, z jakieini zamierza wystąpić opozycja, 
znajdują się niektóre bardzo niebezpieczne jak  np. 
interpelacja i dołąozona do tego krytyka p. Lanza o 
wypuszczeniu obligacij monopolu tabacznego, in te r­
pelacja p. R attazzi co do kwestji rzymskiej, interpe-
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la rja  p. Crispi co do nominacji jenerała  Escoffier 
prefektem w Ravenna, inna znów interpelacja mająca 
je  iynie na celu wystąpienie z napaścią na stanowisko 
m inisterstwa. Nie trudno mu będzie wprawdzie ode­
przeć te napaści, ale nieuniknione z tego powodu 
gwałtowne rozprawy, jako też opóźnienie właściwych 
zajęć prawodawczych, są nieprzyjemnościami, które 
uczuć się dadzą bardzo ministerstwu i u trudn ią  jego 
stanowisko. Co do )  rojektu budżetu mówią obecnie, 
że deficyt zmniejszony być ma na rok 1869 z 100 
na 70 miljonów lirów. W nocy z dnia 9 na 10 b. m., 
policja florencka odbyła rewizję domową i zabrała 
wiele broszur i rękopismów podburzającej treści.
(  W/en. A bd.jp.)

Turcja i ziemie słowiańskie.
* ( W y r o k  s ą d u  b e l g r a d z k i e g o ) .  Zna­

ny je s t wyrok, wydany przez sąd belgradzki na ucze­
stników m orderstwa dokonanego na osobie księcia 
Michała, z liczby których skazany został na karę 
śmierci tylko Majstorowicz, dwóch zaś skazanych zo ­
sta ło  na karę ciężkich robót na kilka lat, a czterech 
uniewinniono dla braku dowodów. — „Czy spra­
wiedliwy je s t ten wyrok, — pisze korespondent bel­
gradzk i do Gazety Nowi Pozor, pod datą 9-go listo­
pada,—o tem przekonać się może każdy, kto przeczy­
ta  cały proces, ogłoszony już w gazetach. W każdym 
razie przyznać musimy, że podczas całego procesu, 
sędziowie dali dowody godności i sprawiedliwości. 
Każdy z oskarżonych mógł przytoczyć swobodnie 
swoje dowodzenia, jakie uznał za stosowne dla uspra­
wiedliwienia się. Profesor Stojanowicz, w swej pię­
knej i długiej mowie, wynurzał uroczyście wdzięcz­
ność rządowi za łagodne obchodzenie się z nim przez 
cały czas trzym ania go w więzieniu, przyczem n ad ­
mienił, że „rzadko można spotkać takie przykłady w 
oświeconych państwach zachodnich.” Przyjemnie nam 
było usłyszeć takie oświadczenie z ust jednego z o 
skarżonych, jako wyraźne zaprzeczenie napaściom na 
nasze sądy ze strony gazet madiarsko - auśtrjac- 
kich.”

Niderlandy.
* ( S e j m  l u k s e m b u r g s k i )  otwarty został 

10-go b. m. Namiestnik, książę Henryk, oświadczył 
w mowie mianej przy otwarciu posiedzeń tego sejmu, 
że stosuuki wielkiego księztwa luksemburgskiego 
z mocarstwami zagranicznemi świadczą o najlepszych 
ze strony tych ostatnich chęciach dla wzmocnienia te ­
raźniejszego położenia wielkiego księztwa. W przed­
miocie sporu wynikłego pomiędzy rządem luksem- 
burg-.kim i towarzystwem fraocuzkiej drogi żelaznej 
wschodniej co do kolei żelaznej luksem burgskiej 
W ilhelm a, nam iestnik oświadczył: „Drogi żelazne 
stanowią ważny żywioł d li  pomyślności k raju , i iząd 
musi przeto zwrócić na to całą swoją uwagę. Nie mo­
gę nie wspomnieć o jak  najżywszem wrażeniu, jakie 
z tego powodu wywarły na mnie pewne fik ta , nie­
zgodne z prawami, które państwo posiada we wzglę­
dzie wielkich dróg komunikacji. Mam nadzieję, że 
wynikły spór da się załagodz;ć.” ( N ordd. A . Z .)

Anglja.
•  ( M o w a  l o r d a  S t a n l e y ’a). Dosłowne brzm ie­

nie mowy, k tó rą  m inister lord Stanley miał w zeszły 
piątek do swych wyborców w Kingslynn, wywiera 
w ogóle wrażenie daleko więcej uspokajające, niż się. 
tego można było spodziewać po treści telegraficznej/ 
tej mowy. Zdanie lorda Stauley’a o ogólnem położę- , 
niu rzeczy, da się streścić w następujących wyrazach: 
Polityka roztropna powinna przyczynić się do natu­
ralnego rozwoju organizmów państw. Jeżeli organizm 
jakiego państwa, z mocy swej żywotności wewnętrz­
nej, wzmaga się na siłach, to w takim  razie mięsza-J 
nie się obce nie przeszkodzi takiem u wzmaganiu się, 
tak  samo jak takiż środek nie jest, zdolny zapobied^ 
rozpadnięciu się innego państwa, jakieby mogło na­
stąpić na skutek złych jego stosunków wewnętrznych. 
Ponieważ lord Stanley ma przekonanie, że wszyscy 
wpływowi mężowie stanu chwili obecnej podzielają 
ten  pogląd rozsądny, przeto przedstawiony przez nie­
go obraz obecnego położenia rzeczy, wywiera w rze-i 
czywistości wrażenie uspokajające. Tenże pogląd po­
dziela, jak  się zdaje, pismo półurzędowe francuzkie 
L a  France , które jakkolwiek okazuje się nieco roz­
drażnione na skutek widoków, jakie m inister angiel­
sk i stawia co do rozwoju państw europejskich, pomi­
mo to nie mówi nic takiego, co zdolnem by było do­
wieść chwiejności zasady, na której widoki te spoczy­
wają. Ton życzliwy względein Prus, jak i przebija 
w mowie lorda Stauley’a, panuje powszechnie w p ra ­
sie angielskiej. Tim es  cieszy się z nadziei, że król 
W ilhelm ma być powołany na sędziego polubownego 
w sprawie statku A labam a , a to ze względu na tę 
głównie okoliczność, że monarcha ten posiada tak 
zdolnych prawników w doradcach, do których uda się 
po opinję. {Nordd. A . Z .)

• ( P o r o z u m i e n i e  z A m e r y k ą ) ^  Zała­
twienie nieporozumienia pomiędzy Anglją a Stanami 
Zjednoczonemi powitane zostało także przez Timesa, 
jako szczęśliwy wypadek nietylko sam przez się, ale 
także jako prejudykat. Mianowicie co do ostatnie­
go stosunku, jak  sądzi ten dziennik, załatwienie 
przez sąd polubowny tak ważnej sprawy ma najwię­
kszą doniosłość, gdyż dotychczas duma narodovya 
i brak rękojmji stały  na przeszkodzie doprowadzenia 
do skutku rozwiązania międzynarodowych trudności. 
Zważywszy wszystko należy powinszować ministrowi 
spraw zagranicznych szctęśliwago rezultatu  u k ła ­
dów. Uwieńcza to świetnie epokę zarządu lorda 
Strnleya. Minister zajmował się usilnie doprowa­
dzeniem tej sprawy do skutku, dowiódł on talentu 
i stałości charakteru przy układach, i gdyby w sku ­
tek wyborów zmuszony był złożyć swój urząd, może 
on ustąpić z tem blogiem przekonaniem, że wzmoc­
nił związki pomiędzy dwoma najpotężniejszemi m o­
carstwami morskiemi i dostarczył nowego argum en­
tu  przeciwko wojnie. {W iener Abp.)

A m e r y k a .
• ( Ś r o d k i  o s t r o ż n o ś c i ) .  Z Nowego Orleanu 

donoszą pod datą 29-go października, że środki przed­
sięwzięte przez jenerała Rousseau dla położenia koń­
ca zajściom wynikłym pomiędzy ludnością białą i m u­
rzynami, uwieńczone zostały powodzeniem. Jenerał 
ten zreorganizował policję, k tóra  znajdowała się do­
tąd prawie wyłącznie w ręku murzynów, i postawił 
na czele administracji jenerała Sterm anna, którego 
energja jest powszechnie znana. Zrekwirowane w oj­
ska związkowe obozują w okolicach miasta, podczas 
gdy utrzymanie porządku w samem mieście powie­
rzone zostało milicji obywatelskiej. {Nordd. A . Z .)

’-i&affespondencija Dziennika Warszawskiego. 
^  Paryż, II listopada.

‘  G iełda —M anifestacja .— Zgrom adzenia publiczne.— K rólo­
wa Iz a b e la .- P .  R aim beaux. —P rzy jęcia  u  hr. S tackelberga.— 
Em  gracja polska.

Czy m arszałek Niel wyjdzie z m inisterstwa lub nie? 
J e s t  to kwestja chwili obecnej. M arszałek Niel stał 
się ważną we Francji osobistością. O i niego zależy 
pokój i wojna. Jest to barom etr polityczny. Dziś 
marszałek Niel jest zachwiany w swej pozycji, i g ie ł­
da jest w takim stanie, w jakim  znajdowała się w r. 
1852. K u .sa  podnoszą się wszędzie, renta doszła do 
72 franków! Poduostenie się kursów na giełdzie o- 
znacza pokój w oczach świata politycznego.

Jeżeli iuteresa na giełdzie idą dobrze, nie można 
tegoż samego powiedzieć o sytuacji wewnętrznej. D a­
wni menerzy z roku 1848, którzy uzyskali prawo 
zgromadzeń i większą swobodę prasy, rozpoczynają 
na nowo swe dawne knowania. Otworzyli oni podpi­
sy na pomnik, na którym  Baudin ma być przedsta­
wiony umierającym na barykadzie 3 go grudnia 1852 
r. Zaprawdę, szydzą sobie z Baudin’a, chcąc mu 
wznieść pomniki w 18 la t po jego śmierci. J e s t t )  
tylko narzędzie wojny.

Zgromadzenia publiczne odbywają się w dalszym 
ciągu i są coraz gwałtowniejsze; zdawałoby się, że 
wróciliśmy do r. 1848.

/  Królowa Izabela bawi obecnie w Paryżu; widzia­
łe m  ją  wychodzącą z pawilonu Rohan. Królowa nie 
ma nic niezwykłego w swej fizjouowji, i tylko freno- 
log znalazłby w niej rysy Ferdynada V II. W orsza- 

,ku zaś jej, przeciwnie, kilka pięknych fizjonomij zw ra­
ca na się uwagę, do czego dodać jeszcze należy p ię­
kne mantyle, audaluzki zielone, kwiaty we włosach, 
wachlarze i małe buciki usznurowane wstążkami; 
wszystko to przedstawia piękny widok. Co się tyczy 
mężczyzn, największą zwraca na się uwagę typ inten 
denta Marfori. Jest to bardzo piękny mężczyzna, 
który wygląda lepiej niż wszyscy dumni hidalgowie, 
znajdujący się w ot iczeniu królowej, 

i /-N a  ostatniem zgrmadzeniu francuzkiego towarzy­
stwa powszechnego niesienia pomocy ginącym, medal 

1 złoty przyznany został koniuszemu cesarskiemu 
panu Raimbeaux, z okoliczności czynu jego podczas 

(zamachu Berezowskiego.
\  Przyjęcia u lir. Stackelberga, ambasadora Cesar- 
sko-ruskiego, rozpoczęły się; tłumy gości bywają 
w ambasadzie; ciało dyplomatyczne stawiło się in 
corpore na pierwsze przyjęcie, towarzystwo zaś 
z przedmieścia St. Germain odwiedza licznie hr. 
Stackelberga, którego zna cała arystokracja paryzka, 
jako skoligaconego z najpierwszemi rodzinami fran- 
cuzkiemi.

Tak zwany kom itet reprezentacyjny emigracji je s t 
w zupełnem rozprzężeniu. Jarm und powiada, że 
posiedzenia są niemożebne, że nie ma nawet za co 
kupować światła. - Tymczasem jeden z jego stronn i­
ków, niejaki Amborski, ma wyjechać wkrótce do 
Lwowa dla obudzenia tam patrjotyzmu, czyli w yra­

żając się zwykłym językiem, dla wyłowienia gulde­
nów. _ _ _ _ _ _ _ _ _

•KJDra. szczegółów o stowarzyszeniach 
spożywczych, (die Consumvereine).

(D o k o ń c ze n ie , *)

25. Zebranie nadzwyczajne w szczególnie ważnych 
wypadkach mają mieć miejsce, albo na żądanie dyre­
kcji, albo też na piśmienne żądanie 10 członków s to ­
warzyszenia. 26. Do atrybucji ogólnego zebrania na­
leży: a) wybór i uwolnienie dyrektorów i ich zastęp­
ców (kandydatów), oraz wydzielenie czynności i zatru­
dnień dla każdego z nich; b) ustanowienie wysokości 
procentu czystego zysku na wynagrodzenie tychże 
dyrektorów; c) rozpoznanie i zatwierdzenie e ta tu  wy­
datków na adm inistrację; d) wyrzeczenie co do rodza­
ju  procentów handlu i rozm iarze tegoż; e) urządzenie 
i otworzenie warsztatów i innych handlowo-przemy- 
słowych zakładów; / )  przyjęcie lub uwolnienie człon­
ków, określenie ich normaluej liczby; y )  nadanie lo­
kacji kapitałom  stowarzyszenia; h) udecydowanie 
części zysku czystego jak ma być obróconym na zwię­
kszenie kapitałów inwentarzowego i zapasowego, a 
nadto jaka część zysku ma być wydaną kupującym  
nie członkom; j) asygnowanie wydatków z kapita łu  
zapasowego i iuwentarzoweg > przenoszącego rs. sto; 
i) wyznaczenie delegacji do rewizji rachunków i czyn­
ności dyrekcji (zarządu), rewizji kasy i własności in­
wentarzowej, oraz dla bliższego rozpatrzenia sprawo­
zdań terGjałowych i rocznych. Żaden z członków bez 
szczególn i ważnych powodów nie może s ;ę się wy­
mawiać od udziału w czynnościach delegacji; k) z a ­
proponowanie koniecznych zmian w artykułach niniej­
szej ustawy i przedstawienie takowych według u sta­
nowionego porządku pod zatwierdzenie władzy; l) wy­
rzeczenie o rozwiązaniu stowarzyszenia. 27. Dla zde­
cydowania przyjęcia lub uwolnienia członków, obmy­
ślenia lokacji kapitałów i wyznaczenia delegacji, po­
trzebną jest prosta większość głosów ‘/5 części wszy­
stkich rzeczywistych członków stowarzyszenia. Dla 
zdecydowania innych przedmiotów określonych powyż- 
szemi paragrafami %  głosów o b ecn ch  członków sta ­
nowi większość. Legalny komplet nie może być mniej­
szy %  ogólnej liczby rzeczywistych członków. W ra ­
zie równości głosów przeważa głos przewodniczące­
go. Głosowanie za kogo innego nie jest dopuszczalne
28. W tych wypadkach, gdy kom nletlegalny nie zb ie­
rze się, ogólne zebranie odracza się do następnego 
term inu. Gdy i w powtórnym terminie, nie będzie 
kompletu a rt. 27 przepisanego interesa decydowrne 
będą przez obecnych członków prostą większością.
29. Zarząd (dyrekcja) o każdym takim ogólnym ze­
braniu donosi miejscowym naczelnikom m iasta z o- 
znaczeniem dnia, miejsca i przedmiotów dyskusji, a 
nadto o dniu zebrania podaje do publicznej wiado 
mości członków przez miejscowe gazety. 30. P ro to- 
ku ł obejmujący postanowienie ogólnego zebrania w i­
nien być podpisany >rzez obecnych członków a n a ­
stępnie dyrekcja wykonywa. W takich wypadkach w 
których z powodu ważności przedmiotu i ożywienia nad 
nim dyskusji, niezgadzający się członkowie zażądają 
aby znania ich wniesione były do protokułu, trzym a­
jący pióro sekretarz obowiązanymjest zamieścić tako- 
wew protokule nie później jak  w dni pięć po posiedze- 
nię i przedłożyć do podpisu na następnem posiedzeniu. 
Takowe protokuła w razie życzenia członków mogą 
być umieszczone w miejscowej gazecie. 31. Obok 
pięciu dyrektorów których wybierze zgromadzenie 
ogólne dla bezpośredniego prowadzenia intoresów, 
wybrać także powinno tyleż zastępców dyrektorów w 
razie słabości lub nieobecności tych ostatnich*. 32. 
Obowiązki dyrektorów są następujące; a) D yrektor  
zarządzający  wykonywa najbliższy dozór nad sprze­
dażą towarów w sklepach i składach stowarzyszenia, 
wspólnie z komisantem sklepowym nabywa towary, 
pilnuje bezpieczeństwa i całości tychże, pilnuje ścisłe­
go wykonania zawartych z dostawcami umów w imie­
niu stowarzyszenia, przewodniczy na posiedzeniach 
zarządu (dyrekcji), rozpoznaje i odbiera zażalenia 
członków a także deklaracje o wstąpieniu lub wystą­
pieniu z stowarzyszenia, b) D yrektor k is b r  zawiadu­
je sumami stowarzyszenia, prowadzi księgi przycho­
du i wydatku. a także k ięgę kasową wedle formy 
przepisanej przez dyrekcję, każdodziennie przyjmuje 
od sklepowych wpływy za sprzedane towary, za asy-  ̂
gnacjami dyrektora zarządzającego czyni bieżące wy­
datki i sprzedaje marki i przedstawia dyrekcji sumy 
przenoszące rs. pięćset do ulokowania ich. Kapitały 
stowarzyszenia mogą być albo pozostawiane w samej-

*) P a tr z  N . 2 3 8 , 2 4 0 , 2 4 ' ,  2 4 3  i 2 4 4 . W  N. 2 4 4 , w  c zę ­
ści teg o ż  a r ty k u łu ,  o sta tn ie  3 5  w ierszy , w n ie w ła śc iw y m  
zam ieszczan e  b y ły  m iejsc;., d la  teg o  pom  eśc iliśm y  je  w 
dzisie jszym  n um erze  po  wtór i ) ,  w v.Ta'ciwcm miejscu.
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źe kasie alba lokowane w bankach miejskich, lub też 
w kantorze stowarzyszenia stosowanie do nznania ze­
brania ogólnego. Dyrektor buchalter prowadzi ra­
chunki, formuje miesięczne, tercjałowe i roczne wy­
kazy i sprawozdania z części finansowej. D yrektor 
pełnomocnik zawiera kontrakta i umowy z dostawca­
mi i staje w sądach w interesach stowarzyszenia. D y ­
rektor sekretarz zarządza częścią korespondencyjną, 
prowadzi p rotikuła dyrekcji, redaguje sprawozdania 
tercjałowe i roczne. Zgromadzenie ogólue może ni­
niejszy rozdział czynności zmienić i przepisać inny 
wedle swego uznania. 33) Każdy z dyrektorów przyj­
mujący powyższe obowiązki odpowiedzialnym jest 
przed stowarzyszeniem i z tego powodu na wniosek dy­
rekcji, lub podanie 10 członków, iż działania jego są 
szkodliwe, może być uwolnionym od obowiązków przez 
zebranie ogólne po bliższem sprawdzeniu zarzutów. 
34. Dyrekcja odbywa posiedzenia raz w tydzień. N aj­
mniejszy komplet stanowi trzech członków. Człon 
kowie-kandydaci i członkowie-komisanci, mogą by 
wać na posiedzeniu, ale z głosem doradczym. 35. In 
teresa decydują się prostą większością głosów. W ra 
zie różnicy zdań przewodniczącego i członków, przed- 
miota przedstawiają się do decyzji ogólnego zebrania. 
Z posiedzenia dyrekcji spisywanym będzie protokuł, 
pod; isany przez członków. Każde posiedzenie roz­
poczynać s:ę będzie odczytaniem protokułu posiedze­
nia uprzedniego, dla wiadomości członków, którzy 
nie byli obecr emi. 36. Bezpośrednie obowiązki dy­
rekcji są następujące: a) ułożenie etatu wydatków na 
administrację i przedstawienie takowego pod zatwier­
dzenie zebrania ogólnego. W rubryki etatu wcho­
dzą: najem lokalu, pensje komisantów i innej służby; 
dywidenda od udziałów złożonych przez członków; 
b) wynajęcie sklepów i składów, pomieszczenie dla 
kantorów; c) kupno towarów i innych produktów 
handlu za gotowe pieniądze, lub na kredyt, o ile mo­
żna z pierwszej ręki i bez pośrednictwa faktorów; d) 
ustanowienie taksy dla częściowej sprzedaży; e) za­
bezpieczenie towarów i własności stowarzyszenia w 
towarzystwie cgniowem; f) zawieranie kontraktów i 
umów z dostawcami lub komisjonierami stowarzysze­
nia; g) wydawanie marek kasjerowi dla sprzedaży 
takowych członkom; h) czynienie wydatów z kapita­
łu zapasowego rsr. sto; i) zaciąganie pożyczek z ka­
pitałów zapasowego i inwentarzowego dla zwiększe­
nia środków obrotu; k) uwalnianie członków na za­
sadzie § 10; 1) przyjmowanie i uwalnianie sklepo­
wych trudniących się sprzedażą i wypłata im pensji 
według zatwierdzonego etatu; m) dozór nad sprze­
dażą towarów; n) przedstawianie ogólnemu zebraniu 
sprawozdań miesięcznych, tercjałowych i rocznych; 
o) wypłata dywidendy i zysku , wypłata udziałów 
członkom opuszczającym stowarzyszenie; p) zwoły­
wanie ogólnego zebrania i zawiadomienie miejscowej 
władzy i umieszczanie obwieszczeń w miejscowych 
pismach; r) przygotowanie interesów wyjaśnień i t. 
p., podchodzących pod decyzje zebrania ogóluego; s) 
wykonanie uchwał tegoż zebrania; t) umieszcza­
nie sprawozdań w pismach publicznych i w dzien­
niku ministerjum spraw wewnętrznych. 38. Dyre­
ktorowie otrzymu.ą wycag, odzenie z części czystego 
zysku w' wysokości postanowionej przez zebranie. 
Wszakże w miarę zwiększania się obrotów stowarzy­
szenia, zebranie wyznaczyć może im stałą pensję, k tó­
ra w-ej due w etat wydatków. 39. Po utworzeniu bi­
lansu przy końcu każdego tercjału, dyrekcja ustana- 
™  cyfr§ czystego zysku z którego potrąca się: a) 
1 0 / 0 na zwiększenie kapitału obrotowego; wydatki 
na procent od udziałów; b) na pensje dyrektorów; c) 
na powiększenie kapitałów inwentarzowego i zapaso­
wego. Pozostała suma zysków rozdziela się między 
członków, stosunkowo do zakupu i nakoniec między 
kupujących meczłonków, stosownie do uchwały ze­
brania ogolnego. w proporcji mniejszej, tak jednak, 
aby dywidenda dla meczłonków, nie była mniejszą od 
połowy dywidendy wypłacanej członkom. 40 Dywi­
denda za udziały i zysk, wypłaca sie raz do roku in_ 
teresantom przy końcu roku operacyjnego. Powyż­
sza dywidenda nie może przenosić 8°/ . 41. W ra­
zie gdyby członek wstępujący opłacił tylko część u 
działu zadeklarowanego, zysk nań przypadający na 
tercjał, dolicza się do udziału. 42. Dywidenda i zysk 
wydają się tylko tym członkom w końcu roku, którzy 
w zupełności wnieśli swój udział. Dywidenda oblicza 
się od sumy skompletowanej w ciągu dwóch tercja- 
łów. 43. W razie deficytu w końcu roku, takowa 
uzupełnia się z kapitałów zapasowego a nawet inwen­
tarzowego, a w ostatniej tylko konieczności z obroto­
wego. Na zwrot zapożyczonych od tych kapitałów 
kwot, obraca się następny cały zysk z operacji sto­
warzyszenia. 44. Stowarzyszenie rozwiązuje się, gdy 

obrotowy> z powodu występienia członków,
rów m v L t1§ -ak dalece’ że zysk ze sprzedaży towa- 

ryje wydatków, lub liczba stowarzyszo­

nych będzie mniejszą od 10 osób.
Uchwała o zwinięciu stowarzyszenia ogłoszoną być 

winna w miejscowych pismach publicznych, oraz w 
dzienniku ministerjum spraw wewnętrznych. 45. 
W razie zwinięcia stowarzyszenia, dyrekcja zarządza 
publiczną sprzedaż towarów, jako też własności sto­
warzyszenia i formuje obrachunek; z ogólnej sumy po­
trąca kwoty potrzebne na zwrot udziałów a resztę 
pozostałą rozdziela między członków pozostałych w 
stosunku^do lat przez które każdy w niej był rzeczy­
wistym członkiem stowarzyszenia. 46. Tak przygo­
towawszy zwinięcie czynności stowarzyszenia, dyrek­
cja zwołuje ogólne zebranie ostatnie, któremu prze­
wodniczy dyrektor-zarządzający, wypłaca pozostałym 
członkom ich udziały i naddatki pozostałe ze sprze­
daży—a następnie obwieszcza, iż stowarzyszenie jest 
rozwiązane.”

O stowarzyszeniach i spółkach w tutejszym kraju 
i zdolności do formowania takowych oraz warunkach 
w jakich mogłyby one egzystować, odkładamy na pó­
źniej. Wszelako, powyższe wzory ustaw otwierają 
powoli drogę do inicjatywy ludzi mających na celu 
dobro publiczce i dość stałej woli do spokojnej pra­
cy nad dobrobytem kraju, przez pomoc własną.

Mając przed sobą i obok siebie tak błogie przykła­
dy stowarzyszeń ekonomicznych, niepotrzebujemy 
tworzyć nowych, ani też iść inną drogą jak jednople- 
mienną, byleśmy chcieli naśladować ją  i w tenden­
cjach ogólniejszych, wydobytych z ducha sławiańskiej 
rodziny... W  organizacjach społecznych jak w poje­
dynczym człowieku rozum, wola i wyzwolenie się z 
pod ciasnego egoizmu, dokonywają cudów.

S t a n  p o g o d y .
Dziś z rana — 3>2,;R.

K o re sp o n d en c i a  H a n d lo w a  D z ień . W a ra ? .
Gdańsk, 14 listopada.

Pogoda niestała i zimna, prawie codzienne deszcze i 
silny wiatr.

W Ariglji tranzakcje zbożowe mało się zmieniły, ceny 
słabe, a pokup również mały jak w zeszłym tygodniu. 
Pomimo miernych dowozów krajowych pszenica angiel­
ska była zaniedbaną i chyba przy ustępstwie 1 szylinga, 
na kwarterze < hętnięjszych znajdowała kupców. Towar 
zagraniczny nieco więcej żądany, osiągał przecięciowo 
ceny zeszłotyg dniowe. Jęczmień i owies bez zmiany. 
Groch dobry ma odbyt.

We Francji z powodu wyższych cen n.^ki, ceny psze­
nicy podniosły się na wszystkich niemal placach o 60 
centimów do 1 fr. 20 centimów na ł2 0  kilogramów w 
przeciągu tygodnia, a ponieważ obecnie znaczniejszych 
dowozów spodziewać się nie można, więc polepszenie to 
przynajmniej dwa do trzech tygodni potrwać winno. Ży­
to słaby ma odbyt, lecz sprzedający żądań swych niezni- 
żają. Jęczmień i owies o 20 cent. droższe.

Na naszym placu przy nader małym pokupie płacono 
w początku tygodnia za pszenicę wszystkich gatunków 
ceny siższe jak zeszłego tygodnia. Od środy z powodu 
wiadomości o przybyciu kilku parowców, ceny zaczęły 
się wzmacniać i pszenica jasna więcej była żądaną, a lu­
bo pokup nie bardz > się ożywił, ceny wszystkich gatun­
ków podniosły się stopniowo o 10 — 15 guldenów na 
łaszcie, dzisiaj jednakże słabszą miały tendencję. Żyto 
po niezmiennych cenach łatwy ma odbyt, dzisiaj nawet 
nieco droższe. Groch i jęczmień bez zmiany. W prze­
ciągu tygodnia sprzedano łasztów pszenicy 1,200, żyta 
250, jęczmienia 120, grochu 205, owsa 15, rzepiu i rze­
piku 10. Płacono za korzec polski wagi pszenicy białej 
funt. 241 do 256 zip. 49 gr. 23 do złp. 52 gr. 13; psze­
nicy szklistej funt. 243 do 254 złp. 47 gr. 6 do złp. 49 
gr. 23; pszenicy wysoko pstrej funt. 245 do 256 złp. 47  
gr. 3 do złp. 50; pszenicy ordynaryjnej funt. 233 do 250  
złp. 37 gr. 20 do złp. 46 gr. 6; żyta funt. 233 do 250 
złp. 33 gr. 28 do złp. 37; jęczmienia złp. 31 gr. 10 do 
złp. 34 gr. 20; owsa złp. 17 gr. 26 do złp. 21 gr. 20; 
grochu złp. 35 gr. 16 do złp 39 gr. 3; rzepiu i rzepi­
ku złp. 42 do złp. 47 gr. 3.

Kursa zamian: Amsterdam 1423/4. Hamburg 150 'L. 
Londyn 6.23 %. Warszawa 83

Aleksander Makowski i Spółka.

I o ijodr,. 6 z ra ca . | o godz.4 popoł
v : ' -77! i 1

41.6 I 7t8 5
Termometr Reaum...........................i - ( - 1 0    1"4
Stan nieba..........................................j pochmurny nappogodny

Największe ciepło j- 2 4, R Największe zimno — 2 9 R

Wysokość wody na Wiśl# stóp 2 cali 9

i  d  o w  i s  k  a.
TEA^R W IELK I.— Dziś, we środę, komedja w 5-u  

aktach, Śluby panieńskie czyli Magnetyzm serca —Oso­
by: Radost p. Rychter; Pani D .brojska — pani Bo - 
rawska-, Aniela córka pani Dobroj-kiej — pani M odrze­
jewska', Klara siostrzenica pani Dobrojskiej— pani B a -  
hałowicz; Gustaw synowiec Redosta —  p. Swieszewski', 
Albin sąsiad Dobrojskiej — p. Tatarkiewicz', Jan służą­
cy— p. Dąbrowski', —  komedja ze śpiewkami w 1 akcie, 
Fortepian Berty. — Osoby: Frank — p. Tatarkiewicz-, 
Berta de Beaumont — pani Bakałowicz', Julja. jej poko­
jówka— panna TJrbonowicz', Służący— p. Adler. — J u -  
tro, we czwartek, 1-szy akt baletu Hrabina d’Egmont; 
2-gi i 3 ci akt baletu lodniarki czyli Karnawał paryz- 
ki (benefis i ostatnie wystąpienie panny Merante). —-  
Wczoraj, we wtorek, dawano operę Cyrulik Sewilski, 
było osób 517.

j W YSTAW A TO WARZYSTWA ZACHĘTY SZTUK  
PIĘKNYCH (w  hotelu europejskim).— Codziennie, od 
godziny 10 z rana do wieczora.— Cena wejścia kop. 15; 
w niedzielę zaś i święta kop. 5.

W YSTAW A OBRAZO W I STAROŻYTNOŚCI p. 
Sulatyckiego (na Podwalu w domu Dyzmańskich). —  
Codziennie, od godziny 10 rano do 4 po południu. —  
Cena wejścia kop. 10.

PRADO (zakład gastrouomiczno-spacerowy za rogat­
kami Wolskiomi, dawniej Ohma). —  W  każdą niedzielę 
i  święto, Koncert. — Początek o godzinie 4 '/2. — Cena 
wejścia kop. 20.

* Przyjechali do Warszawy: tajny radca Percow, i 
rzeczywisty radca stanu Adamów, z Brześcia;—wy­
jechał jenerał-m ajor Lachnicki, do Grodna.

* W dniu wczorajszym przyjechało koleją żel. warsz -  
wied. i wursz.-bydg. osób 482, wyjechało osób 414; — 
koleją żel. waroz.-petersb. przyjechało osób 1 1 6 , wyje­
chało osób 195;—koleją żelazną warsz.-teresp. przyje­
chało osób 14 6, wyjechało osób 141; — statkami parc- 
wemi przyjechało osób — , wyjechało osób w ogó­
le przyjechało osób 624, w tej liczbie z zagranicy 38,. 
wyjechało osób 814. w tej liczbie za granicę 6 3 .

Dnia 5 (17) b. m. i roku, chorych w 8 miii cywilnych 
szpitalach: przybyło 88, wyzdrowiało 74, umarło 4, 
pozostało 2056 (mężczyzn 940, kobiet 1118), z nich 
w szpitalu starozakonnyob mężęzyzn 217, kobiet 205.

W dniu 5 (17) bież. mieś. i roku, u ro d z iło  Się: 
chrześcjan: płci męzkiej 8, płci żeńskiej 8; star o za ­
konnych: płci męzkiej 6, płci żeńskiej 6; razem 2 8 ,~
z a w a r ło  ś lu b y  m a łż e ń sk ie : par: chrześcjan-. 5 , -  
starozakonnych: — zm arło : chrześcjan: płci cięż­
kiej 12, płci żeńskiej 10; star o zakonnych: pici męz- 
kiej S, płci żeńskiej 3, razem 28.

G eny ta rg o w e .
dnia 5 (17, Listopada 1SB8 roku

RODZAJ PRODUKTÓW

Pszenica
Żyto ................
Jęczmień
Owies
Groch polny 
Kartofle...........

Gzetwert
rsr. kop.

Korzec od — do 
ruble sr. i kopiejki

10 40 5 70 6
8 88 5 25 5

— J— — — __
4 80 2 85 3

■— i— — — _
2 116 1 5 1

PRZEWODNIK WARSZAWSKI
W arszaw a,  

d nia  6  ( l§ )L is tn p id a .
K a l e n d  a r  z

We czwartek, 7 ( 1 9 )  listopada, — św. Elżbiety król. 
węgier. wd. —  Słońce wsch. o godz. 7 min. 29; zach. o 
godz. 4 mi?.. 2.

W piątek, 8 (20) listopada, -  św. Feliksa Walerja- 
na.— Słońce wsch. o godz. 7 min. 31; zach. o godz. 4 
min. 0.

“ —  ̂ rua sfomy oa K o p . -
Dowozy. Pszenicy 143; Żyta 171; Jęczmienia 

________ Owsa 343 czetwerti.

50 
! 55

i  35
— 25.

K U E S  A T E L E G R A FIC Z N E . 
A j i u t u b t  R u d o l f * O k r ę t

Petersburg dnia 5 (17) Listopada 1 8 6 8  r.
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OBWIESZCZENIA SĄDOWE I ADMINISTRACYJNE.
U W I A D O M I E N I A .

N- D . 7,342. D yrekcja Główna  
Tow arzystw a Kredytowego Ziemskiego 

P odaje do pow szechnej wiadom ości, że  d la  
u łatw ien ia  odbioru należytości za L isty  Z a ­
staw ne w dniach 19 i  20 W rześn ia (1 2 Paź  
dziern ika) r. b. w ylosow ane, niem niej kupony  
w p ó łroczu  2 -gim r. b. do w ypłaty przypada­
ją c e ,  przyjm ować b ęd zie tak listy  zastaw ne  
w ylosow ane, jako i kupony za  rewersam i z 
k się g i sznurowej wydawanem i, od dnia 8 ( 2 0 ) 
L isto p a d a  r. b. do dnia G (18) Grudnia r. b. 
cod zien n ie  w yjąw szy św ięta , od godziny 1 0  
z  rana do 1 z południa, a to dia w cześn iej­
szego  onych spraw dzenia.

T ak  listy  zastaw ne, jako  też kupony p ła t­
n e , sk ładane być winny obok oddzielnych d e ­
klaracji w yszczególn iających  je  w porządku  
numerów z oznaczeniem  liter, wartości i ilo ­
śc i sztuk . D eklaracje sp isane być winny na  
drukach, które są  przysposob ione w blórze  
D yrekcji G łównej i na żąd an ie interesantom  
udzielan e będą.

W ła śc ic ie le  listów  zastaw nych  lub k u p o ­
nów  na rew ersach  wym ienieni, w term inie  
prawem  oznaczonym , to j e s t  od dnia 1 0  (2 2 ) 
G rudnia r. b. p ocząw szy , należności niem i 
o b ję te  o ile  spraw dzenie listów  lub k u p o­
nów kw estji n ie n astręczy , w yp łacone sobie  
m ieć będą.

W arszawa d . 5  (17) L istop ad a  1868 r. 
p. o. P rezesa , J en era ł Lejtnant, 

G ieczew icz. 
p o. P isarza, D am ięcki.

O B W IESZC ZE NIA  S P A D K O W E .

N .  D. 732 5 . Rejent Kancelarji Z iem iańskiej 
w W arszawie.

Z powodu nastąpionych ś m ;crcit  1. w dniu  
2 0  Marca 1864 r. Ceeylj i B ru szew sk iej ,  w ie-  
rzycie lk i sumy rs. 4 1 3  kop. 66,  na  n ierucho-  
nn śc i  Sr .  1582N - w d z ia le  I V ,  pod Nr. 1 z a ­
bezpieczonej; 2.  w d 2 5  Lipca (6 S ierpnia)  
1867 r Icyk u  W einbaum, w ła śc ic ie la  n ie r u ­
c h o m o ś c i  w Warszawie  pod Nr.  2 4 9 5  p o ło ż o ­
n e j ,  o tworzyły  s ię  spadki ,  do regulacji k t ó ­
rych. oznaczam termin na d. 12 (24) Lutego  
1869  r. w mej kan-e larj i .

W io  Izimierz Kretkowski.

N . D. 73 2 J. Rejent K a celarji Z iem ia ń sk ie j 
w W arszaw ie,

P o  zm arłym  Ale ksandrze  G ostyńsk im ,  wie -  
rsyn ielu  sum y rs. 900 ,  mieszczącej s ię  w w i ę k ­
s z e j  rs. 1 ,800  na dobrach Jajk owice  z O kręgu  
I ła w s k ieg o ,  toczy s ię  postępowanie  spadkowe,  
d e  u k o ń cze n ia  którego, wyznaczam  w kanc - 
larj i mojej .termin na dzień 13 (25 )  Maja 
1869  roku.

Stanis ław Tyrchowski .

N .  D .  73 3 4 . Via ar z Sąau Pokoju 
’<■ Petrokowie.

O głasz i  ni, że  z powodu najtqpionoj śmierci:
1. Wojc iecha J rkow ekiego ,  w łaścic ie la  

n ieruchom i ści Nr. 4 ,  na Jurydyce .
2.  E iź  >icty K o w a ls k ie j ,  w*- ó lw ła ś c i c ie lk i  

nieruchom ości  Nr. 17 i 7 8 ,  i
3 .  Jakoba U ozen berga ,  w sp ó łw łaś  ‘iei&la 

nieru homości Nr. OD, w szys tk ich  w mieście  
gubernjalneni Pe tr ok ow ie  położonych,  toczy  
s ie  postępowanie  spadkow e ,  do uregulowania  
k t ó r e /o ,  termin n* dzień 15 (2 7 )  M -ja  1869 r. 
j)od prek uzja  wyzuacz  m.

p e trok ow  d 2  (14 ;  L istopada 1S63 r.
Glodziń ski.

l i c y t a c j e

I SPRZEDAŻE PUBLICZNE.

N. D . 72 2 \  M a g i s t r a l  M i a s t a
W a rsza w y .

P o d a je  do wiadomości,  powszechnej,  że w d. 
2 8  Listopada (10  Grudnia) r. b. o godzin ie  12 
w południe ,  odVgdzie 3ię w sali posiedzeń biu 
ra  M agistratu ,  l icytacja  in minuj przez o p i e ­
cz ę to w a n e  deklaracje  na jednoroczną to j e s t  
od  dnia 1 A13» Stycznia  i 8 6 0  r. do t e g o t  dnia  
i miesiąca 1870 r. dostawę na potrzebę biur 
M agistra*11 m iasta  Warszawy oleju  c zy s z cz o -  
n e g ą  do lamp około  w ader 1 17 od rs. 4  kop.  
9 7  za wiadro w warunkach zamieszczonej i do 
nin iejszej  licytacji  ustanowionej.

Mający przeto zamiar ub iegan ia  s ię  o ta k o ­
w ą dostawę,  mogą złożyć w czasie  i miejscu  
wyżej oznaczon m na ręce p. o. P rezydenta  
m ias ta  opieczętowane deklaracje  Tiapisane p o ­
d ł u g  wzoru niżej zam ieszczonego ,  a  w 
wyraźoie  literami,  bez skrobania ,  poprawek  
i  przekreśleń wypiszą jak i  odstępują procent 
od ceny w warunkach zamieszczonej id o n in ie j -  
8zeJ 1‘oytacji  podanej.

Nadto  do deklaracji  w in ien  być dołączony  
t w i t  Kasy .Głównej Ekonom icznej m iasta  War- 
gzawy na z łożone w te jże  radium w i lo śc i rs.
45 i na k oszta  ogłoazeuia  rsr. 10, które n ie -

utrzym ującem u s ię  przy l icytac j i ,  natychm iast  
zwrócone będą.

B liższe  wi.runki dotyczące  w m owie  będącej  
l icytacji ,  są  do przejrzenia  w W ydzia le  A dm i­
nistracyjnym każdedziennie  wyjąwszy dni ś w i ą ­
teczne.

W zór  do deklaracji.
W s kutek  og łoszenia  z dn ia  . . . .  pod aję n i ­

n iejszą  deklarację ,  iż podejmuję  s ię  d o i t a w y  
w c iągu  roku 1869 to j* s t  od dn ia  1 (1 3 )  S t y ­
cznia  1869 r do tegoż  dn ia  i m ies iąca  1$70 r. 
na potrzebę M agis tratu m iasta  W arszawy o l e ­
ju  czyszczonego  wiader ok o ło  l l 7 ,  po r3r. 4  k. 
97  i o U tępuję  od ceny takowej procentów  
(p isać  litftrami) poddając się  w sze lk im  ob triąz- 
Kom i zastrzeżeniom w warunkach l c^ tacy j -  
nyeh zamieszczonym. Kwit  na z łożone  w K a ­
sie Ekonom icznej miasta  W arszawy vadium  
w ilości rs. 4 5  i na koszta og ło szen ia  rub. sr. 
10 przy n in ie jszem załączam.

S ta le  moje  zam ieszkan ie  j e s t  w N .  pisałem  
dnia N. . . .

(podpisać  wyraźnie  imie i nazw isko ) .
W arszawa d. 3 l  P aź  Iz. ( l 2  L istop .)  1868 r.

p. o. Prezydent  a,
Jcneralnego Sztabu,  

Jenerał-M ajor,  W itk ow sk i .
N acze ln ik  Kancelarji ,  Z lz itowiecki.

N . D. 7073. 3aMocmcKift I oporfoeotl 
\\a?ucmpamb.

Chm i, oÓTjjiiuaeTTj, tto bt> npHcyTCTr.iii to­
to we M arucTpaTa bo BTopoMii cpoiufe 22 no- 
flópa (4 ^eK aópn) c. r .,  ci> 11 y r p a  a<> 5 ia -  
coB 't no iiojiy/^HH, iio^ t* upe^cli^aTejibCTBOMTł 
IloMOiitHHKa 3aMOCTCKaro y -fe^naro  y n p a B je -  
Hiłl no X03HhCTBCHHO - ajMHHHCTpaTHBHMMT* 
A®ja>n>, óy^yT i. npOM3F.o^HThca nyÓjiuiHMe 
TOprn, nocpe^cTBOMił aaneuaTaHHLixi, o6 t,hh- 
jeH ift iianncaHHbixT> no hrikc yięa3aHHoft s o p ­
li®, n a  OTĄany b i» 3-xt» jt»THt>c apeHAiioe co- 
jtepiKUHie t . e. ci> 1 (1 3 ) m iiiapa 1869 no xa- 
KOeiKC q n c jo  1872 r., aoxo^a Są^iocTcuoti Po- 
poĄCKoii Kaccbi cTjyóoa Ckotd, ott, ro^nunoil 
cyMMbi 1615 p. c. ct» ^oóaBicoio.

JK ejiaiom ie yiacTBOBaTb bt» Topraxi> ao.t:k- 
Hbi iipe^CTaBHTi. 3ajion» cocTan.iniom iii iy,0 
nacTb 03HauciłHoil cyMMbij npou ia ase ycjiOBia 
iio ccwy npe^MCTy aioryTi* óbiTb pa3CM;vrpn- 
Baeaibi bt> 3aMOCTCKOM'b ManiCTpaT® eme^He- i
bho, aa HCKJionenieMT* npaSĄini^HbiNTł n Ta- 
6 e.ibHi»ix,L ^Heli.

<I>opMa oo'banjieHia.
Bc.TbflCTBie oó^HBJieHia SaMOCTCitaro P opo- 

flOBaro M a rucrpaT a, 0 T'b 24 OKTBÓpa (5  hoh- 
ó p a )  c. r . 3 a  ^  3022 ciiMił 3 aaBjiaio, h to  a  hii- 
ate uo^nRcaBuiiiica atejiaio B3 aTb bt> apeH^Hoe 
co^epataHie floxoĄT» 3awocTCKori Popo^cicoii 
Kaccbi c i. y 6 oa CaOTa, Ha Tpn ro ^ a  a  n ae im o  
c i, 1 (1 3 ) a iinapa  1869 no 31 ĄeaaÓpa (12  an- 
B apa) 1871/2 r ., 3a ro^nany io  cyMMy (Hann- 
caTb cyMMy m K tpaan n uponncbio) npnunM aa 
bcŁ ycraHOBJieHHbia iio cesiy npe^aeT y ycjio- 
Bia. KBHTaHitiio (Taito ro  t o )  Ka3HaaeiicTBa, 
Bi* iipnHaTiii aa-io ra  (cTOjibKO t o  p y ó .)  n p n  
cesn . n p iu a ra io , ct» u to o w  3 a a o ri,
d to t t j ,  e c j i i  TOprn 3 a  mhoio iic. ocTanyTca 
B03BpameHT. ÓbIJIT»tmh4 no npRHa^JCaiHOCTII, 
( e c ju  a:c npocHTejib asexaeTT* b licm jikh  eMy 
sajJorOBbixb ^eHen> no noaTt», t o  ^ojiaiem* y- 
icaaaTb CBOh a^pecci*). IIo c to h h h o c  jKHTCjib- 
c tb o , (HanncaTb ta®)- H acT oam ee lipom eH ie
HHCaHO (nOHCHHTb BT. KaiCOMT* TOpOA® HJ IH  Ce-
Jen in ), Macana, rOAa n a n c ja  ( tukoto to)  h 
3a ciim"b acTiio HOAuncaTb hmb h npo3BaHie.

P. 3aMOCTi.t» 24 oKTHÓpa (5  HOaGpa) 18G8 r. 
IlyproMiiCTpT. ( . . . . )

N . D . 6974. Mazucmpojnb ly0epncKa?o  
ropowa Kfj.ibifbi.

T okt» icaKT* 03iia‘ieHHbie 16 (28) 0*T «ópH  
c. r .  T o p r u  na  o T ^ a n y  dt> Tpex  i-bi iiioio a -  
p e n jy ,  iiaHiiuafl l  (13) Jlm iapn 1869 r .  
4 0 x 0 4 a  rop< '4 oł»oii K aew  ott» ckotooohhh 
n e  c o c r o H / in c b ,  noTo.My 4 npf >i nH0 4 - 
ern a  noiłhixi» T o p r o B t  M a r n c r p a T 'b  łiaa i ia -  
MaeTb BTopoń cpoKTł 18 (3 0 ; HoHÓpfl c .  r. »T> 
11 M acom , yT pa  m ,  ripiicyTCTaeiiuo.M*b 33.1®,
r o p n i  c łu  H3 M ij-tch  c i  cyviMhi 2 ,705 py&. 
49 k .  c .  r c 4 Hui]oii n /ia x u  ( i n  plus) 11 c p e j -  
CTitowb 3.ii;e’iaT3FiH i.iii sauii/ieHiH; » e  iaio- 
m ili npuiiflT h Ha ceóii ap e li,ty  4 0 ^ * 111,1 H- 
iiHTcn 111 ouHaqeiiiii.iii Bi.iuie c p o K i 11 M i­
c ro , r .r ł ;  m H y rr . ób in , parcM O T|ilin,i k o h - 

411  H in• 3 aH iiieiiLi 4 o,iiKiibi 6 b n i. łiaiiiicaHhi 
na repóoB oij o y .v a il  15-B oulieq la ro  4 0 0 1 0 - 
HiicTiia no 1111 nie n j-ioa ien ilo ii .opM B .

F. K lyii,i(e, 18 OKTHÓpa 1868 1 0 4 a 
I lp e 3 H4 e n T l ,  AnrycTM o iH H l. 

i to p v a  33hb lenia
H um e n o 4 nncautu iiicH  m m e.ih  N. . ciimt, 

saH itaaio, s t o  oónayiocb B3HTh 111  apeii- 
4Hoe c o a ep m an ie  4"X04'I> K la e n K o ii ro p o 4 - 
CKoii KaChl OTl CKOTOÓOHB11 11a cpoKT, c i  1 
(13  - H m iapa 1869 r . n o  TaKoe me «ihc-io 
1872 r . ,ia i na i^H U H  •im iiub p. . . k . c. . . . 
( i ia n n c .T i  cyMMy u p  ,nncbM») n o a n e p ra a c i , 
KOH4 HiłiHMi k i  T opraM l ycT anoii.iem ibiM i, 
a a . io r l  u l  K o a n ie c T iil  270 p. 5 0  K c. iipil 
ceM l n p e 4 cvan .ia io , nocrOMiiHoe M ic ro  mH- 
TeaicTB a aicero  NN. u n c a . i i  b i  N. M ien iła  
N. ro 4 8 .

I l o 4 nn ch  aaHBUTeaii.

N. D . 7314. HiixanoBCKoe A h c n n e  
.V npaoA ettie. 

Chmi c 6 1 .HU/iHeTi uceoóme.M/ c u l A l n i i o ,  
*ito na ocHouaHiii 11 pe.i n lic a  u 1 u <l>miaHCOua- 
ro  yiipaBaeiiin i i i  L I i p c i  u i  Ho h c k o m i  o t i
10 (22) OKTiiópH c. r .  na N.  36623/16890 , u i  
K a i iu e . i a p in  I J l i a i i o H C K a r o  . l i c  l a r o  J 'n p a -  
B.ieHia 111 .repeiiBH O ih iuui iKa , I m hhm  
/ l o ó p m e e a i i H e ,  . lu n i io B C K a r o  J l 3 4 a,  i (1 6) 
/ ł e K a ó p a  1868 r .  c i  l l  u a c o m  y r p a ,  s u s k i  

r o r o m e  4 un  u e iK o i p i a r b c H ,  t o  na 4 p y r o H  
4 e n h  5 (17 )  t .  m. n 1. óy4 y n  n p o i i J B 0 4 HTh- 
ch  nyó .n iM H ue  T o p r u  (in plus) na  n p o . j a m y  
4 a p m a  H3 l  / H c o c l K o u i  na  1869 r & 4 i  Ha­
s a  i H e i i i i w i i  n  y T i i e p m j e n H u x i ,  a HMemio:

1 . B i  y i a c i K l  O 'b u n  BKa b i  H l e o c l K l  
N .  10, o ic fe i io s n a r o  Ha 834 p. 9 7 */2 k.

2. B i  y u a c T K l  O óopi. i u l  - H c o c l K l  N. 
15. o i ( i H o ' i i i a r o  na  1,328 p.  34'/j  k .

3.  B i  y q a c T K l  l la4U i)043H H a b i  . n c o c l -  
K l  N. 10, o u l H o n i a r o  Ha 837 p. 1 K

4 . B i  y q a C T K l  H m oi p o 4 i  b i  . i l e  i c l K l  
N. 10, oipbHOHuaro na 617 p. '/, K<-n.

Topi 11 ó y . i y T i  iiaqiiuaThcfl o n  s u iu e  y- 
n u iM H iiy rb i i i  c j  m m i,  0 T 4 1  ih h o  . n c o c T , K a ­
s ia ;  m e n a io in i e  y q . icT i io iu T h  n i  a n u i  r o p -  
r a n ,  4 0 -iiHHbi HHHThCH H b  iU3iia 'ieHilbie  
cpoKii  111 .1  b c i ioe  J 'n p a H . i e n i e  11 i i e p e , ( i
1 opraM li  Tos iym a Y iip  • u.ieili 10, 11.111 u l  4 py- 
1111 K aaH aueucT Ba,  m . io m i iT b  3 a , i o n  paiiHH- 
imi(iiicH *1I# «iacTH cy.MMi.i, t o h  n a p T i i i ,  k o -  
Topy io  ó y . j y T i  n a a i l p e i i h i  HJKyii  iTb.

H o 4 p u 6 :h iH  yc -muiH  Ki. npa4CTOHU)ii.Ml 
T opra .M i ,  .M oryTi  ówib u i  ( ( i x o m i H C K o i i  
y l lC H O M i i u p a i i / i e H i io  me.ia iomtiMH em e-  
4 i : e a n o  iipecM.iTpnuae.Mhi,  i i c s / i io  iaH n p a 3 4 - 
i i i r n i b l k  u  T a ó e , i i ,H b i i l  .Uleli.

. l e p e i i o  me u b i c i a u  l e m i o e  m n p n a m n ,  
MlCTHail 4 lC H aH  c r p a m a  me l a i o m n a i i  y a a -  
m e n .

O . ih iunBK a,  28 O c iH ó p H  1868 r o 4 a .
H a 4 . i l c H H ' i iH ,  Ti iry.THpiibin C o i i I t h h k i ,  

Culm HHCKiH .

N . D .  7317. N acu cm pan ib  r o p o w a  
H ettcm uxofta.

O ó l H B . n i e T l ,  n o  4 ( 16) 4 eKa ńpH f. r  b i
2 u a c a  im  no / iy 4 H i t  111 34 lU iH e> ik  Miru- 
CTpaTB u y 4 e T l  i i p o i » u o 4 u r i c H  n o c p e 4 -  
cTBOMi . -a i ieHar i H H b i i i  o ó i h b  l e n i a  r o p r i  
na  H 0 4 p n 4 b  nu>niHKii 3  x i  c a p a e m  n a  110- 
Ml:.U(enie  i i o m a p i i i i x i  i i u c r p y M o i i r o in .  111 r. 
' I e n c  1 o i o b B ,  i iau in iaH  o t i  cm-bti io i I  cyiiMhi 
9 06  p.  16% K.

iKenaiou(ie i i p i i c iy n H T h  k i  T o p r a M l  oóa- 
3aiihi b i  o i i iaM cin ib i t i . c p o K i  n p e 4 C T a u i iT h  
n o  i ip i i . ia ra e iT i i !  n-np.Ml o i i a i i / i o n i e  c i  n p n -  
Homenie .M i 3aH >ra 91 p . ,  KOTopuS o i K a a i j -  
uaioiUHMCH & y 4 e n  i i o l . - p a u j e m .  H o 4 p o & -  
h i j h  y c . io u ia  M o r y i i  óhiTh p aacM o T p lH b i  b i  
M1SOTHO.MI M s r n e T p a T l  b i  l a c b i  n p i i c y r -  
CTB1H.

ip .pMa oó iH B ieH i i i .
C o r . iac H o  oóiH BHeniio  M - n H c r p a r a  r o p .  

' l e n c T o x o u a  o t i  1 (13) lloHÓpn c. r n p e 4 -  
CTaiiHHio i i a c i o d i u e e  o ó i h b  l en ie  b i  t o . m i ,  
■ITO oÓH iyiOrb BSHTh 111 n o 4 |iH4 l  IIO-UIHKH 
3 - x i  c a p a e m  Ha n o .M lu ( e n ie  i i o m a p H b ix i
11 n e r  py  Men t o  b i ,  aa  cyMMy 3 4 1 0 1  B b inucaT b  
cy.MMy i i p o n i i c l i o  u ip.i*fia,Mii a p a u i io  c a -  
i n a i u a i o c b  na u d  m i i i  b i  n -U H S  h . i b I c t -  
IlUH yC/IOBiH. 3  14011  II I  KO IHMęCTBl 9 1 p .  
n p H / ia ra io .

U n c i / l l  m  KN. M i c H m  N N . 1868 r.
3 4 BCI. u bi 11 u ca  Tb 11MH 11 s i n  nni io-
1'. ' l e H c T o x o u i ,  1 ( 13 ) IloHÓpii I 8 6 8 r .  

n p e 3II4 6 H T l,  MaThei(Kit) .

N. D. 6973. Ma t ticmparnio I 'y O e p m K ata  
I 'o p a ja  T a ju .u a .

T o k i  k h k i  H.iTHaqemihie  Ha 17 (29; O k t h -  
6pH c » r o  104 1  111 11 M a c a n i  y r p a ,  nyónrr-  
Hbie Top i  li Ha o T 4 a q y  i l l  a p e i l 4 y  4 0 x 0 4 a  
P a4oM C K on l o p o . i c K o n  Kacbl o t i  c k o t o ó o i i -  
h h  na  upeMH c i  1 (13) f lnuapH  1869 r. n o  1 
(l3)HiiiiapH 1872 r o t i  H a cro n u (» f t  r o 4 o -  
iioii cyMMbi 2,695 p. 16 k .  c. ( in  plus)  11 
y n . iaT i . i  n o 4 a T e f i  1111 c T p o e n i n ,  n o  H eH nK l 
m e . i a i o m n x i  T o p r o n a r b C H ,  H e c o c r o n  m e s ,  
t u  M a r i i c T p a T l  o ó i h b  m e n  no  u c e o ó m e e  
CBB4l!Hip, h t o  u l  n p H c y i c  ruin e ro  no  b t o -  
po»n cpocT ,  12 (24 )  H oflópn c. r .  n i  l l  ’is -  
c o i i i  yTpa  i i o c p e 4 CTiioMi . a a i jeq a laH H b ix i  
4 eK / iap a i i i i i  a a n H c a i i H h i i i  110 n p n io m e H i lo f t  
♦  o p M i  ila r e p o  1110H óyMarli S - K o n lM H a ro  
4 0 c roHUCTiia ó y . i y r b  n p o n a B 0 4 H T b c  1 h o -  
Bhie nyń. iHHHwe r o p n i  na  CK asa i iay io  a p - H -  
4 y  Ha y e a o B i n i  111 iiepnoM b oó if lB /ie i i iH  24 
CeHTflopfl ( 6  O ic r f ló p  1) c. r. 3a N. 3757 0 6 0 -
3 H«qeHHWXl.

iK e . iam m ie  y i a c T i i o n a r h  na  T o p r - m ,  o ó h -  
39HM b i  TOMb c p o K l  n p e 4 cTaBH ih  ouoi i  4 e- 
K i a p m i n  11 a p i i  m m i iT h  k i  h i i m i  k b i i t i u -  
iliK) ropo4C K ofi  Kacbl 11111 4 nyraro Ka.THa- 
qe i icT ua  na n 11 e c e h h  1.1 fi i m h  i ipe s te i i i i i i i i  aa- 
H - r i  % „  qacT l l  b i  2':9  p. 52  k .  c , HaHHH- 
HblMII 4 eHbia.MU 11.111 /1HKBl14ai|ioilHblMM - m -  
c T » « n .

T o p r o a i i H  Ko 1141119a M o r y T i  n e p ec M aT p n -  
naeMhi 111 npHcyTCTBiri  M a r i i c r p a r a  eme- 
4HeiiH0 aa  HCK/nouen ieM i tipa-HHH n i h i i l  11 
TaSe n H b i i i  4 H e n .

T. P a 4 o M i ,  18 (30 )  OKTHÓpH 1868 r.
T lpe3H4 e H T i ,  lla.yuepobtli C o u I t h h k i ,

<h pua o6 iHBHeiiiH.
B c. i l4CTBic  oóiHiMeaiH MarHCTpaTa f y -

óepHCKaro r o p .  Pa4 0 Ma o t i  18 (30j  O k t h -  
ópfl c. r. 3a N. 4256, 4 aio c iw  4eKHapaL(iio,  
■ito m e .m o  en 11 Tb apeH.iy 4 0 1 0 4 a ropo.4 - 
CKoii K aca  o t b ck o to ó o iih h  na BpeiM/t c i  1 
(1 3 ) Hh iapH 1869 r. na 1 (13) llHiiapH 1872 
r. c i  y n a a T i i  apeH4 H0 H cyMMbi no NN. p. c .  
111 n > 4 i ,  c i  c o ó . i K U e H i e M k  b c I i i  T o p r o -  
01,1x 1  yc.ioBifi  y c T aHouaeHHbix l 4 irt Haoro-
H m e f l  a p e H 4 b i .

KuiiTaimiio  u i  n p e 4 CTaii/ieHiH u l  NN. Ka­
c i  im h  NN. KasHaneHCTBl upeMeHHaro ua- 
a o r a  269 p. 52 k. c. ( tb k h m h  t o  4 eHbra>ill) 
y cero iipn .iaraio .

M ic to  nocTOHHHaro mHTe.ibcTBa Moero 
u i  NN.

l l H c a . i i  u i  N N .  4 HH N N . MlCHi^a N N .  r c -  
4 « 1868  r.

( 3 4 l c h  n o 4 m ic a T h  h .m h  h  • s m i m i i o ) .

N .  D. 7 1 3 6 .  W  o t  Gmina Guzów .
1 odaje do publicznej w iad on u ści, że  z  m o­

cy decyzji K om isji W łościańsk iej z dnia 7  
(19) Październ ika r. b Nr. 3102 i na podsta­
w ie wyroku Sądu Gminnego w dniu 27 Gru­
dnia 1867 r. odbywać się  będzie  w dniu 27 
L istopada (9 Grudnia) r. b. o godzinie 10 z  
rana w K ancelarji Z arządu Gminnego we 
w si M iedniew icach, głośna licytacja na sp rze­
daż osady Nr. 16 A ugusta O bst w e wsi G uzo- 
w ie, sk ładająca się  z 17 m órg 2 1 0  prętów , 
gruntu pszennego, zabudowań, sp rzętu  o z i­
mego i jarego, oraz zasiew u ozim iny, na sa ­
tysfakcją d ługów  różnym  osobom  L ic y ta ­
cja rozpocznie s ię  od sum y rs. 1,044. K ażdy  
m ający chęć przystąpić do licytacji, w inien  
z ło ży ć  św iadectw o, że  j e s t  stanu w łościań­
sk iego. oraz vadium */s część  ogólnego s z a ­
cunku, czy li rsr. 208 kop. 80.

Inne warunki przedlicytacyjne każdego  
czasu  w godzinach biurowych, przejrzane  
być m ogą w b iórze Z arządu Gminnego, w y­
łą cza ją c  św ięta Dworu Cesarskiego i zw yk łe .

M iedniew d, 26 P aźdz. (7  L isto p .) 1868 ^

N. D.  7 2 9 3 .  R u d a  Szczegółowa Opiekuńcza
S z, Itaka h z u c ią tk a  Jezu i w W arszawie.

Podaje  do n iadoinośoi , i i  w d liu 18 (30)  L i ­
stopada r. b. o godz in ie  1 1  rano, w g m a ih u  
Szp ita la  D z iec ią tka  Jczub ,  przed d e łe g o w a n e -  
mi C złonkam i B ady  Sa -zegó łow ej  O p iek u ń ­
czej tegoż  Szpita la ,  odbędzie  s ię  powtórna l i ­
cytac ja  in miuns.  od cen n a p r a  tium  oznaczo­
nych,  przez deklaracje  op ieczętowane,  na d o ­
stawę przez czas  od dn ia  1 ( 1 3 )  S tycznia  1869  

■ roku, do •’.nia 1 (1 3 )  S ty czn ia  1870 roku,  
dla  rz c zon ego  Szp ita la ,  następujących  pro-  
dai- t ó z :

M ięsa  w o low ego ,  w ieprzowego  i baraniego ,  
m asła ,  drożdży prasowanych ,  świec łojowych i 
stearynowych,  w ę g l i  k a m fe n n y ch ,  ś ledzi , ś m ie ­
tany kwaśnej,  serów krowich,  ryb ś w i e ż y c h ,  
s z k ła  aptecznego ,  krochm alu  L p s z e y o .

N a  d o s t iw ę  wszakże m ięsa  wolowego,  o d b ę ­
dzie się je s zc z e  g łośna licytacja  od * eoy  n a j ­
mniejszej w deklaracjach  podanej,  pom ięd zy  
sk ład ającym i takowe.

Ilo ść  powyższych dostaw, ceny na praetium,  
oraz w ysok ość  vadium, do każdej szcz gółowo  
dostawy oznaczone,  obejm ują  warunki licyta- 
cYjno, które każdod zienn ie  z wyjątkiem świąt  
w godzinach biurowych, w Kancelarji S z p i ta l ­
nej przejrzane być D.ogą.

D e k laracje  p od ług  p on iższ eg  i wzoru sp isa ­
ne,  wraz z dowodami 1 a wnies ione vadium do 
Kasy Szpita lnej ,  w inny być sk ładan e  w dniu  
do l icytacji oznaczonym , najpóźniej do g o d z i ­
ny  1 1 rano. na  ręce  członka B i d y  zaw iadu­
ją c eg o  częścią N adzorczą,  i u h j e g o  pom ocnika .

Deklaracje  skrobane,  p r zek reś lane ,  n ie  p od ­
pisane, lub oznaczenia  mie jsca za tn ie .zk an ia  
licytanta nie obejm ujęce,  przyjętemi nie będą.

W zór  do d ek laracj i .
W  skutek  og ło szen ia  B ady  S z czegó łow ej  

Opiekuńczej S zp ita la  Dziec iątka Jezu s  w W ar­
szawie, n ż -j p od p isan y ,  obowiązuję  się  przez  
cza3 od dnia  1 (13j S ty czn ia  1869 ,  do dnia  1 
(13) Styczn ia  1870 r. dostawiać  temuż S z p i ­
talowi:

(tu wym ienić  rodzaj i cenę  p o ie jm o w a n e j  
dostawy )

Kwit  na z łożone vadium w k as  e Szpita lnej  
dołączam . W sze lk im  warunkom l icytacyjn ym  
s ię  poddaję .

S t a le  moje zamieszkanie  jos t  . - * -
Disali  m  w Warszawie  d n i a ................

(Podpisać  imię i na/.wisko.)
W a-szawa d. -1 (13; L istopada  1 8 6 8  r.

Opiekun prezydujący, Mianowski.
Pom ocnik  Nadzorcy Szp ita la ,  Macharski .

1 2ś. D.  7272 .  R a d a  Szczegółow a Głównego 
.Oemu Schronienia w Grójcu.

Podaje  do wiadomości,  i-> z powodu nie uj­
ścia .io skutku d r u g ie j ’ licytacji na dwu **■’■ 
sto dwu letn io wydzierżawienie  fj lwarku a 
ków duchowny, do domu Schronienia n a leżą ­
c e g o ,  sk ładającego  się z gruntu ornego m e rg  
2 4 3  pręt  263,  która  dla n iedotrzymania  w a­
runków k o n t r a k t u ,  przez dzierżawcę następuje ,  
odbywać się  będzie  w d n :u 14 (26) L istopada  
r.  b. o godzin ie  12 w poludn e, trzecia  g ł o ś n a
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in plus licytacja, w Kancelarji Szpitala Gróje- I 
ck iego  c d sumy rs. 533 kop. 25 rocznej dzier- 1 
»wy.

Folwark powyższy położony je s t  o o wiorst 
od m. Grójca, a o m il 6 od m iasta Warszawy.^ 

Każdy ubiegający się o tę dzierżawę, w i­
nien złożyć radium w ilości rs. 200, na ręce 
Prezydującego. , . , •

B liższe szczegóły dzierżawy, objaśnią wa­
runki przeulicyU cyjne, które przejrzeć można 
w Kancelarji Szpitala Grójeckiego.

G rójec d. 28 Paźd. (9  Liatop.) 1868 r.
Opiekun Prezydujący, A. D o m a ń s k i .

U. D. 1188. R ada Szczegółow a Opiekuńcza 
G łów ntgo Domu Schronienia S i roi i  Ubogich

Stcrozakonnych w H arszawie.
Podaje do wiadomości publicznej, to z p o ­

wodu nie dojścia do skutku licytacji og ło szo ­
nej na dzień 29 U 0) b- m- 1 r- na uskutecznić 
s i ę  m a j ą c ą  przez cały rok 18«9 dla Główne­
go Domu Schronienia Starozakonnych do-

aj^Drzew a opalowego 36  sążni kubicznycb  
i  250  korcy węgli kamiennych.

b) Świec łojowych pudów 8 i stearynowych  
funtów 20.

c) N»fty oczyszczonej garncy 60.
d) Mydlą twardego pudów 2 i szarego pu­

dów 18, odbędzie się przeto we Czwartek dnia 
7 (19) b. ra. i r. o godzinie 5-ej popołudniu  
w sali posiedzeń tegoż Zakładu powtórna g ło ­
śn a  in minus licytacja.

W arunki przejrzane być mogą każdodzien- 
nie w Kancelarji Zakładu od godziny 10 z ra­
na do godziny 4 po południu.
W arszawa d. 3 l  Paźdz. ( l 2  Listop.) 1868 r.

Opiekun Prezydujący, H. Nussbaum.
Sekretarz Rady, W awelberg.

N. D. 7285. Sekwestrc.tor Skarbowy 
Powiatu W a szawskiege.

Podajo do powszechnej wiadomości, że w d. 
18 (3 0 ) Listopada 1868 r to je st  w poniedzia­
łek  o godzinie 12 w południc na gruncie fol 
warku Kręczki w gm inie Ożarów.

Dopełnioną zostanie przez głośną licytację  
sprzedaż zajętych przezemnie przedmiotów na 
satysfakcję zaległości skarbowych, a mianowi­
cie: m aszyna, m łockarnia, sieczkarnia i w ia l­
n ia  oraz inne drobne ruchomości.

Każdy zatem chęć kupna mający po zaopa­
trzeniu się w gotowiznę w miejscu i terminie 
powyżej wskazanym znajdować się zechce, 
któremu przedmiot zalicytowany, po opłaceniu  
zaraz przypadającej za takowy należy tości w y­
d a le n i będzie, a tenże przedmiot nabywca 
swoim kosztem  z m iejsca uprzątnąć je s t  obo­
wiązany.

W arszawa, d. 1 (13) Listopada 1868 r.
A. Dyjewski.

N . JO. 7286 . Sekwestrator Skarbowy 
Pow iatu  Warszawskiego.

Podaje do powszechnej wiadomości, że w 
d n iu  22 L istopada  (4 Grudnia) r. b. to  j e s t  w 
P ią te k  o,godzinie 10 z ran a  na p lacu  ta rg o ­
wym za Ź elazną-B ram ą w W arszawie, dopeł­
n io n ą  zostanie p rzez  g łośną licytację sp rz e ­
daż zajętych  przezem nie przedm iotów na sa­
tysfakcję  zaległości skarbowych, z kolouji 
Szm ulow izna do dóbr Targów ek należącej, 
gminy Brudno, a  mianowicie: k a reta , rozm ai­
te  m eble i sp rzęty  domowe.

K ażdy zatem  chęć kupna  m ający po zao­
p a trzen iu  się w gotowiznę, w m iejscu i te r ­
m in ie  powyżej wskazanym  znajdować się 
aechce, którem u przedm iot zalicytowany, po 
op łacen iu  zaraz  przypadającej za takowy na- 
leżytości wydaEym będzie, a  tenże przedm iot 
nabywca swoim kosztem  z m iejsca u p rzą tn ąć  
je s t  obowiązany.

W arszawa dnia 1 (13) L istopada 1868 r.
Dyjewski.

A’- D . 7328 . P isarz Trybunatu Gywilnego 
w W arszawie.

Stosownie do art. 682 K. S. S, wiadomo 
czyni, iż na żądanie Bogum iła Przepalkow- 
sk iego obywatela, w Warszawie pod Nr. 1463 
zam ieszkałego,.a zamieszkanie prawne do tego 
interesu i całego postępowania subhastacyjue- 
go , u Izydora Karńnickiego, Patrona przy Try­
bunale Cywilnym w Warszawie, w W arszawie 
pod Nr. 1765 zam ieszkałego, obr*ne mającego, 
■w poszukiwaniu sumy rsr. 3,600 z procentem  
6 %  °d dnia 1 Kwietnia n. s. 1868 r. i koszta­
mi od Izraela i O itli z lurkieltraubów m ał­
żonków ftlajblat kupców w Warszawie pod Nr. 
'2613 zam ieszkałych, protokułem  Józefa Kur- 
man Komornika przy Trybunale Cywilnym  
w Warszawie w dniu 9 (21) W rześnia 1868 r. 
sporządzonwm, w drodze sądowej przymuszo­
nego wywłaszczenia zajętą i zaaresztowaną zo-

NIEItUCHOMOŚĆ
K r. 158 w W arszawie przy ulicy Gołębiej czyli 
Kowemiejskiej w gm inie M agistratu miasta 
W ar.sza wy w Cyrkule Tolicyjnym  i Admini - 
stracyjnym  I, w ju r isd \k eji iSądu Pokoju W y­
działu I w Warszawie na gruncie emtiteuty- 
cznyn), z którego opłaca się czynszu rocznie 
rs. 60 połdżona, prawem własności do Izraela  
i  Gitii z Turkieltraubów małżonków M ajblat

kupców w W arszawie pod Nr. 2613 zam ieszka­
łych należąca, w posiadaniu tychże zostająca,
poszukiwaną wierzytelnością hypotecznie ob­
ciążona, przybliżonej rozległości około łokci 
kwadratowych 430  czyli arszynów 314 zawie­
rająca.

Ń a gruncie tej nioruchomości znajdują się 
następujące zabudowania:

1. Kamienica z cegły palonej masiv muro­
wana o parterze, d * óch piętrach i facjace  
oszklonej do ośw ietlania schodów, o dwóch 
komiuach nad dach dachówką kryty wymuro­
wanych.

2. Oficyna masiv murowana o parterze i 
dwóch piętrach pod pół dachem dachówką 
i blachą u okapu krytym , m ieszcząca na 
parterze kloakę o drzwiach podwójnych z 
dołem.

3. Koaiórka z desek na sztorc postawiona  
z j^dnemi drrwiami z jednym  kominem bla­
szanym, nad dach blaszany wyprowadzo­
nym.

4. Podwórko kamieniem polnem wybruko­
wane z rynsztokiem  przez .*ień do ulicy pro- 
wadzącemi.

W  nieruchomości tej oprócz stróża znajduje 
się siedmiu lokatorów, z imion i oa/.wisk, oraz 
ilość ceny najmu uiszczających, po szczególe 
w akcie zajęcia wym ienionych.

Obszerniejsze opisanie powyż zajętej i za ­
aresztowanej nieruchomości, znajduje się w ak ­
cie zajęcia u sprzedażą dyrygującego Izydora 
Karśuickiego, Patrona przy Trybunale Cywil­
nym w W arszawie, w Warszawie pod Nr. 1765 
zam ieszkałego, zaś zbiór objaśnień i warun­
ki sprzedaży w Kancelarji Trybunału tutej­
szego w W ydziale I złożone, przejrzane być 
mogą.

Zajęcie w kopjach doręczono:
1. JW , Kalikstowi W itkowskiem u, Pre­

zydentowi M iasta W arszawy, w W arszawie 
pod N-rem 387 urzędującemu, na ręce W in­
centego K ępińskiego, urzędnika tegoż Ma­
gistratu.

2. Michałowi R zeszotarskiem u, Pisarzowi 
Sądu Pokoju Wydziału 4-go w W arszawie, w 
W arszawie, pod Nr. 549 urzędującemu, na. rę­
ce własue.

Obudwóm d. 20 W rześ. (2P a źd z .) 1865 r. 
W niesiono do księgi w ieczystej powyż zaję­

tej i zaaresztowanej nieruchomości dnia 25 
W rześnia (7 Października) 1868 roku, a w 
dniu dzisiejszym do księg i zaaresztować w 
Kancelarji Trybunału tutejszego, na ten cel 
utrzymywanej, wpisane zostało.

Pierwsza publikacja zbioru objaśnień i w a­
runków sprzedaży odbędzie się na jawnej 
audjencji Trybunału Cywilnego w Warszawie 
w W ydziale I, w miejscu zwykłych posiedzeń  
przy ulicy Długie) pod N r. 549 o godzinie 10 
z rana, dnia 10 (22) Grudnia 1868 roku.

Sprzedażą dyrygować będzie Izydor Kar- 
śnicki Patron, k tó iego  zam ieszkanie je s t  w y­
żej wskazane.

W arszawa d. 8 (20) Października 1868 r.
R. D. Zgórski. 

W ywieszono na tablicy w sali ustępow-j 
Trybuuału Cywilnego w W arszawie.

Warszawa d. 8 (2u) Października 1868 r.
R. D.Zgórski.

N . D. 7326.
Podpisany P a tro n  przy  T rybunale Cywil­

nym w W arszaw ie, zawiadam ia i ogłasza, iż 
na podstaw ie wyroków T rybunału  Cywilnego 
w w arszaw ie, jednego z dnia 20 Czerwca (2 
L ipca) 1868 r. dzia ł m ają tku  ruchomego i 
nieruchom ego, po niegdy G ustaw ie Kalisch, 
oraz oszacow anie i sprzedaż nieruchom ości 
spadkowej pod N r 883 w W arszaw ie po ło­
żonej, rozporządzającego, drugiego z dnia 
14 ',26) S ierpn ia  1S68 r. opinję o niepodziel­
ności* oraz taksę  rzeczonej nieruchom ości 
zatw ierdzającego, obydwóch z powództwa 
Ju lji z Klawów Kalisch, po Gustawie Kalisch 
pozostałej wdowy, jak o  m atki i główej opie­
kunki nieletnich swych dz eci: Adolfą-G usta- 
wa, W ładysław a-W ilchelm a, N atalji-Em ilji, 
E m ilji-Ju lji, Leontyny-Pauliny. Bronisławy- 
Pauliny i .M elanji-Ludw iki, po dwa imiona 
m ających, z niegdy Gustawem  K alich sp ło ­
dzonych , współw łaścicieli nieruchom ości 
Nr. 883 i 1549 L.  w W arszaw je położonych, 
Zaś pod N r. 883 zam ieszkałej, przeciw ko An­
toniem u Ż uraw skiem u pod Nr. 1032 i H erm a­
nowi Jung , pod Nr. 1047 zam ieszkałym , 
pierw szem u jak o  opiekunowi przydanem u, 
drugiem u jako  opiekunowi szczególnem u wy­
żej wymienionych nieletnich, wystawia się  na  
sp rzedarz  publiczną w drodze działów  

NIERUCHOM OŚĆ, 
w W arszaw ie pod Nr. 883 przy  ulicy Ogrodo­
wej, na  g runcie  dziedzicznym  położona, p ra ­
wem niepodzielnej własności do Ju lji z Kla­
wów Kalisch, i Sukcesorów po Gustawie Ka- 
lisch  na leżąca, sk ład a jąca  się:

I a. Z dwóch domów frontowych od ulicy 
; Ogrodowej.
) b. Z czterech oficyn.
| c. Z komórek.

d. Z studni.
| e. Z zabudow ać, jednego m urowanogo, 
j  drugiego w części murowanego, a  w części 

drewnianego. • 
f  Z  gołębnika.

g. Z parkanu . .
h. Z gruntu.
Szczegółowo w taksie  opisanych. i
Po  odbyciu pierw szej publikacji zbioru ob­

jaśn ień  i warunków licytacyjnych, W -y Ja ło- ) 
w iecki Sędzia T rybunału  delegowany, term in  j 
do odbycia drugiej publikacji, a  zarazem  , 
przygotowawczeg > p rzysądzen ia  na dzień 13 
(25) L istopada 1868 r. godzinę 10 z rana  wy­
znaczył, k tó ry  odbędzie się w m iejscu posio- j 
dzeń T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie, j  

przy  ulicy Długiej pod Nr. 549 w W ydziale j 
II  przed  tymże Sędzią delegowanym.

Licytacja zacznie się od sumy r s r  'O d 1* i 

kop. 84, jako  szacunku  p rzez  biegłych poda- 
nogo, a  w arunki licytacyjne, ta k  w K ance­
larji W-go P isa rza  T rybunału  W ydziału  II, 
jako  i podpisanego, p rzejrzane  być mogą. 

W arszaw a d. 31(15) Październ ika  1868 r.
Izydor K arśnicki Patron .

N. D. 7327.
Podpisany Pa tron  przy  T rybunale  Cywil­

nym w W arszaw ie, zawiadam ia i ogłasza, iż 
na  podstaw ie wyroków T rybunału  Cywilnego 
w )v arszaw ie, jednego z dn ia  20 Czerwca (2 
L ipca) 1868 r. dz ia ł m ają tku  ruchomego i 
nieruchomego, po niegdy G ustawie Kalisch, 
oraz  oszacow anie i sp rzedaż  nieruchom ości 
spadkowej pod Nr. 1549 L.  w W arszaw ie po­
łożonej, rozporządzającego, drugiego z dnia 
14 t26) Sierpnia 1868 r. opinję o n iepodziel­
ności, oraz tak sę  rzeczonej nieruchom ości 
zatw ierdzającego, obydwóch z powództwa 
Ju lji z Klawów K tlisch , po G ustawie Kalisch 
pozostałej wdowy, jak o  m atki i głównej opie­
kunk i n iele tn ich  swych dzieci: A dolfa-G usta­
wa, W ładysław a - W ilhelm a, N atalji Em ilji, 
E m ilji-Ju lji, Leontyny-Pauliny, Bronisławy- 
Pauliny i M elanji-Ludwiki, po dwa imiona 
m ających, z niegdy Gustawem  K alisch sp ło­
dzonych, w spółw łaścicieli nieruchom ości Nr. 
883 i 1549 L. w W arszaw ie położonych, zaś 
pod N r. 88:3 zam ieszkałej, przeciw ko A nto­
niem u Żuraw skiem u pod Nr. 13’)2 i Heroni- 
mem Jung  pod Nr. 1047 zam ieszkałym , 
pierw szem u jak o  opiekunow i przydanym , d ru ­
giem u jak o  opiekunow i szczególnem u, wyżęj 
wymienionych nieletn ich , wystawia się na  
sprzedaż publiczną w drodze działów  

NIERUCHOM OŚĆ, 
w W arszaw ie pod Nr. 1549 L.  p rzy  ulicy 
Chmielnej, na  gruncie dziedzicznym  położo­
na, prawem  niepodzielnej w łasności do J u l j i  
z Klawów K alisch i Sukcesorów po G usta­
wie Kalisch należąca, sk ładająca  się:

a. Z domu w ogrodzie z drzewa.
b. Z kuchni z drzewa.
c. Z sta jn i i wozowni.
d. Z dom ku dla stróża.
e. Z  studni.
f. Z parkanu .
g G runtu
Szczegółowo w taksie opisanych.
Po odbyciu pierwszej publikacji zbioru ob­

jaśn ień  i warunków licytacyjnych, W -y J a ło ­
wiecki Sędzia T rybunału  delegowany, term in 
do odbycia drugiej publikacji a zarazem  
przygotowawczego przysądzenia  na dzień 13 
(25) L istopada  godzinę 10 z rana  wyznaczył, 
k tó ry  odbędzie się  w m iejscu posiedzeń T ry ­
b uu a łu  Cywilnego w W arszaw ie, p rzy  ulicy 
D ługiej pod Nr. 549 w W ydziale I I  p rzed  
tym że Sędzią delegowanym.

L icy tacja  zacznie się  od sumy rsr . 2,541 
kop. 8 7 '/ ,,  ja k o  szacunku przez  biegłych po­
danego, a  w arunki licytacyjne tak  w K ance­
la rji P isarza  T rybunału  W ydziału II, jak  i u 
podpisanego, przejrzane być mogą.

W a rszaw a d. 3 (15; Październ ika  1868 r.
Izydor K arśnicki Patron .

N. D - 7324. W  dniu 11 (23) L istopada 
1868 r o godzinie 12 w południe na targu  
Grzybów, w dniu 12 (24 L is to p ad a  r. b . o 
godzinie 1 w południe za  Ż elazną-bram ą, w 
dniu 13 25) i 15 (27) o godzinie l i i  12 na 
targ u  za Ż elazną-bram ą, w W arszaw ie, p ra ­
wnie zajęte  różne m eble m achoniewe, je s io ­
nowe, f  irtep ian , miedź różna, garderoba i t .  
p., p rzez  publiczuą licytację sprzedane będą.

A . M arkow ski Kom ornik, p rzy  S. A. K. P .

ZAPOZWY EDYRTALNE.

N . D . 6474. O m Ą brttn ie  llcn p a o n m e.io -  
iiuio Cy.ui npu .VnpatiAeniu BapuianeKtt- 

?o OOepb llo.piifiuMeucmepa.
C h m t ,  npur.iauiaeTT, Una PoiuaoucK aro, 

1 2 / ib T t ,  K arouisecK aro nciioBH4 aHin, y- 
pom^eHHaro ni, 4 . KanHuieiiT,, B ureScsoH  
iyóepn iu  cw o-rija A.ieKcaii4 pa n inaTepn 
EpoHHC/iaBhi, 4a6bi b t ,  TeneniH SOj Aueii H- 
BH/ICH B-Ł 34-Bimiee OT/fEtenie li)  coócTueH- 
HOMy 4 D/)y, BT> tlpOTHIlHOMT, C.iy'HI; n o c ry - 
n-ieno-ój^ei-b no 3aKony.

U Bapuiaua, CeHT. 26 ( O k t u ó .  8) 1868 r. 
l I p e 4 c - B 4 3 T e / ! h C T B y i o i n i H ,  H o m h h o b c k i h .

*  *
W zyw a Jana Roszkowskiego, lat 12, katoli­

ka, urodzi n -go we wsi Ksdiszewie gubernj 
W itebskiej, z Aleksandra i Bronisławy, aby- 
w interesie własnym najdalej w dniach 30  
zgłosił się do wydziału tutejszego, w p rle -  
ciwnyui razie p>8t4pioneiu będzie w ed łu g  
prawa.

Warsaawa 1. 26 Wrzeć. (8 Paź Iz.) 1868 r.
Prezydują :y,Pomiaoo wski

l i s t y  g o ń c z e .

N . D. 6363. Cy, ('6 Upucmou llu .tuą iit 
oo Mapia.Hnu.vb.

UpocHTi, Bel: HasajibCTBa, gaCbi Am-OHa 
fiiiumioBumi, a(HTe.M gepeBiw UlaBJHnjKH 
rHHHW XjrkOniuKB, o K p a a t y  oÓBHHHeiiaro, k o -  
TopbiS OtisaiT, c ł  apecTa, TmareibHO cjtE j h -  
jh  , a b -ł  cjyu at, u o h m k h  upeiipoB ojiu it 
ajt.iiiueuy C yjy , u u u ójHaaSiucMy nauaub- 
C T B y .  npHM Łm  ero: o-r-h pojty 33 z-Łt-l, po- 
CTa Oojbmaro, b o j o c m  TeMHO pycw e, r-iasa  
r o jy ó u e , j i h u o  itpyrjioe,, h o c ł  h  poru, ysrfc- 
p e H H b i e ,  oco6bixu> opuM-h-rt HBKaitiix-b. 
Mapiaunojib 24 ABrycTa (5  CeHTaflpu) 1868 r- 

nogcygoir-b, napitc-b.
*  * •

Wzywa w szelkie władze, aby Antoniego- 
Filipowicz i, ze wsi Szaw liszk', gm iny Chle- 
biszki, o kradzież obwinionego, z aresztu  
zbiegłego, śledziły, a po ujęciu Sądowi tutej,- 
szemu, lub najbliższej władzy dostawiły:

R ysopis jego:
Ma lat 33 , wzrostu słusznego, włosy ciem ­

no blond, oczy niebieskie, twarz okrągła, no a  
i usta proporcjonalne, znaków szczególnych, 
żadnych.

Marjampol, d. 24 Sierp (5  W rześ.) 1868 r . 
Podsędek, Parys.

N. D. 6446. t *yĄ o H cnpanume.ibnon Ilu .m -  
tfiu oo n.ioi{Kb.

I lM  b e T - b  mcc  i b  r i p o c H T h  r a K t ,  r p a m . y . - i H -  
c k i e  Ka  k i ,  v  u o e i i n u e  u s u a / i b O T M s ,  M r o 6 w  h  -  
s i l t . i i t  u i r r e  h M bif i  Ha .t . - iop-b  n a 4 T ,  ó s m a u r -  
i  i i  u  m "i» l i b  i i e t m u ’E C T W o a  m - B c t o  i i  y K p b i n a n -  
tuiMCH OT-Ł i i a K a s a n i H  W H T e . t e j r Ł  c l ,  4 e p e B H H  
I I p a t W U H r o B O ,  r M H H b l  ' I p v l i l l l . ,  l lB AHOW -b  
O c c o u c k o m t . ,  a  BI,  C / ły u a - B  n o H s i K u ,  4 o c r a -  
BU/i H e r o  H o . p b  c r p a m e i o  n i ,  3 4 i > L U n i H  C y 4 i , ,  
f l p i ł M ł i T h i  O c c o i i c K a i o  c i ’B i y t o m e e :  z d t t , .  
o r t ,  p o 4 y  29, p  CT a  v i a a a r o ,  b o . t o c m ‘l e p — 
H h i e ,  i - i a i a  ó y p b i e ,  a u t j e  K p y r . t o e .

1'. II lo p K i, Cenr. 28 (0 *'r u5. io) 1868 r~
I I  p e d c E A ® T e . - h c r n y i o m i  fi C y . ih H ,  

H o n o d n o p c k i f i .

*  *  *

W zyw .1 wszelkie władzę, tak cywilne jako  r  
wojskowe, aby na Jana O siow skiego, z wsi 
Przywitowo, Gminy Czarne zb iegłego i ukry­
wającego się przed wymiarem spraw iedliwo- 
ści, baczne oko zwracały, a w razi- ujęcia, Są­
dowi tutejszemu pod strażą dostaw iły, R y so ­
pis Ossowskiego je st  następ: jący: ma lat o k o ­
ło 29, w zrostu m ałego, włosów czarnych, oczówr 
burych, twarzy okrągłej.

P łock dnia 28 W rześ. (10 Paźd ) 1863 roku.

Sędzia Prezydujący, Nowodworski.

O U N I H B l i i N l A P i i  Y W  A  T E .

N. D. 7394.

0 3 6 WIE ZIMOWE
Futrzanie luli % % O jłokO W e jako to: boty męzkie do 
podróży i polowania; K it lo  < ZC na błoto, zaspy śnieżne lub
mrozy- Sióty »h§aiultise dla chorych; b er la cze  aKsa- 
l U l t l i e  I w o j ł o k o w e  damskie i dziecinne; f*<SŁiltofle ka­
zańskie, torżkowskie i perskie haftowane. S z k a t u ł k i  na cukier 
i herbatę. S b e K titu łK l (Pogrebcy) na samowary i szklanki. 
§111 liry lii metal britanie. " l?f%

f t ltJ t ilO J V  z dziczyzny, Kleczkowskiego, w Składzie T o­
warów Rossyjskich T .  S t a n i s ł a w s k i e g o ,  w gmachu T e­
atralnym na rogu Nowo-Senatorskiej ulicy. (17146)

W Druham i Rządowgj, Okręgu Naukowego W arszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury. D O D A  T E K .

(DtUszy o$g Obwieszczeń w Dodatku.)



Dodatek at) £iru 247 ,  D m xm tsa  . ■ *  **•« 2 4 6 3  ? Czwartku, dnia 7 {19) Listopada ld  68 r.

O BW IESZCZENIA SADOWE i I B M I U I S T B 1 C I 3 S B .

L I C Y T A C J E  
I SPRZEDAŻE PUBLICZNE.

N. D . 6 8 7 3 . D yrekcja  S zc ze g ó ło w a  
‘T o w a rzy stw a  K redytow ego Z iem skieg o  

w  K a l i s zu .
Z aw iadam ia w szystkich interesow an ycb, a 

głów nie w ie rz y c ie l i  hypotecznych, n iem ają- 
cych p raw n ie  obranego zam ieszkania, a z po­
bytu niewiadom ych poniżej przy każdych 
dobrach , n a  których ich wit rzytelności p r a ­
w a lub ostrzeżen ia  są zam ieszczone imiennie 
w yszczególnionych, że dobra takowe, jako  
zalega jące  w opłacie  ra t  T ow arzystw u K re­
dytowem u Ziem skiem u należnych, wystawio­
n e  są na  p ierw szą przym usow ą przedaż przez 
l ic y tac ją  p u b lc z n ą  w m ieście K aliszu w 
gm achu sądowym przy ulicy Józefiny po ło­
żonym  w K ancelarji R e jen ta  wyznaczonego, 
lub  jego zastępcy odbyć się  m ającą, a w 
szczególności ro  do dóbr: ,

j .  Kliczków wielki, z przyległościam i Gę- 
s in a  i R ososza z przjiiależyiościanii z 
czeniem  uw łaszczonych gruntów  w łościań­
sk ich  w O kręgu Sieradzkim  położonych, za­
legających  w opłacie ra t Tow arzystw u nale 
żnych rsr. 1 3So kop >8%. Sprzedaż odby­
wać się będzie przed  R ejentem  W ilhelmem 
G rabow skim  dnia 19 (31) M aja 1869 r  , r a ­
dium  do licytacji oznaczone zosta ło  na rsr. 
3 ,900, licy tac ja  rozpocznie się pd sumy rsr. 
16,020. Zaw iadom ienie to og łasza  się dla 
niew iadom ych z imion, nazw isk i pobytu: 1. 
Sukcesorów  niegdy Ile rsza  F a jan s , 2. Sukce­
sorów  niegdy F ran c iszk a  11 ohlrach K ali­
sk iego , 3. Sukcesorów niegdy M arkusa W ohl- 
ra c h  K aliskiego, wierzycieli hypotecznych 
d ó b r  pow ołanych, o raz  niewiadomych z po­
b y tu  4 T om asza Puchalsk iego; Sukcesorów . 
i legdy A roua D z 'a łoszyósk iego , t. j  5. Go- 
d e la  D ziałoszyńskiego, 6. Judki D ziałoszyń­
skiego, 7 E ste ry  z D ziałoszyńskich  Bendo- 
wicz i 8 . B urka D ziałoszyńskiego, również 
w ierzycieli hypotecznych tychże dóbr.

2. Opatówek m iasto , folwark i wójtostwo 
O patów ek, m łyn wodny w O patów ku, E tablig- 
sem en t K niestscha w Opatówku, wsie T ro ja ­
nów , Borów, Trzęsow o W arszowo, W ójto ­
stw o w W orszow ie, wsie Szulec, Zduny w iel­
k ie  i m ałe, Godziesze, Brzeziny, W ójtostw o 
w B rzez inach , wsie Jam nice, D zięcioły oraz 
osady  leśne w R ożenny i W ięcław icach w raz 
z  borami naokoło wsi powyższych położone- 
m i, G odzieszskie zwanemi, Czem lisze, Wi- 
n iary  wraz z borkiem , N ędzerzew , Sołectwo 
w N ędzerzew ie, Sołectw o w Kaliszu, Sołec­
two w Dóbrcu, wieś Porw ity, ogród K nura 
na Tyńcu, uży tk i na Tyńcu, plac Zaleskiego 
w K aliszu , z nom enklaturam i folwark i wieś 
Z a jączk i, folwark Józefów, wieś i karczm a 
A lek san d rja  karczm a drapak  vel Z ajączk i, 
karczm y Górka Chudoba, Swiątkowizna i Za- 
b ien ice, wsie Godzieazki. G odzieszęta, W rzą­
ca. Fi-jum , ogrody duchowne i S taroścień . 
sk ie * i kolonja Ogrody z przyległościam i w 
O kręgu K alisk im , o raz  wieś W ojków w O krę­
g u  Sieradzkim  położonych, z wyłączeniem  
uw łaszczonych gruntów  w łościańskich, lecz 
a  praw em  do spodziewanego wynagrodzenia 
likw idacyjnego za spadłe powinności miesz- 
c z iń sk ie  i z tego ty tu łu  sprzedaż  dóbr Ops- 
tów ek  uw ażaną będzie  za n iew ażną, jeżeli 
o k a że  się , że licy tac ja  odbyła Bię po ogłosze­
n iu  lub w sam  dzień cgłoszen ia  przez Kom i­
s ję  L ikw idacyjną o przyznaniu  wynagrodze­
n ia  likw idacyjnego za  spadłe powinności m ie­
szczań sk ie ; zalegających w opłacie r a t  To­
w arzystw u należnych rs r . 18,398 kop. 16, 
sp rzedaż  odbywać się  będzie  przed R ejentem  
Z enonem  Lopuskim  dnia 19 (31) M aja 1869 
roku. rad ium  do licytacji oznaczone zostało  
n a  rsr. 48,000. L icytacja rozpocznie się  od 
sum y rsr. 248, 126. Zaw iadom ienie to ogła­
sz a  się  d la niewiadomego z poby u Ja n a  Chry­
zostom a Schultz  z powodu wpisu na  rzecz 
je g o  w dziale I I I  pod Kr.^ 2 w ykazu hypote- 
cznego  dóbr Opatówek m ieszczącego się.

Sprzedaże wzmiankowane odbędą się  w 
term in ach  powyżej oznaczonych, poczynając 
o d  godziny 10 z ran a  w obec delegowanego 
R adcy Dyrekcji szczegółowej. Gdyby zaś 
R e jen t, przed którym  przedaż ma się odby­
wać był przeszkodzonym , licytacja odbędzie 
się  w jego  kancelarji p r z e d  innym  R ejentem , 
k tó ry  go zastąp i.

Vadium  do licytacji złożyć się  m ające, 
w inno być w gotowiźnie lub w lis tach  z a s ta ­
wnych z właściwemi kuponami.

.Nabywca uiści szacunek w n astępu jącym

SPr°Po1;'rąci sum ę yadialną podług jej warto- 
5c> na gotow iznę, jeżeli będzie z łożoną  w li­
s ta ch  zastaw nych ,

b P o trąc i należności podatkow e i inne u- 
przyw ilejow ane, jeżeli takow e oddzieln ie za­
p łac i.

c. W niesie do kasy  D yrekcji Szczegółowej 
w ciągu dni najdalej 20 po licytacji.

Z  dóbr K liczkó V Wielki w listach  z as ta ­
w nych 3 okresu  2 serji z w łaściw em i kup o ­
nam i r s r  1,590 i gotow izną rsr. 7 kop 13 '/*-

Z  dóbr Opatówek w listach zastaw nych 3 
ok resu  2-ej serji z właściwemi kuponam i 
rsr . 39,240 i gotowizną rs. 12 kop. 8, a to na 
w ystąpienie z częścią pożyczki Towarzystwa 
Kredytowego w sumie:

Z  dóbr Kliczków W ielki rsr. 2,100.
Z  dóbr Opatówek rsr. 51,300, jaka listami 

likwidacyjnemi w depozyt B anku Polskiego j 
złożonem i. ubezpieczoną została.

Suma wyżej co do każdych dóbr wjmienio- i 
na, tak  w listach zastawnych jako  też i go- ] 
tcw iźnie w ym sgacą je s t  pod rygorem rclicy- j 
ta rji , nabywca zaś ma prawo po trąc ić  ją  z 
pestąp innego  szat unku, licząc listy  zasta- , 
wne z kuponem  bieżącym, podług imiennej , 
wzrtości. 1 ;

d. P o trąc i pożyczkę Tow arzystw a Kredy- ! 
to w ego zostającą  przy gruncie. 8 to w ilość4, , 
jak a  po zaspokojeniu zaległości i po sp łacie  j 
częściowej ad c pozostanie do um orzenia w ‘ 
następnych latach : 1

R esztę  postąpiouego szacunku w dni naj- i 
dalej 20 po licytacji ztoży w depozyt Banku 
Polskiego w gotowiźnie lub w listach zasta- 
wnych z bieżąceroi kuponam i w imiennej 
w artości pod rygorem  relicytacji

Inne warunki licytacyjne są do p rzejrzen ia  
w właściwych księgach wieczystych i w bió- 
rz e  Dyrekcji Szczegółowej Kaliskiej

Ostrzeżenie. W razie  niedojścia do skutku 
powyższej sprzedaży dla braku konkurentów , ' 
d ruga  i osta teczna przedaż od zniżonego Bza- 
cunku, oubytą będzie bez dalszych nowych 
doręczeń, w tei m inie jak i D yrekcja Szczegó­

ło w a  oznaczy i w pism ach publicznych raz  
jeden  (g łosi <Art 2 i Postsnow ienia Rady 
Adm inistracyjnej z dnia 28 Czerwca (10 L ip  , 
ca) i860  r.).

Kalisz d. 1 (13) Października 1863 r  ' 
P rezes, St Chełm ski.

P isarz, Ro. Bierzyński.

A .  D  b H l4. D yrekcja Szczegółow a
Tow arzystw a Kredytowego Ziemskiego  ( 

w K aliszu . j
Z aw iadam ia w szystkich interesow anych, a 

głównie wierzycieli hypotecznych, niemają- 
cych praw nie obranego zam ieszkania, a  z po- , 
bytu niewiadomych, poniżej przy każdych i 
dobrach, na k tórych ich wierzytelności p ra ­
w i lub ostrzeżen ia  są  zamieszczone, imien- 
n ie  wyszczególnionych, że dobra takow e ja- 1 
ko zalegające w opłacie ra t Towarzystwu 
K redytowem u Ziem skiem u należnych, wysta- ; 
wionę są  na p ierw szą przym usową przedaż 
przez licytację publiczną w mieście Kaliszu 
w gm achu Sądowym przy  ulicy Józefiny p o ­
łożonym , w kancelarji R ejenta wyznaczone­
go lub jego zastępcy odbyć się m ającą, a w 
szczególności co do dóbr:

1. Bronów i Bronówek B tudzież Z a le ­
sie A. z nom enklaturam i Konojinica, Z ac i­
sze, Dembe, z wyłączeniem  uwłaszczonych 
gruntów w łościańskich, lecz z ws/ystkiem i 
przyległościam i w Okręgu W artskim  położo­
nych, zalegających w opłacie ra t to w a rzy ­
stwu należnych rEr. 1,402 kop 4 2 /0 , sp rze ­
daż odbywać się będzie przed Rejentem  Z e­
nonem Lopuskim  dnia 10(22; M aja 1869 r. 
Vadium  do licytacji oznaczone zosta ło  na 
r s r  4,500. L icytacja rozpocznie się od sumy

! rsr. 11,225. . .
Zawiadomienie to ogłasza się ula niew ia­

domych z imion, nazwisk i pobytu: 1. Sukce­
sorów niegdy księdza Stanisław a Rachubiń- 
skiego. 2. Sukcesorów niegdy Józefa W il­
czyńskiego, oraz niewiadomych z pobytu Su­
kcesorów A rona Szykier, 3. M asza Wolmann,
4 . B indy Swiędziewiewiec v. Sędziejewicz, 5. 
Iz rae la , 6. L ajbusia, 7. Laja F u k sa, 8 A bra- 
ama Icka, 9. je k e la  vel Jakóba, 10 M arji To- 
ruńczyk, 11 Mendli R ajckert rodzeństw a 
Szykier. 12. Szai z G ddbergów  Borowicz i 
13. Idy Goldberg, wierzycieli hypotecznych 
dóbr wyż powołanych

2. K ietlin , składających się z folw arku i 
wsi zarobnej Kfetlirr, z dezerty Zawada z ko- 
lonji czynszowych: Konradów, Florentynów, 
E lżbietów  i z lasów przyległych z w yłącze­
niem uw łaszczonych gruntów w łościańskich, 
lecz z wszystkiemi przyległościam i w Okręgu 
Nowo-Radomskim położonych, zalegających 
w opłacie ra t  Towarzystwu należnych rsr. 
1,100 kop. 13% . Sprzedaż rdbyw ać się bę­
dzie p rzed  R ejentem  W ilhelm em  Grabow­
skim dnia 12 (24) M aja 1869 r. Vadium do ; 
licy tacji oznaczone zostało  na r s r  2,70 1 L i­
cytacja rozpocznie się od samy rsr. 11,250. j

Zaw iadom ienie to  ogłasza się dla niewia- j 
domych z pobytu 1. L ean d ra  Sikorskiego, 2. ;■ 
a) M arjanny, b) Z uzanny nieletnich sióstr j 
O ssow skich i 3. K onstancji z R utkow skich i 
M uśuickiej, wierzycieli hypoiecznyeb dóbr ’» 
wyż powołanych.

3. Lubiec i" Kuźnica Lubiecka z nowo-ery- j 
gowanemi folwarkam i M arcelin, Zbyszek i ; 
M agdalenów, z wyłączeniem  uw łaszczonych | 
gruntów  w łościańskich, lecz z wszystkiemi ; 
przyległościam i w Okręgu Petrokowskim  po- j 
łożonych, zalegających w opłacie ra t  Towa- > 
rzystw u nali żnych rsr. 746 kop. 37. Sprze- '
daż odbyć ać sio będzie przed Rejentem  Ze- j 
nonem Lopuskim  dnia 12 (24) M aja 1869 r. j,

Vadium  do licytacji oznaczone zostało  n a r 3. 
2,100. L icytacja rozpocznie się od sumy rsr . 
9.075

Zaw iadom ienie to ogłasza się dla niewia­
domych z imion, nazw isk i pobytu: I. Sukce­
sorów niegdy W ładysław a Sulimierskiego, 
w łaściciela dóbr Lubiec i 2. Sukcesorów nie­
gdy Jan a  Bogusława i W ilhelm iny m ałżon­
ków B randel, z powodu wpisu na rzecz ich 
w dziale III. pod Nr. 3 w ykazu bypotecznego 
dóbr Lubiec m ieszczącego się.

4: Łagiew niki i Zakrzew  z wyłączeniem 
uw łaszczonych gruntów włościańskich, lecz 
z wzystkiem i przyległościam i w Okręgu No­
wo-Radomskim położonych, zalegających w 
opłacie  ra t  Towarzystwu należnych rsr. 1,558 
kop 66 Sprzedaż oubywi. ć się będzie przed 
R- jentem  Wilhelmem Grabowskim  dnia 12 
124 M ija  !S69 r. Vadium do licytacji ozna 
czone zostało  na rs r  3,600. L icy tacja  ro z ­
pocznie się od sumy rsr. 17,425.

Zawiadomienie to og łasza  się dla n iew ia­
domego z pobytu Józefa  Zsłuskow skiego, 
wierzyciela hypoteeznego tych dóbr.

5. M iedźno, oraz m ające oddzielną księgę 
w ieczystą dobra Borowe z przyległościam i 
L ęg i Igi.acewo z wyłączeniem  uw łaszczo­
nych gruatów  włościańskich lecz z w szyst­
kiemi przynależytościam i w O kręgu C zęsto­
chowskim położonych, zalegających w o p ła ­
cie ra t  Tow arzystw u należnych rsr. 3,897 
kop 5% . Sprzedaż odbywać się będzie 
p rzed  R ejentem  Alfonsem Paszkowskim  dnia 
12 :24 M aja 1869 r. Vadium do licytacji 
oznaczone zostało  na rsr. 9,000 L icy tacja  
rozpocznie się od sumy rsr. 30,875.

Zawiadomienie to ogłasza się dla wierzy­
cieli h y p ite c zn y ih  dóbr Miedźno n ie w id o ­
mych z imion, nazw isk i pobytu Sukcesorów 
T adeasza  Kołaczko wskiego.

6 . N ie-km ierów  z przyległościam i Jaroci- 
ce, Kamionka, Nieczny, W olaica i N ędze- 
rzew  z w yłączeniem  uw łaszczonych g ru n ­
tów  w łościańskich, lecz z wszystkiemi p rzy- 
należytościam i w O kręgu S ieradzkim  i W ie­
luńsk im  położonych, zalegających w opłacie 
r a t  T ow arzystw u należnych rs r  4,272 kop. 
7 8 '/ ,.  S p rzedaż odbywać się będzie przed 
R ejentem  Z enonem  Lopuskim  dnia 12 (24) 
M aja 1869 r  jFadium  do licytacji oznaczo­
ne zostało  n a  rs r . 9,300. L icytacja rozpo­
cznie się od sumy rsr. 48,500

Zaw iadom ienie to ogłasza się dla niew ia­
domej z pobytu A ntonir.y z W alew skich Ko- 
b ierzyckiej, w ierzycialzi hvpotecznej dóbr 
wyż powol nych.

7. Ostoja, z wyłączeniem  uw łaszczonych 
gruntów w łościańskich, lecz z w szystkiem i 
przynależytościam i w O kręgu Petrokow skim  
położonych, zalegających w opłacie ra t  T o­
warzystw u należnych rsr . 251 kop. 35. Sprze­
daż odbywać się  będzie przed Rejentem  T e­
ofilem Józefem  Kowalskim  dnia 12 (24) H a ­
ft 1869 r. Vadium do licy tacji oznaczone 
zosta ło  na r 3r. 675. L icy tac ja  rozpocznie 
się od sumy rsr. 3,325.

Zawiadomienie to ogłasza się dla niewia­
domego z pobytu domu Z leceń Rolników  z 
nad W arly i Pilicy p id firmą R ucz, 8iemień- 
ski, Z ielonka I Spółka, w ierzyciela bypote­
cznego dóbr Oit.ijja,.

8 Porszeyvice i Okołowice, z wyłączeniem  
uw łaszczonych g ru n tó w  w łościańskich, lecz 
z wszystkiem i przynależytościam i w O kręgu 
Szadkowskim  położonych, zalegających w o- 
ppicie r a t  Tow arzystw u należnych rsr . 546 
kop 29. Sprzedaż odbywać się będzie p rzed  
R ejentem  Z enonem  Lopuskim  dnia  13 (25) 
Maja 1869 r  Vadium  do licytacji oznaczone 
zostało  na rsr. > ,500. L icytacja rozpocznie 
się od sumy rsr. 7,015.

Zaw iadom ienie to ogłasza się d la niew ia­
domych z imion, nazw isk i pobytu Sukceso­
rów F ry d ery k a  Moes z powodu wp;su na 
rzecz  jego w dzm le III  pod N r II  wykazu 
hypoteeznego dóbr Porszewice i Okołowice 
m ieszczącego się.

9. S trzałk i, z częścią  lasu  na Lipnie, z 
kolonjam i Ręszew , M arjanów i Kamilów z 
wyłączeniem  uw łaszczonych gruntów  w ło­
ściańskich, lecz z wszystkiem i p rz y u a le ż y -  
tośoiami w O kręgu Sieradzkim  położonych, 
zalegających w opłacie ra t  Towarzystwu na­
leżnych rs r . 434 kop. 7 '/ -. Sprzedaż odby­
wać się  będzie przed Rojeniem  W ilhelm em  
G rabowskim  dnia  13 (25). Maja 1869 r. V a­
dium do licy tacji oznaczone zostało na rs r . 
1,200. Licytacja rozpocz >ie się od sutny 
rsr. 4.900.

Zawiadomienie to ogłasza się dla niewia- 
dowych z imion, nazw isk  i pobytu Sukceso­
rów Szymona Amowicza, w ierzyciela hypo- 
tecznego dóbr powyższych.

10. Wola Blakowa B. R ychłow szczyzną 
zwanych, z w yłączeniem  uw łaszczonych grun­
tów w łościańskich, lecz z wszystkiemi przy­
należytościam i w O kręgu Nowo Radomskim 
położonych, zalegających w opłacie  ra t  T o ­
warzystw u należnych rsr. 251 kop. 9 7 '/.2. 
Sprzedaż odbywać się będzie przed_Rejen­
tem  Zenonem  Lopuskim  dnia 13 25) Maja
1869 r. V alium -do licytacji oznaczone zo­

sta ło  na rsr. 675 L icy tacja  rozpocznie s ię  
od sumy rsr. 2,830.

S Zaw iadom ienie tp ogłasza się d la n iew ia­
domych z imion, nazwisk i pobytu: 1. Sukce­
sorów Józefy  z Zarembów 1 o ślubu Ujej­
sk ie j, 2-o Kumsiewiczowej, w ierzycielki hy- 
potecznej dóbr powyższych; 2. Sukcesorów  
R upperta  St-zeleckiego, wierzyciela hypote- 
cznr go tych dóbr; a także niewiadomych z 
pobytu: 3 Zuzanny Zarembiny; 4 A lek san ­
dry Zim m erm ann; 5. Bogumiły Zimmermann, 
wierzycielek hypotecznych tychże dóbr.

1 *. W uB Jed lińska, sk ładających się z 
folw arku W ola Jedlin-'ką, Ludwinów, z wsi 
zavobuej tVola Jed l ńska, z wyłączeniem  u -  
wł;i sączonych grtuBó ,v w łościańskich, lecz 
z w szy s tk im i przynależytościam i w O kręgu 
Nowo-R '.domskiin położonych, zalegających  
w opłacie r  t  T ow arzystw u należn jch  r s r .  
989 kop. 4 Sprzedaż odbywać się będzie 
p rzed  Ućjeutem  A 'f ia se m  Paszkowskim  dnia 
13 ,,25 M ija  I8tt9 r. Vadium  do licytacji o - 
znaczone zostąło  na  rs r . 2,400. L icy tac ja  
rozpocznie się od sumy rsr . 12,687 kop, 50.

Zawiadomienie to og łasza  się d la niewia­
domych z pobytu: 1 Ludwiki z Szym ońskich 
Krodkiewskiej, 2 Jo z e fa  Bucholtz, syna L u ­
cyny z Szymeńskich i 3 B iedrzyckiej, córk i 
z Krodkiewskich B iedrzyckiej, w ierzycieli 
hypotecznych dóbr wyż rzeczonych.

12. Pięczniezr z d eze rtą  K raczyaki i p rz y ­
ległościam i , y  O kręgu W artskim  położonych, 
zalegających w opłacie  r .,t Tow arzystw u n a ­
leżnych rsr  4 ) 4  kop. 13 '/a• Sprzedaż odby­
wać się będzie przed  R ejentem  Alfonsem P a­
szkowskim dnia 16 (28; Maja 1869 r. Va-

1 dium do licj tacji oznaczone zostało  n a  rs r .  
1,200 L icytacja rozpocznie się od sumy rs . 
7,969 kop. 3 7 '/,.

: Zawiadomienie to ogłasza się  d la niew ia­
domych z imion, nazwisk i pobytu: ! Sukce­
sorów M arji z Zakrzew skich K arczew skiej, 
a  Sukcesorki A lfonsa Zakrzew skiego, w ie­
rzyciela hypotecznego powołanych dóbr, o raz  
niewiadomych z pob ytu Sukcesorów Józefa  
M iklaszewskiego, 2 Pelagji z R zew uskich M i­
klaszewskiej wdowy i 3. ai Pelsgj'.-K lementyny 
2-ch imion, fc) Józefa , c,  W ładysław a rodzeń­
stwa M iklaszew skich, wierzycieli hypotecz­
nych tychże dóbr

13. Postękalice  z przyległościami M łaków  
i 8 tradzew  i z przynależytościam i w Okręgu 
Petrokow sk'm  położonych, zalegających w 
opłacie ra t  Tow arzystw u należnych rs. 1,949 
kop. 2 Sprzedaż odbywać się  będzie p rzed  
R ejentem  W ilhelmem Grabowskim  dnia 17

I (29) M aja 1869 r. V adium  do licytacji ozn a­
czone zostało  na rsr. 4,800. L icytacja ro z ­
pocznie się od sumy rsr. 22,500.

Zaw iadom ienie to ogłasza się dia niew ia­
domych z pobytu Sukcesorów Dawida L ejb  
Markowicza, to je s t  I. C ypra, 2 Jak ó b a  Ma­
je ra , 3. K ajla Idera, 4. Liw sia, 5. Szlamy, 6 . 
Baili, 7 Hajwerfa, 8 A braham a i 9 H-.nny, 
wierzycieli hypotecznych dóbr wyżej powo­
łanych.

Sprzedaże wzmiankowane ód‘>ędą się w 
term inach powyżej oznaczonych, poczj n a ­
jąć  od godziny 10 z ran a  w obec delegowane 
go R adcy Dyrekcji Szczegółowej. Gdyby zaś 
R ejen t przed którym  przedaż ma się odby­
wać był przeszkodzonym , p rzedaż odbędzie 
się w jego kancelarji przed  innym  R ejentem  
który  go zastąp i.

W arunki licytacyjne są  do przejrzen ia  w 
właściwej księdze wieczystej i w biórze Dy­
rekcji Szczegółowej.

Vadium do licytacji złożyć się m ające w ia­
no być w gotowiźnie lub w lis tach  z as ta ­
wnych z właściwemi kuponam i.

O strzeżenie. W  razie  niedojścia do  sk u tk u  
powyższej sprzedaży d la braku konkurentów , 
druga i o s ta t e c z n a  przedaż od zniż m ego  
s z a c u n k u  odbytą będzie bez nowych d a l­
s z y c h  doręczeń w term inie ja k  D jre k e ja  
S z c z e g ó ło w a  oznaczy i w pism ach pu b licz ­
nych raz  jeden ogłosi (a rt 25 Postanow ienia 
R id y  A dm inistracyjnej z dnia 28 Czerwca 
1,10 Lipca) i860 r .)

N a zasadzie  Uwagi przy a rt. 22 Najwyżej 
zatw ierdzonych przepisów  o w ypłacie listów 
likw idacyjnych, tudzież a r t  1294, protokółu 
206 p o sa d z e n ia  K om itetu U rządzającego w 
K rólestw ie Pol-kiera nadm ienia się, źe sp rze ­
daż dóbr Pięczniew i Postękalice w raz z  
praw em  do o trzym ania wynagrodzenia likw i­
dacyjnego uw ażaną będzie za  n iew ażną, j e ­
żeli okaże się że l ic y ta c ja  odbyła się po o- 
g łoszen iu  lub w sam dzień ogłoszenia p rzez  
Kom isję L ik w id a c y jn ą  o przyznanem  wyna­
grodzeniu likwidacyjnym. V

Kalisz d. 1 ( ' 3) P aździern ika  1868 r  
P rezes, St. Chełmski.

P isarz , Bo. B ierzyński.

N . D . 71 1 0 . D yrekc ja  S zczegó łow a  
T o w a rzy s tw a  Kredytow ego Z iem skiego  

w  l-locl u.
Podaje  do powszechnej w i a W ś c i ,  iż n a  

za adz-e ar t .  7 postanowienia b. KaJv Admi­
n istracyjnej  K ró les tr*  F e lsk ie g r  /.u n ia  28- 
Czerwca (10 Lipca I860  r. i upo ( .a 'n  eń przez. 
D yrekcję  'G łówną Towar/ .  Kred. Ziemskiego.
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udzielonych, n as tępu jące  dobra ziem skie za 
zaległość w ra tach  Tow arzystw u należnych , 
w ystaw ione aą na sprzedaż p ierw szą p rzym u­
sową urzez licytację pubiiczną, k tó ra  odbędzie 
s ię  w mieście Płocku w pałacu  
p r /y  ulicy R ynek K anoniczny, w K ancelarj 
R e en tó w  poniżej wyrażonych:

1. Babe W iącżanki, po uposażeniu włościan 
pozostałe, z przy leg łośc ą W ólka, w okręgu s ą ­
dowym L pnow skim . ra ty  za leg ło  w chwili 
ogłoszenia  sprzedaży w ynoszą rsr. 303 kop. 
3 3 , vadium  do licytacji rs. 800, licy tac ja  ro z ­
pocznie się od sumy rs. 4 ,216, te rm in  sp rze­
daży  d :.ia 14 (26 ; K w ietnia i8 6 0  roku, przed  
R ejen tem  W ładysław em  Holtzem.

2. B atkow o Bochny z w yłączeniem  w yw ła­
szczonych gruntów  w łościańsk i-h , w okręgu 
sądowym  Lipnow skim , ra ty  za leg łe  w chwili 
ogłoszenia  sprzedaży w ynoszą rs r . 601 kop. 
€ 4 , vadium  do licy tac ji rs. 1,600, licy tacja 
rozpocznie się od sumy rub. sr. 9,921, te rm in  
sp rzedaży  dnia 14 (26) K w ietnia 1889 rek u , 
przed R ejentem  W ładysław em  H oltzem .

3. Brochoci o i B róchocinko, z wyłączę 
u lem  uw łaszczonych gruntów w łościańskich, 
w o k rę g u '^ td  »jrym Płockim* r a ty  z a le g łe  w 
chw ili ogłoszenia sprzedaży wynoszą ru b . 
s re b . 977 kop. 5 % , vadium  do  licy tac ji rsr. 
2 .6 0 0 , licy tac ja  rozpocznie się od  sum y  rs r .  
16)196, te rm in  sprzedaży dnia 14(26*  K w ie­
t n i a  1869 r., p rz e d  R e jen te m  W ła d y s ła w e m  
H oltzem . P |

4. C ygany, z w yłączeniem  uwłaszczonych . 
g run tów  w łościańsk ich , w o k ręg u  sądowym j 
p u łtu sk im , r a ty  za leg łe  w chw ili ogłoszenia j 
so rzedaży  w ynoszą rub . sreb. 166 kop. 6 4 % , 
vad ium  do licy tac ji rub . sreb. 480, licy tac ja  ; 
rozpocznie się od sum y rub . sreb. 2 ,814 kop. ? 
3 7 % , term in sprzedaży dn ia  14 (26) K w ietnia 
1869 roku , p rzed  R ejentem  W ładysław em  r 
H oltzem . j

5 . Czyżewo S ied liska , z p rzyległościam i J a ­
źw iny, P K rd k i, P iasew o, P a tk i ,  Michałowo, j 
Czyżewo, C hrapki, W róbli, J a s in y  i Czyże- > 
wo, M aław ieś, z w yłączeniem  uw łaszczonych , 
g run tów  w łościańskich , w o k ręh u  sądowym j 
O stro łęck im , ra ty  za leg le  w chw ili ogłoszenia 
sprzedaży wynoszą rs. 250 kop. 67, vadium  do j 
licy tacji rs. 680, licy tac ja  rozpocznie się od * 
od  sumy rub . sreb. 4 ,250  kop. 6 2 ł/2, te rm in  j 
sp rzedaży  dn ia  14 (26) K w ietn ia 1869 rok u , : 
przed  R ejen tem  E m iljanem  O rdonem .

6. D obrogoaty T ańsk  lit. A , B, z p rzy leg ło ­
ściam i Sokołow izna, P rzeradow o i Choszczew* 
ko , tudzież częścią n a  T ańsku  W aaiłach z w y­
łączeniem  uw łaszczonych gruntów  w łościań­
sk ich , w o k ręg u  sądow ym  P rzasnysk im , ra ty  
zaleg łe  w chwili og łoszen ia  sprzedaży w ynoszą 
rsr. 442 kop. 6 4 % , vadium  do licy tac ji rsr . 
1,220, licy tac ja  rozpocznie się od sum y rsr. 
6 ,7 9 9 , te rm in  sprzedaży d n ia  14 (26) Kwie­
tn ia  1869 roku, przed  R ejen tem  Em ilj-.nem  
O rdonem .

7. G arw acz W kra  W ólka, z p rzy leg łością  
ja k o  to: z wsią Z alesie, G arw arsk ie  i S ródbo- 
rze , z w yłączeniem  uw laszczonyeh gruntów  
w łościańsk ich , w o k ręg u  sądowym P rz asn y ­
sk im , raty zalegle w chwili og łoszen ia  sp rz e ­
daży wynoszą rs. 1,120 kop. 7 3 % , vadium  do 
licy tac ji rs . 2,81)0, licy tac ja  rozpocznie się od 
od  sumy 16,048, te rm in  sprzedaży dn ia  14 (26) 
K w ie tn ia  1869 r., p rzed  R ejen tem  Em iljanem  
O rdonem .

8. G iżsno , pozostałe po uw łaszczeniu w ło­
śc ian , w o k ręg u  sądowym  Płock im , ra ty  za le ­
g łe  w chwili ogłoszenia sprzedaży wynoszą 
rs . 262 kop. 35, vadium  do licy tacji rub . sr. 
720 , licy tac ja  rozpocznie się od sumy rab . sr. 
4 ,240 , te rm in  sprzedaży  dn ia  14 (2 6 ) Kwie­
tn ia  1869 ro k u , p rzed  R ejentem  E m iljanem  
Ordonem .

9. G łużek, pozostały  po uposażeniu wło­
śc ian , w o k ręg u  sądowym M ław skim , ra ty  z a ­
leg le  w chwili og łoszen ia  sprzedaży wynoszą 
r s r .  493 kop. 8 4 % , vadium  do licytacji rs r . 
1,320, licy tacja  rozpocznie się od sumy rsr. 
8 ;390, term in  sprzedaży  d a ia  14 (26) Kwie­
tn ia  1869 roku, przed  R ejen tem  E m iljanem  
O rdonem .

10. G rabow o C, z p rzy leg łośc ią  n a  D rąże- 
wie z b o ram in a  S tepnie, M ichałkach  i Ż ebrach, 
P ieczy sk ach , tudzież Olszewo B ork i lit. N , 
w  o k ręg u  sądowym O stro łęckim , r a ty  zaleg łe  
w chw ili ogłoszenia  sprzedaży wynoszą rs r . 
157 kop. 42, vadium  do licytacji rs . 44 0 , licy­
ta c ja  rozpocznie się od sumy rs . 2 ,442, te r ­
m in  sprzedaży  d n ia  15 (27) K w ietnia 1869 
ro k u , przed  R e jen tem  W aw rzeńcem  Janczew ­
sk im .

11. G rudusk  lit. A , B , z lasem  n a  wsi G ra- 
bowie znajdu jącym  się wy kupno zwanym, 
i  z n iek tó rym i g ru n tam i we wsi P u rzy ce , z wy­
łączeniem  uw łaszczonych g run tów  w łościań­
sk ich , w o k ręg u  sądowym P rzasn y sk im , ra ty  
za leg łe  w chwili ogłoszenia sp rzedaży  wynoszą 
ru b . sreb. 2 ,030 kop. 66, vadium  do licy tac ji 
r s .  5 ,440, licy tac ja  rozpocznie się od sum y 
rs . 29,572 kop. 50, te rm in  sprzedaży dn ia  15 
(27) K w ietnia 1869 r . ,  p rzed  R ejen tem  W a­
w rzeńcem  Janczew skim .

12. G rujec li t .  A, z praw em  wolnego p as tw i­
s k a  na Olezewie l i t  C, tudzież G ru jec lit. B, 
z w yłączeniem  uwłaszczonych gruntów  w ło­
ściańskich, w O gu sądowym P rzasnysk im , ra ty  
zaległe w chwili ogłoszenia sprzedaży wynoszą 
rs . 253 k . 54, vadium  do licy tac ji rs. 720, licy­
ta c ja  rozpocznie się od sum y rs. 4 ,306 k. 87 % , 
term in  sprzedaży dn ia  15 (27) K w ietn ia  1869

ro k u , p rzed  R ejen tem  W awrzeńcem  Jan czew ­
skim .

13 Janow o, pozostałe po uw łaszczeniu 
włościan,-' w o k ręgu  sądowym ' ickim , ra ty  

po B iskupim  l z a leg łe  w chw il ogłoszeń a sprzedaży wynoszą 
w K ancelarj i \ rs 186 kęp 2 6 % , v a liu m  do licy tac ji rs . 480. 

licy tac ja  rozpocznie się od sum y rsr. 2,502, 
te rm in  sprzedaży  dnia 15 (27) K w ietnia 1869 
rok u , przed  Reje tern W awrzeńcem Janczew ­
skim .

14 Tlinko G otardy , P inko  S zy jk i, z przyie 
głością Bnbuchy, z wytoczeniem uw łaszczo­
nych gruntów  w łościańskich, w o k ręg u  sądo­
wym P łockim , ra ty  za leg łe  w chw ili ogłoszenia 
sprzedaży wynoszą rs 163 kop. 6 1 % , vadium  
do licy tacji rs 440, li -yta j a  rozpocznie s ę 
od 8 ’uiy r3 2 ,589, term in sprzedaży d n ia  15 
(27) Kwietnia 1869 r., przed R ejentom  W a­
wrzeńcem Janczew skim .

15. K ątne C ygany iit. A, B, tudzież K ątne 
W ietrznik i lit. G, z w yłączeniem  u p łaszczo ­
wych g run tów  w łościańskich, w Ogu sądowym 
P u łtu sk im , ra ty  z a le g ł ' w chw ili ogłoszenia 
sp rzedaży  w yroszą rs . l 3 l  kop. 2 1 % , vadium  
do licy tacji rs 369 , licy tac ja  rozpocznie się od 
sumy r 3 . 2 ,228 kop. 30 , term in  sprzedaży d. 
15 (27) Kwietnia 1869 r., przed  R ejen tem  A n­
tonim W ołow skim .

16 K obrzeniec A, B, D, po uw łaszczeniu  
w łościan pozostałe, w o eręgu s^dovyrn  L - 
pnow skim , ra ty  za leg łe  w chwili ogłoszenia 
sprzedaży wynoszą rs. 106 kop. 5 9 % , vadium  
do licytacji rs. 320 licy tac ja  r  >zpoczaie się  
od sum y rs. 1,782, te rm in  sprzedaży d. 15 (27) 
K w ietn ia 1869 r., przed R ejentem  A ntonim  
W ołowskim.

17. Komorowo, S tok , S ielc, Koziki, G rębk i, 
R uda i G rondy, z w yłączeniem  uwłaszczonych 
gruntów  w łościańskich, w Ogu sądowym  O stro ­
łęckim , ra ty  zaległe w chw ili ogłoszenia sp rz e ­
daży wynoszą rs 863 k. 80, vadium  do licy tac ji 
rs. 2 ,3 2 ) , licy tacj i rozpocznie się od sumy 
r 3 r. 14,650, te rm in  sprzedaży  d n ia  15^27) 
K w ietnia 1869 r., przed  R e jen tem  Antonim  
W ołow skim .

18. K ondrajec  Szlachecki, po uw laszczeaiu 
w łościan pozosta’e , w o k ręg u  sądowym  M ła w ­
skim , ra ty  zaleg łą  w chwili ogłoszenia  sp rz e ­
daży wynoszą rs. 250 kop. 5 8 % , v a 4ium  do 
licy tac ji rs . 760, licy tac ja  rozpocznie się od 
gumy rs. 4 ,5 9 9 , te rm in  sprzedaży dnia 15 (2 7 ) 
Kw e tn ia  1869 r., przed  R ejentam  A ntonim  
W ołowskim.

19. K osiny S ta re  A, B, C, po uw łaszczeniu  
w łościan pozostałe, w o k ręgu  sądowym M ła ­
w skim , ra ty  za leg łe  w chwili ogłoszenia sp rz e - 
dąży wynoszą rs. 431 kop. 61 % , vadium  do 
licy tac ji rub . sreb. 1,200, licy tac ja  rozpo­
cznie się od sum y rub. sr. 5 ,366 kop. 25, te r ­
m in sprzedaży dn ia  16 (28) K w ietnia 1869 
roku , p rz e d  R ejen tem  K aje tan em  C hode­
ckim .

20. K ozim iny, po uw łaszczen u w łościan 
pozostałe, w o k ręgu  sądow ym  Płockim , ra ty  
zaleg łe  w chwili ogłoszenia sprzedaży wyno­
szą rs. 241 kop. 2 % , vadium  do licy tac ji rs r . 
640, licy tac ja  rozpocznie się od sum y rub. sr. 
3 ,771, te rm in  sprzedaży d n ia  16 (28) K w ie­
tn ia  1869 roku, przed  R ejentem  K aje tanem  
Chodeckim .

21. Kutyłowo P ery sie  część l i t  B , . z p rz y ­
ległościam i i przy należytościam i, tudzież K u ­
tyłowo P ery sie  lit. A , b, z w yłączeniem  uw ła­
szczonych gruntów  w łościańskich , w o k ręg u  
sądowym O stro łęckim , ra ty  za leg le  w chw ili 
og łoszen ia  sprzedaży wynoszą rs r . 196 kop. 
7 % , vadium  de licy tac ji rs. 529, licy tac ja  ro z ­
pocznie się od sum y rub. sreb . 3 ,3 2 7  kop. 50, 
te rm in  sprzedaży dn ia  16 (2o) K w ietn ia 1869 
roku , przed  R ejen tem  W ładysław em  H o l­
tzem .

2 2 . Lipow iec K ościelny, z osadą Starga ty  
zwaną, z w yłączeniem  uw łaszczanych gruntów  
w łościańskich , w okręgu  sądowym M ław skim , 
r a ty  za leg łe  w chwili ogłoszenia sprzedaży 
wynoszą rs. 370 kop. 24, vadium  do licy tacji 
rs . 1,040, lic y ta c ja  rozpocznie się od sumy 
rs . 5 ,8 1 8 , te rm in  sprzedaży d. 16 (23) K w ie­
tn ia  1869 r .,  p ized  R e jen tem  W ładysław em  
H oltzem .

23. L isiag ó ra , po uw łaszczeniu w łościan po­
zostałe , w o k ręgu  sądowym P rzasn y sk im , ra ty  
za leg le  w chwili ogłoszenia sprzedaży  w yno­
szą rs. 134 kop. 1 7 % , vadium  do licy tacji rs. 
3 60 , licy tac ja  rozpocznie się od sum y ru b . sr. 
2,275, te rm in  sprzedaży dn ia  18 (30) Kw ie­
tn ia  1869 r .,  przed R ejen tem  E m iljanem  O r­
donem

24. L ub ie l, z p rzyległościam i G rodziczno 
i  N ury , tudzież G rodziczno N iem ieckie czyli 
nowe, G rondy polew ne, G rondy zaliw ne, Nowa- 
wieś O strow ite czyli B udy P o p ie la rsk ie  i K opa­
nina, oraz kolonja A leksandrow o, z w yłączeniem  
uwłaszczonych grun tów  w łościańskich, w Ogu 
sądowym P u łtu sk im , ra ty  zaleg le  w chwili og ło ­
szen ia  sprzedaży w ynoszą rs. 1 ,040 kop. 3 % , 
vadium  do licy tac ji rs. 2 ,850, licy tac ja  rozpo­
cznie się od sumy rs. 6 ,700, te rm in  sprzedaży 
dn ia 18 (3 0 ) K w ietnia 1869 r., przed R e je n ­
tem  E m iljan em  Ordonem .

25. Nowawieś K ujaw y część lit. B , E , i z w y­
łączeniem  uw łaszczonych g run tów  w łościań­
sk ich , w o k ręgu  sądowym O stro łęck im , ra ty  
za le g le  w chw ili ogłoszenia sp rzedaży  w yno­
szą rs. 155 k. 9 7 % , vadium  do licy tacji rs . 440> 
licy tac ja  rozpocznie się od sumy rub. sr. 1,990 
kop. 6 2 % , term in  sprzedaży  d. 18 (30 K w ie ­
tn ia  1869 rok u , przed R ejentem  W awrzeńcem

Janczew skim .
26. Nożewo Niedźwiedzice lit. I) , z p rz y lj-  

g łościam i Nożewko, L \sk a rz e , K urczaki, K lę - 
czauy lit. W, tu lz ie ż  częśś na  wsi Nożew^e 
i Noźewku z g ru n tó w  i zabudow ań sk ła d iją c a  
się, ż id n ą  lite rą  nie oznaczona, a  w te n to r iu m  
dóor n in ie jszych  położona, z w yłączeniem  
uw łaszczonych grun tów  włościań <kich, w o k rę ­
gu  sądowym  O stro łęck im , ra ty  za leg łe  w chwili 
o g ło szen ia  sprzedaży  wynoszą rs. 114 kop. 
98, vadium  u o U cytiej; rs. 324, licy tac ja  roz­
pocznie się od sum y rub. sr. 2 ,021 kop. 87 / i f  
te rm in  sprzedaży dn ia  13 (3 )) K w ie tn a  
1869 ro k u , p rzed  R ejentem  E  n ilja ie m  O r­
donem .

27. O patow iec, po uw laszczeaiu  w łościan 
pozostałe, w o k r ę g i  sądow ym  P ło n tim , ra ty  
za leg łe  w chwili ogłoszenia  sprzedaży w yno­
szą rs. 99 kop. 5 1 % , vadium  d> licy tac ji rs. 
280, licy tac ja  rozpocznie a ę od sumy run. sr. 
1,560, term in  sprzedaży d a ia  13 (3 J )  Kwie­
tn ia  1869 r , przed R ejetniem  E m iljanem  O r­
donem .

2 8 . P i naice W ielk ie, z przy leg łoś ciami 
na  W oli P ienaick ie j, G rano vie i Pyrzon taoU , 
z wyłączeniem  uw łaszczonych gruntów  w ło­
śc iańskich  w o k ręgu  sądowym  P rzasn y sk im , 
ra ty  zaległe w chwili o g ło sz eu ii sprzedaży 
w ynoszą rs 3 l4  kop. 4 7 % , vadium  do licy ta ­
cji rś. 840 , licy tac ja  rozpocznie się o l «umy 
rs. 4 ,935 , te rm  a sp rzeda  iy  d u  a 19 K w ietnia 
(1 M aja) l8 J9  r ., p rzed  R ejent un A nt »niua 
W ołowskim.

29. P op ie lużyn , sk ładające  się z folw arków :
1. Popielużyn Z tw ady, 2 Jm ty a ó w , oraz z wsi:
3 . Pop ielużyn  Z iwady, 4. Popielużyn g ó rny ,
5. Mało klęki, 6. Popielużyn dolny, 7. G rabie,
8. Źalędowo, 9. Tomaszów, li) W ula A Urn i- 
wa, 11. Justynów , l2 . osa la  A le k sa n ir ja , 13. 
z lasów p rzy leg łych , z wyłączeniem  u w łasz­
czonych gruntów  w łościańskich, w o k ręg u  s ą ­
dowym Płockim , ra ty  za leg łe  w chw.li* og ło ­
szenia sprzedaży w ynoszą rsr . 984  kop. 73, 
va4ium  do licy tacji rs . 2 ,630, lic y ta c ja  ro zp o ­
cznie się o i  sum y r3. 16,040, te rm in  sp rz e d a ­
ży dnia 19 K w ietn ia  ( l  M aja) 1868 r., przed 
R ejen tem  A ntonim  W ołowskim.

30. P rzystań  wraz z folw arkam i: I. P r z y ­
stań  D ziałyń , Nowawieś i C hojn ik i, H . z 
zarobnych: P rzy stań , Nowawieś i C ho ja ik i, l i t .  
z wsi czynszow o-zarobnych D zia łyń , G ratm ik , 
Mostowo, M ostówek i G rondy, IV . z l a s ó w dość 
obszernych, z wyłączeniem  uw laszozonych 
gruntów  w łościańskich, w okręgu sądowym 
P ułtusk im  ra ty  za leg le  w chwili og łoszenia 
sprzedaży wynoszą rs. 805 kop. 9 3 % , vadium  
do licy tacji rs. 3 ,200 , licy tac ja  rozpocznie się 
od sum y rs. 20 ,090  kop. 25, te rm in  sprzedaży 
dni* 19 K w ietnia ( l  M aja) 1869 r., przed  R e ­
je n te m  Antonim W ołowskim.

31. Przeciszewo A, po uw łaszczeniu w ło­
śc ian  pozostałs, w o k ręg u  sądowym  P łockim , 
r a ty  zaleg łe  w chwili og łoszen ia  sprzedaży 
wynoszą rs. 246 kop. 7 1 % , vadium  do lic y ta ­
cji r 3 . 720, licy tac ja  rozpocznie się o i  sum y 
rs. 4 ,675 kop. 6 2 % , term in  sprzedaży  dn ia  
19 K w ietn ia  (1 M aja) 1869 r., p rzed  R ejentem  
A ntonim  W ołowskim.

32. S m ardze wo Kmiece czyli J u  lyce i 3m ar- 
dzewo W łosty, z w yłączeniem  uw łaszczonych 
gruatów  w łościańskich, w okręgu  sądowym 
P łock im , ra ty  zaległe w chwili ^ ogłoszenia  
sp rzedaży  wynoszą rs . 513 kop. 72, vadium 
do licy tac ji rs. 1,440, licy tac ja  rozp jesnie  s«ę 
od sum y rs. 7 ,026, te rm in  sp rzed a ty  dn ia  19 
K w ietn ia  ( l  M aja) 1869 r . ,  przed  R ejen tem  
K aje tanem  C hodeckim .

33 . Schabajew o, po uw łaszczeniu w łościan 
pozostałe, w o k ręgu  sądowym M ław skim , ra ty  
za leg łe  w chwili ogłoszenia sp rzedaży  wyno­
szą rs. 156 kop. 50, vadium  do licy tac ji rs. 
rs . 440, licy tac ja  rozpocznie się od sum y rs r . 
2 ,456, te rm in  sprzedaży dn ia  19 K w ietnia ( l  
M aja) 1869 r., przed R ejentem  K ajetanem  
Chodeckim .

34  Sierakow o Zaw adki, z przy leg łościam i 
i p rzynależytościam i, po uposażeniu w łościan, 
w o k ręg u  sądowym P rzasnysk im , ra ty  za leg łe  
w chwili ogłoszenia  sp rzedaży  w ynoszą rsr. 
497 kop. 93, v a d i u m  do licy tac ji rs r .. 1,30(9, 
licy tac ja  rozpocznie się od sum y rsr. 
te rm in  sprzedaży dn ia  21 K w ietnia (3 M ija )  
i8 6 0  roku, przed  R e jen tem  W ładysław em  
H oltzem .

35. Sułkow o P o lne  i Budy S u łkow ski, z w y­
łączeniem  uwłaszczonych gruntów  w łościań­
sk ich , w o k ręgu  sądowym P rzasnysk im , ra ty  
za leg le  w chwili ogłoszenia sprzedaży  wyno­
szą rs. 366 kop. 2 1 % , vadium  do licy tac ji rs. 
1,040, licy tac ja  rozpocznie się od sum y r s r .  
6,303, te rm in  sprzedaży  dn ia  2 l  K w ietnia (3 
M aja) 1869 r .,  p rzed  R ejentom  W ładysławom  
H oltzem .

36. S w ierkow o, z przy leg łościam i i p rzy n a­
leżytościam i, po uw łaszczeniu włościan pozo­
sta łe , w o k ręgu  sądowym P u łtusk im , ra ty  z a ­
leg łe  w chwili og łoszen ia  sprzedaży wynoszą 
rs. 297 kop. 1 2 % , vadium  do licy tac ji rs. 8 9 0 , 
licy tac ja  rozpocznie się  od sumy rs. 3 ,721 kop. 
50, te rm in  sprzedaży d. 21 K w ietn ia  (3 M aja) 
1869 roku, p rzed  R ejen tem  W ładysław em

|  5 9 , vadium  do licy tac ji r3. 1 ,490, l icy tac j 
i rozpocznie »ię od sum y rs. 8 ,030 , te rm in  sp rz e -  
, dąży  dn ia  21 Kwie nia (3  M aja) 1869 roka* 
j p rzed  R ejentem  E m iijauem  O rdonem .
|  33. W ęgra  A, z częścią na Olszewcu, z wy •
|  łączeniem  uw łaszczonych g run tów  w łościań- 
l 8 kich, w o k ręg u  sądowym P rzasnysk im , r a ty  
I za eg łe  w chw ili zarządzen ia sp rzed a ty  wyno- 
I szą rs. 673 kop. 7 2 % , vadium  do licy tac ji rs .
|  2 ,0 9 ) , licy tac ja  rozpo cznie się od sum y rs .
5 11,431 k. 25, te rm in  sp rzed aży  dn ia  21 K w ie- 
j tn ia  ,3 M aja) 1669 r., przed R ejen tem  E m i-  

ljanein  O rio n em .
3 9 . W róbLw o lit. B, po uposażeniu w ło­

śc ian  p o zo s ta ł;, w o k ręg u  sądowym P rz a sn y ­
skim , ra ty  za leg łe  w chw ili o g łoszen ia  s p rz e ­
daży  wynoszą ra. 175 kop. 4 4 % , vadium  do 
licy tac ji ra. 509, licy tac ja  rozpocznie s ę od 
sum y r3 2 ,978 kop. 1 2 % , te rm in  sp rzed aży  
d n ia  22 Kwietnia (1 M aja; 1869 r., p rzed  R e ­
jen tem  W iw rzatuem  Janczew skim .

49. ńdziw oj, do k tó rych  należy  p r z y ie 'ło ś ć  
W ólka, z w yłączeniem  uw łaszczonych g ru n ­
tów w łościańskich, w o k ręgu  aą lowym P r z a ­
snysk im , ra ty  zaległe w chw ili og łoszen ia  
sp rzedaży  wynoszą rs. 543 kop. 26, vadium  
do licy tac ji rs. 2 ,090 , licy tac ja  rozpocznie się  
od sumy rsr . 11,357, term in  sprzedaży  d u ia  
22 K w ietnia (4  M aja) 1869 r ., przed  R e jen tem  
W awrzeńcem Janczew skim .

41. źó raw iao  W ielkie, p£  uw łaszczeniu wło­
ść an  pozo itałe , w ok ręgu  sądowym M ław skim , 
ra ty  za leg łe  w chw ili og łoszen ia  sprzedaży  
w ynoszą rs. 170 kop. 60 %» vadium  do lic y ta ­
cji rub . sr. 559, licy tac ja  rozpocznie się od 
sum y rub. sreb . 3,141 kop. 25, te rm in  sp rze -  
d*ży dnia 22 K w ietnia (4 M aja) 1869 ro k u , 
przed  R ejentem  W awrzeńcem Janczew skim .

42 . B ialow ierzyno, po uw łaszczeniu  w ło­
śc ian  pozostałe, w o k ręg u  sądowym  Lipnow - 
skim , ra ty  za leg łe  w chwili og łoszen ia  sp rz e ­
daży wynoszą rs. 400 kop. 23, vadium  do licy ­
tac ji rs . 1,090, licy tac ja  rozpocznie się od s u ­
m y r j .  4,075, term in  sprzedaży  dn ia  22 K w ie­
tn ia  (4 M aja) 1839 r ,  przed  R ejentom  W ła ­
dysław em  Holtzem .

43. G oław ino, z przy leg łościam i i p rzy n a­
leżytościam i, w o k ręgu  sądowym  Płockim * 
ra ty  zaleg łe w chwili o g ło sz :m a  sp rz e d a ty  
wynoszą rs. 302 kop. 7 7 % , vadiu m do lic y ta ­
cja rs. 842, licy tac ja  rozpocznie się od sum y 
rs. 5 ,291, te rm in  sprzedaży an i * 23 K w ietn ia  
(5 M aja) 1869 r., przed R e jen tem  K aje tanem  
C hodeckim .

44. K ozłow o, sk ła d a jące  się z wsi i fo lw a r­
ków tegoż nazw iska , o raz z wsi Perzow a z l a ­
sem  w ogran iczen iu  znajdującym  się , tudzież 
realności D ębiny i Kozłówek z w yłączeniem  
uwłaszczonych gruntów  w łościańskich, w o k rę ­
gu sądowym P u łtu sk im , ra ty  za leg łe  w chw ili 
ogłoszenia  sprzedaży wynoszą rs. 513 k. 69 , 
vadium  do licy tacji rs . 1,480, licy tac ja  rozpo 
czaie  się od sum y r3. 7,614, te rm iu  sprzedaży  
d n ia  25  K w ietnia (7 M aja) 1869 r., p rzed  R e ­
jen tem  K a je t iiieoi Chodeckim .

45. M ierzynjk , po uw łaszczeniu w łościan 
poz s ta le , w o k ręg u  sądowym  L ipnosk im , 
ra ty  zaległe w chwili ogłoszenia  sprzedaży  
wynoszą rs. 832 kop. 8 0 % , vadium  do licy ta ­
cji rub . sreb. 1,970, licy tac ja  rozpocznie się 
od sum y rs . 7 ,539 , te rm in  sprzedaży  dn ia  23 
K w ietn ia (5 M aja) 1869 roku , p rzed  R ejen tem  
W ładysław em  H oltzem .

46. Misze wo W ielkie, sk ład a jące  się z r e ­
alności Miszewo W ielkie. Miazewo Ś re d n ie , 
Ju ljano .vo  i F lorentynow o, w o k ręg u  sądow ym  
P u łtu sk im , ra ty  zaleg łe  w chw ili o g łoszen ia  
sp rzedaży  wynoszą ra. 879 kop. * '/«  rad iu m  
do licytacji ra. 2,3tS0, licy tac ja  rocpoccnio s ie  
od sum y rs. l l ,8 0 d ,  term iu  sp rzo d a ty  du ia  23  
K w ictuia (5 M aja) 1869 r., p rz sd  R e je u tjm  
W ładysław em  H oltzem .

47. O strow ite , sk ład a jące  się z folw arków : 
O strow ite  O strow itko , S zczepanek i G rab iny , 
G nojno B aran y , z kolonji: K rzyżów ki G n ó j- 
n s  B aranów  i G rab in , oraz z rum unków  H od- 
k łokocka K utków , G rzem py i P o p ie la rk i, j a k  
niem niej z lasów do ty cb  dóbr należących, w 
o k ręg u  sądowym  Lipnow skim , ra ty  zaległo  
w chwili ogłoszenia  sprzedaży wynoszą rsr . 
2 ,414 kop. 5 3 1/ j ,  rad ium  do licytacji rs. 5 ,830 , 
licy tac ja  rozpocznie się od sum y rs . 22,67t> 
term in  sprzedaży  dn ia  25 K w ietn ia  (7 M aja) 
1869 rok u , p rzed  R ejentem  E m iljan em  O r­
donem .

48. Rokicie li t .  A , B, C, D , E , P ,  G, po 
uw łaszczeniu włościan pozosta łe , w o k ręg u  s ą ­
dow ym  L ipnow skim , ra ty  za leg łe  w chw ili 
og łoszen ia  sp rzed a ty  wynoszą r s .9 9  kop. 55  Vs ,  
vadium  do licy tac ji ra. 320, licy tac ja  rozpo­
cznie się od sumy r3. 1 ,7 5 i  kop. 7 5 , te rm in  
sprzedaży  dn ia  25 K w ietn ia (7 M aja) 1869 
roku, przed  R ejen tem  E m iljanem  O rdonem .

49 . Z arem by K ościelne A , z p rzy łeg łośo ia- 
mi N iem irów , z częściam i na  B re tk ach  i N ie- 
n a łtach , z wyłączeniem uw łaszczonych g r a n ­
tów w łościańskich , w o k ręgu  sądowym  O stro ­
łęckim , ra ty  zaleg łe w chwili ogłoszenia  sp rze ­
daży wynoszą rs. 2,371 kop. 4, vadium  do l ic y .  
tac ji rs. 6 ,660 , licy tac ja  rozpocznie się od su ­
m y rs. 21 ,627 , te rm in  sprzedaży d a ia  25 Kwie­
tn ia  <7 M aja) 1869 r., przed  R ejen tem  A u to -H oltzem , ,

37. Szczytno, z przyległościam i Chelstow o j n im  W ołow skim , 
i S trop ien ie , tudzież dwie w łóki boru w g r a -  j Uwaga, p ierw sza. Spodziowane w yn ag ro - 
nicaeh tych dóbr b j i jc e g o ,  z wyłączeniom  |  dzenie za odpadłe powinności osadników  0 3 a -  
uw łasz-zanych g run tów  w łościańskich, w a k rę -  f dy  targow ej w obręb ie  dobr Z aręby  Kościelne 
gu sądowym Bloekim , ra ty  zaleg le  w cliw .it ■ i O stro łęck ie  będącej, p rzejdzie w raz z dobra- 
og łoszen ia  sprzedaży wynoszą rsr . 5 J ł  kop. J m i na własność ich nabyw cy, w szelako sp rz e -
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d a ł  dóbr tych , ja k  niem niej dóbr Goławino, 
M iszewa W ielkie i O strow ite wra*. z praw am i 
do o trzy  n&nia w ynagrodzen ia likw idacy jnego  
z a  odpadłe powinności: w Zarębach K ościel­
nych osadników , aw G o ław in ie , Miszewie W iel­
k im  i Ostrowitern w łościan, na podstaw ie uw a­
g i po a rt. 22 N ajw yżej za^w.er lżonych p rze­
pisów o wypłacie iistów likw idacy jnych , t i -  
dz ie ł a r t. 1291 protokułu  206 posiedzenia K o­
m ite tu  U rządzającego w K rólestw ie P olakiem , 
uw ażaną będzi j  za n iew ażną, jeże li okaże się , 
iż licy tac ja  odby ła  się po ogłoszeniu lub w sam  
dzień  ogłoszenia przez K om isję lik w id acy j­
n ą  o przyznaniu  w ynagrodzenia likw idacy j­
nego.

Uuaga druga. Poniew aż przy  w ypłacie l i ­
stów likw idacy jnych  zatrzym ane zostały  na 
w zm ocnienie bezpieczeństw a udzielonej p o ­
życzki >d la  dóbr Lubiel w listach  likw ida  y j-  
nych rs. 5 ,950 , dla dóbr Popielużyn w lis tach  
likw idacy jnych  rs. 2,000, d la  dóbr S zczy ­
tno w lis tach  likw idacyjnych rs. 1,000 ; n a ­
bywca zatem  obow iązany je s t  w ystąpić z czę­
ścią pożyczki w yrów nyw ającą zatrzym anym  
sum om , sp łaca  ąc takow ą w ciągu  dni 20 , po 
licy tac ji w listach  zastaw nych okresu I II , tej 
aerji, ja k ie j o sta tn io  w ziętą była pożyczka To­
w arzystw a, kw oty zaś końcowe nie dające się 
sp łacić  listam i, obow iązany uiścić w gotow i- 
źn ie , w szystko to pod rygorem  re licy tac ji,

W raz .e  uiedojśeia do sk u tk u  powyższych 
sprzedaży  w oznaczonych te rm inach  d la  b raku  
licytantów , d ru g a  i osta teczna  sprzedaż od 
zniżonego szacunku  odbędzie się w term in ie  
ja k i  D y rek c ja  Szczegółow a oznaczy i w p i­
żm ach publicznych raz je d e n  ogłosi.

Sprzedaże powyższe odbędą się w t e r ­
m inach wyżej oznaczonych, poczynając od g o ­
dziny 10 z ran a , w obec R adcy D yrekcji Szcze 
gółowej; gdyby zaś R e jen t p rzed  k tórym  prze- 
d aż  ma się od jywać by ł przeszkodzony, p rze -  
daż  odbędzie się w jeg o  K ancelarji p rzed  in ­
nym  R ejen tem  k tó ry  go zastąp i.

U przedza w szakże osoby in teresow ane , że 
g d yby  w dn iu  do licy tac ji oznaczonym , p rz y ­
padło  św ięto kościelne, lub uroczystość galow a 
dw orska  pierw szego rzędu , sprzedaż odbędzie 
się w dniu zaraz  n astępnym  w K an ce la rji t e ­
goż sam ego R ejen ta .

W arunki licy tacy jn e  są do p rze jrzen ia  w 
właściwych księgach  w ieczystych i w biurze 
^Dyrekcji Szczegółow ej, w godzinach b iu ro ­
wych.

P łock  dnia 10 (*22) P aźd z ie rn ik a  1863 r.
P rezes, Czapski.

P isa rz , S konieczny .

N. D . 6913. Trybunał Cywilny 
w Warszawie.

P odaj? do wiadomości publicznej, iż w dniu 
18 (30, L istopada r. b. o godzinie 10 przed 
południem , odbędzie się w b iurze  P re zesa  T ry ­
bunatu  tu tejszego  licy tac ja  in m inus, od cen 
za p rae tium  fisci ustanow ionych, przez o p ie ­
czętow ane dek la rac je , na  dosta i ę w ciągu roku  
1869, to j e s t  od d. 1(13  ) S tyczn ia  t . r. po tęż 
d a tę  1870 r. drzew a d la  A rchiw um  a k t  daw nych 
w W arseaw ie, d la  T ry b u n a łu , zaś trzech  Sądów 
Pok< ju  w W arszaw ie i Sądu P o k o ju  n a  P r a ­
dze, n as tęp u jący ch  przedm iotów , w ilościach 
p rzypuszczaln ie  obliczonych:

I. D rzew a sosnowego opałow ego z p o rz n ię ­
ciem , połupaniem  i ułożeniem  n a m ie jsa u  sążni 
85, za sążeń rs. 10.

I I . W ęg la  kam iennego średn iego  w g a tu n ­
k u  najlepszym , z dostaw ą i u łożeniem  na 
m iejscu czetw erti 145, za cze tw ert rub . s r . 1 
kop . 10.

I I I  a) Świec stearynow ych pudów 20, za 
p u d  ra. l i k .  40.

b) Świec łojowych pudów 13, za pud  rs. 7 
kop. 40.

c) O leju rzepakow ego p reparow anego  do 
lam p  w iader 2 , za w iadro rs. 4  k. 65.

IV  a) P ió r  zw yczajnych gęsich  paczek 208, 
a a  paczkę kop 12 ' / , .

b) P ió r  lepszych tak ichże  p aczek  70, za 
paczkę kop. 30.

c) P ió r  stalow ych p u d e lek  10, za  pudełko

d) Ołówków czarnych tuzinów  14, za  tuz in

k  e )  ^Ołówków kolorow ych tuzinów  3 , za tuz in
i s .  1 k. 50 . . .

f )  Ołówków gummy elastycznej tuz in  1, za.

nZf,n  O płatków  zw yczajnych kop 20, za kopę 
kop . 25.

h )  L a k u  zw yczajnego N r. 1 funtów  3 0 , za 
fu n t kop. 50.

i)  L a k u  lepszego N r. 5 funtów  4, za  fu n t
rs. 1 k °p . I®*

k) Nici szarych m otków  160, za  m otek

k ° n  S zpagatu  funtów 8 , za  fun t kop. 50.
m ) P łó tn a  pakow ego łokci 40 , za łok ieć

k °n )V g ie l papierków  18, za p ap ie rek  k .3 0 .
o) A tram en tu  czarnego  bu te lek  120, za bu ­

te lk ę  kop . 37 l/ r  t .
p ) Tuszu czarnego  do pieczęci b u te lek  o , 

za  bu te lkę  kop. 30.
q ) Tuszu n ieb iesk iego  b u te lek  6 , za na» 

szeczkę kop. 20 .
r) P ia sk u  w iślanega fu r 5, zą furę  k. 6 0 . 
s) W ydrukow anie b lank ietów  j n  4° ryz 2 6 ,  

za  ryzę rs. 2 .

t) W ydrukow anie b lank ietów  in folio ryz . 
14, za ryzę rs . 1. i

u ) W ydrukow anie aw izacji ryz 12, za ryzę 
rs . 2 . ' f

w) W ydru k o w an ie  tab e l z iinjam i po p rze-  ̂
cznem i ryz 8 , za ryzę rs. 5.

X) W ydrukow anie obw olut na  a k ta  ryz 8, 
za ryzę  rs. 3. * '{

y) K alendarzy  ściennych sz tuk  30, za sz tu - ' 
k ę  kop. 15.

Ilość v idium  na do trzym anie licy tac ji, u s ta ­
naw ia się j a k  następu je .

a) D o dostaw y drzew a rs. 85.
b) „  w ęgla „  16.
c) ,, św iec i łoju rs. 32.
d ) Do do łtaw y w szystk ich  przedm iotów ad  

4-m w yszczególnionych rs . 40 .
Vadia te  wniesionem i być w inny w gotow i- 

źnie, listach  zastaw nych, albo też w innych  jj 
p ap ierach  publicznych, na kaucje w edług obo- j 
w iązujących przepisów  przyjm ow anych do K a s r  i 

. G ubern ja lnej W arszaw skiej, kw it K asy do o? j 
i czonym  być winien do dek la rac ji.

D ek larac je  sk ladanem i być m ają do dn ia  18 ś 
(30> L is to p ad a  b. r. do godziny 10 przed  po- : 
ludaiem  w biurze P re z e sa  T rybunału  C yw il- \

. nego w W arszaw ie, na  ręce P rezesa, egoż T ry - ) 
bunalu , później zaś złożone n ie będą  p rzyjm o- 

i w ane. L icy tac je  n a  dostaw ę przedm iotów  ad 
j  I , II , 111 i IV w og łoszeniu  t im  wyszezegól- j 
i n ionych, odbywać się będą w zględem  każdej i 
; k a te g o r ji oddzielnie i co do każdej oddzielne i 
’ d ek la rac je  sk ładanem i byC m ają. 
j Utrzy mujący się p rzy  licy tacji, pon ieść hę- 1 

dzie obow iązanym  kosz a  ogłoszeń  licy tac ji, i 
. ja k ie  z rozkładu nań p rzypadną, oraz kosz ta  j 
: pap ieru  stem plow ego do sp isan ia  k o n tra k tu . .

W arunki usku teczn ić  się m ających dostaw ,
: p rze jrzanem i być m ogą codziennie w g o d z i- 
i nach biurow ych u S ek re ta rz a  T ry o u n a łu  Cy- 

w ilnego w W arszaw ie.
| W arszaw a d. 17 (29) P aździern ika  1863 r .  
i P rezes,

R adca K oleg ja lny , R ogozińsk i.
S e k re ta rz , G rab iń sk i.

W zór do d ek la rac ji, 
f W sk u tk u  ogłoszenia z d n ia  17 (29) P a ź -  
| d z ie rn ik a  r. b. Nr. 12033, podaję  n in ie jszą  de- 
' k la rac ję , iż obowiązuję się podjąć dostaw y d la  
| T ry b u n a łu  Cywilnego w W arszaw ie w ciągu 
i roku  1869 (w yrazić przedm iot lub przedm ioty)
* za cenę, (wypisać ceny w rub lach  i kop ie j- 
1 kach ) poddając się w szelkim  obow iązkom  i za- 
! strzeżeniom  w arunkam i licy tacy jnem i ob ję -
; tym . Zaśw iadczenie K asy G ubern ja lnej W ar- 
| szaw skiej na złożone w niej vadium  w ilości 
i rs . (w ypisać) dołączam , a  w raz ie  n ieu trzym a- 
[ n ia  się p rzy  licy tac ji sam  go odbiorę. S ta łe
* moje zam ieszkanie je s t  (wypisać m iejsce za-

2 f. l i n  E o A 3 e H T M H C K a ro  / f E c u n u e c T B a ,  
o i p E n e n H U »  n a  380 p. 6 8 V2 k . c .

3. 11 rb Ca.wcoiiOBCKaro, lilH d  lO B enuaro, 
n p jK e4 ÓopcK.a ro  u y ł a r o n c K a i  o -ibcH U ueciB i, 
o r f E ir e a H h ie  rta 550 p. 5 6%  K. c.

4 .  H a  n o d n o 3 b  M a T e p ia u o B b  4 - t n  E d / l o -  
r o H c s a r o  3 a B O , ą a ,  o ip B H eH iiw e  n a  2 ,445 p.  
72V4 k . c .

Ilp ed craB ^ ifllo m ie  dtK -iapaiąiH  oGnaaHM 
K t  o h w m t .  i rpB / io B iH TB K a o n a t e f i c K i a  k b h -  
T S u qiH  11a f ip e d C T a B / ie n H H e  3 a a o r n  H n a ­
d e ,  h i k h  n o  o ó b H B ^ e a i n  a HiieHHo:

K b  l - i i t  T op ra iw b  n a  3 a , i o r b  1 ,640  p y ó . ,  
Ha H 3 , iep w K H  3 4  p.

Ku. 2-iuu, Topra-Wb n a  3 3 . i o r t  3 8  p . ,  u a M3- 
dtpn' .KH 80 K.

K b 3  Mb T o p r a w b  n a  a a / t o r b  55 p ., Ha » 3 -  
d ep iK K n  1 p- 2 0  k .

K b  4-Mb T o p r a .n b  t l i  3 a , t o r b  245 p. , n a  Ha-  
d ep a iK H  5 p y 6 .

KpecTbflHe me.iatomie no^pB^HTca rpo- 
Madasin, sia 334011, MoryTb npedCTaB^tiTb 
CBHdblC/lbCTBa KpyiOBOH O 1 WBTCTBeHHOCTH 
Bbtd»HHMH BoHTUMH i MHHb.

T o p r o B H H  y c d o B ia  h  u T h m  ą a h  T o p r o B b  
ycT aH O B ae H H b iB ,  MoHino HHTaTb K a * d a r o  
d H B  3a  H C K ^ to n e H ie N b  Taóe t h i i b U b  H n p a a d -  
H t iM H b i ib  d '> e S  B b  J ’n p a B a e H i n  O i t p y r a  B b  
C y i e d H e a b  u  B b  r o p i t c s i b  / ( e n a p T a M e H T b  
B b  r .  B a p u t a i i b .

(Jiopwa d eK l a p a ip H .
B c . ib d C T B ie  o ób H B .ie H iu  ĄanaAhHHKa Top- 

Hbix b  3 a s o d o B b  BocrcM Haro O k p y ra  o T b
....................... CHMb oÓbHB.lalO, *ITO npHHHMatO
Ha ceón  n n d p a d b  n o d n o 3 a  M aT epia ^oB b  Bb
1889 r o d y  a a h  N. y c T t n i s  c b  i fB H b  K b T o p -  
r a w b  03HaHeHHhtxb N. ( n p o i t e t i T b  n a c a T b  
^bl<^paMH u  npiinHChio) n o d B e p raac b  BcbM b 
oóflaaH HocTH Mb h  i tp ed o cT epejR eH iH M b ,  3a-  
KdtOUeHBblMb B b  T O p r o B b l l b  y c d o B i n i b  
m h n o  n p o u H T a t iH b ix b  n  n o H a T W x b .

K a 3 H a ie f i c K iH  KBuraHit iH  Ha npedO TaBdeH-  
h h 8  s a d o i b  h  na H 3 d e P » KH n o  o6bHBueHiti  
n p H d a r a t o ,  KOTopbtH Bb c / t y u a b  uecocTOBB  
1UHXOH 3a MH010 T o p r o B b ,  m e d a i o  n odyH H T b  
Ha m o h  pyKH.

riocTOHiiHo n poH iH B a te  Bb  N. Bcero 6 d i l -  
* e  noMTOBoft CTaHitin N.

llloMbCTMTb HHCdo c o c T a B a e H i a  d e K d a p a -  
Itill  U HOdHHCaTb HMH H ®aMHai io.

B b  C y x e d H e B b ,  29 O K T s 6 p u  1868 r .
b  H. d .  Ś a o p c K i ń .

P isa łem  w • . . . dn ia  ,
1868 roku.

(podpisa  im ię i nazw isko)

m i e s i ą c a  ,

N . D . 7109. H o e o - A A e K C d H / i p i t l c K o e  
A t e n  o e y n p a e .te t t ie .

CtiMb oóbHB.tfleTb, h t o  25 H on6pn (7  4 e -  
Kaóp i i )  c .  r .  Bb K a i m e  tHpiM /Ib cH aro - i  n p a -  
B a eH in  Bb M o K p a d K e i b ,  6 y d y T b  n p o H 3 s o -  
d H i b c a  nyó.iHMHhie H3ycTHhie T o p r n  n a  n p o -  
d a m y  A ’B ca  cb  ab c o c b K b  KH3eHHbixb d a s e n  
H o B o - A a e K c a H d p i h c K a r o  aBCHHueCTBa, o t i  
HHHleCdbdyHJIltHXb cyMMb, HMeHHO:

B b d a s b  BoaH-OcHKCKaB, d b c o c b K b  N. 5, 
OTb 810 p.  93 k .

B b d a u b  K oan6o p b , dbcoc-BKb N . 6 , o n  
97 p. 31 k .

B b da*** Ko3« 6o p b , d b c o c b K b  N. 7, o r b  
458 p. 57 k .

B b d a<r h  B p o H o u b ,  /T E c o o B u b  N . 8, OTb  
324 p. 9 4  k .

Bb d a u b  Pydbi, d b c o c t K H  N . 1, 2 , 3 , 4, 5, 
10 , 11, 12 u 14 o r b  4 ,227  p. 58 k .

B b d a 'l'Ii Py4M , /TBOOCbKH N. 15  H 16 OTb  
4,1)21 p .  3  K.

Bb d a u b  P y d w  B b  o g p y r b  I I ,  d b c o c b K b  
N. 1, oT b 18,512 p. 94  k.

B b d a4® łloHHTOBO, d b o o c b t l b  N. 3, OTb
76 p. 83 k .

ripH C T ynaw m iń Kb TopraM b d o ^ » e H b  
npedCTaBHTb 3 a a o r b  Bb '/10 n acT H  cyMMW 
HauHaueiiHofi Kb Top raM b .

E a n m a n u t i t i  y ca o B iH  c a x b  ToproB b m o - 
r y T b  6biTb p a scM a rp t in a eM hi e m e d H e o H o  Bb 
K aH U e da p iH  y l b c t i a r o  y n p a B d e H iB .

MottpadKH, 23 O k t h G. (4 H oh5.) 1868 r .
H. d -  C T a p i n a r o  - I b c H H t a r o ,  

) l b c H b i n  Ko.MHcapb, 1’o d d n K b .

N . D . 7190. llana.ibH U K t B ocm ou n azo  
V o p n m o  Oicpi/za.

B b  y u p a B d e n i n  P o p t i w i b  3 a B o d o s b  B o c -  
TO H H aro  O k p y r a  B b  C y x e d H e o b ,  6 y d y T b  
n p o H 3 B O d H T C H  n o  B T o p o a iy  p a 3 y  T o p m  in 
m inus n o c p e d C T B O M b  s a n e u a T a H H b i x b d e K d a -  

l p a i t i w  Ha r e p 6 o B o i i  6 y M a r b  30 K o n b e 4 H a r o  
( d o c T O H U c T B a  n o  t i a m e  H 3 d o jR e n H o i ł  4>op»ib,
; d o  c p o K a  T o p r o B b  H a u a d b H H K y  O s p y r a  
; npedoraBdeH H bixb n a  nodB o3H Bb 1869 r o -  
> d y , a KMeHHo:

/ I hh 26 HohGph (2 4eK a5pa) 1868 r .  Bb 
10 ąacoBb yTpa Ha noduo3M MtTepiadOBb:

1- A a h  C r a p a x o B H i t K a r o  3 ) B o d a ,  o p b -  
HeH Hbie  n a  1 6 , 3 3 5  p .  3 9 %  K o n .  c e p .

7’o j a e  d u n  20  I l o B S p a  (2  y l e K a 6 p n )  1 8 6 8  r .  
B b  3  n a c a  n o  n o d .y d H H  Ha n o d B 0 3 b  C T po -  
n u d b  Ą M  p y d U H K o B b .

N . D. 7333. Pisarz Trybunatu OyutUneyo 
w Warszawie.

Stosow nie do a r t . 682 K . P . S. wiadomo 
czy n i, iż n a  żądanie J a n a  K rukow skiego, 
p u łk o w n ik a  ko rpusu  topografów , w W a rsz a ­
w ie  pod N r. 1103 zam ieszkałego , a  zam iesz­
kan ie  praw ne do tego  in te re su  i ca łego  p o s tę ­
pow ania  subhastacy jnego  u Ju lja n a  C zajkow ­
sk iego , P a tro n a  p rzy  T rybunale  tu te jszym , w 
W arszaw ie  pod N r. 549a. zam ieszkałego, c -  
b ra n e  m ającego , w poszukiw aniu  sum y rsr . 
5 ,0 0 0 , z procentem  5 % , od dnia 24 Czerwca 
1864 rok u , i kosztów od L udw ik i Zdzynickiej, 
panny  pe łn o le tn ie j, o b yw ate lk i, w łaścicielki 
nieruchom ości w P ra d z e  p rzy  W arszaw ie pod 
N r. 273 i 274 położonej, tam że zam ieszkałe j, 
pro tokółem  A nto n ieg o  Ouufrego Szadkow ­
sk iego , K om ornika p rzy  Sądzie A pelacy jnym  
K rólestw a P o lsk iego , w dniu 23  C zerw ca (.5 
L ipca) 1867 r. sporządzonym , w drodze sądo­
wej przym uszonego wywłaszczenia z a ję tą  i z a ­
aresztow aną została:

N IE R U C H O M O Ś Ć
w P radze  p rzy  W arszaw ie, p rzy  ulicy M o ­
skiew skiej pod N r. 273j£, n a  gruncie  em fiteu- 
tycznym , z k tó rego  opłaca się czynszu rocz­
nie rsr. I kop. 35, w cy rk u le  policyjnym  i 
adm in istracy jnym  X II, pod O k ręg iem  S ądu  
P ek o ju  W ydziału IV , w W arszaw ie położona, 
praw em  w łasności do egzekw ow anej dłużmicz- 
k i  L udw iki Z dzynickiej panny  pełno le tn ie j 
należąca, i w te jż e  posiadan iu  zostająca, p o ­
szukiw aną w ierzy telnością  hypotecznie  obcią­
żona, ogólnej rozległości około 52000 łokci 
kw. g ru n tu  zaw ierająca.

N a g runcie  powyższej n ieruchom ości są 
n as tępu jące  zabudowania:

1. Dom z drzew a deskam i szalow any, gon­
tam i k ry ty , je d e n  kom in m urow any m ający.

2. O ficyna z drzew a gon tam i k ry ta , dwa 
kom iny  m urow ane m ająca.

3. Oficyna z drzew a gontam i k ry ta , o 2 -ch  
kom inach m uio  anych.

4. Z abudow anko z drzew a deskam i k ry te , 
m ieszczące w sobie sześć kom órek.

5. Z abudow anie z drzew a gontam i k ry te , z 
kom inem  m urowanym .

6 . Chlew ek z drzew a gontam i k ry ty .
7. O bórka  i s ta je n k a  z drzew a gon tam i 

k ry ta .
8 . Podw órze niebrukow ane.
9 . S tu d n ia  z pom pą i w achadłem  drew nia- 

nem , balam i n ak ry ta .
W podwórzu tern, znajdu je  się k ilk a  drzew 

dzikich i bzu.
10. Ogród w arzyw ny i ow ocow y, zaw iera­

jący  k ilk ase t sz tuk  różnych drzew  owocowych 
rodzajnych , bzu ogrodowego, o raz krzewów 
a g re s tu , pożeczek, m alin , i t .  p. W  ogrodzie 
t y z n a j d u j e  się a lta n a  z la t, dzik iem  winem 
i bzem obsadzona.

W nieruchom ości te j j e s t  10 ciu lokatorów  
z im ion i nazw isk , oraz ilość ceny najm u u isz ­
czających , w akcie  za jęc ia  wym ienionych, 
prócz teg o , sam a egzekw ow ana w łaścicielka

Ludw ika Z dzynicka, p a n n a  p e łn o le tn ia , dwa, 
lokale zajm uje.

O bszerniejsze op isan ie  powyż za ję te j i zaa- 
resztowaiu-j nieruchom ości, zn a jd u je  się  w  
akcie  zajęcia  u sprzedażą d y rygu jącego  Ju U  
ja n a  C zajkow skiego, P a tro n a  przy  T ry b u n a le  
Cywilnym  w W arszawie, w W arszaw ie pod N r. 
519 lit. a. zam ieszkałego, zaś zbiór ob jaśn ień  
i w arunki sp rzedaży , w kancelarji T ry b u n a łu  
tu te jszego  w wydziale I, złożone, p rz e jrz a n e  
być mogą.

Z ajęcie w kopjach  doręczono:
1. JW . K alikstow i W itkowskiemu, P rezy-. 

dentow i m iasta  W arszaw y, w W arszawie p o d  
N r. 387 urzędującem u, n a  ręce W incentego 
K ęp ińsk iego , u rzęd n ik a  tegoż M agistratu.

2. Teofilowi V ogt, P isarzow i Sądu Pokoju 
w ydziału IV , w Pradze przy  W arszaw ie, pod 
N r. 381 urzędującem u, na  ręce w łasne.

Obudwom d. 30 Czerwca (12 L ipca) 1867 r. 
W niesiono do księg i wieczystej pow yż z a ję ­

tej n ieruchom ości w W arszawie dn ia  3 
L ipca  1867 r ., a  w dniu dzisiejszym  do k s ię g i 
zaaresz tow ać w k an ce la rji T rybunału  tu te jsze ­
go, na  ten  cel u trzym yw anej w pisane zostało.

P ierw sza  p u b lik a c ja  zb ioru  ob jaśn ień  i w a­
runków  sprzedaży odbędzie się  na  jaw nej au - 
d jencji T ry b u n a łu  Cyw ilnego w W arszaw ie , 
w W y d zia le jl-y m  w m iejscu zw ykłych posie­
dzeń przy  ulicy D ługiej pod Nr. 549  o g o ­
dzin ie  10-ej z ran a , dn ia  18 f30) W rześn ia  
1867 roku.

Sprzedażą  dyrygow ać będzie Ju lja n  C zaj­
kow ski, P a tro n  p rzy  T rybunale tutejszym  
k tórego  z a m ieszk am ejes t wyżej w skazane.

W arszaw a d. 17 (29) L ipca 1867 r. 
w zast. P odp isa rz  T ry b u n a łu ,

Ju lja n  Św ierczew ski.
W ywieszono n a  tab licy  w sa li ustępow ej 

T rybu n a łu  Cyw ilnego w W arszaw ie.
W arszaw a d. 17 (29) L ipca  1867 r. 

w zast. Podpisarz T rybunału ,
J u lja n  Św ierczew ski.

Po odbyciu w d. 18 (30) W rześn ia , 2 (1 4 )  
P aźd z ie rn ik a  i 16 (28) Październ ika 1867 r . ,  
trzech  pub lik ac ji zb ioru  objaśnień i w arunków  
licytacy jnych , T ry b u n a ł tu te jszy  w yrokiem  d .
16 (28) P a ź d z ie rn ik a  1867 r. zapad łym , te r ­
m in do przygotow aw czego p rzysądzen ia p o ­
wyższej n ieruchom ości, n a  dzień 13 (25) L i­
stopada 1867 r . w yznaczył, w którym  to t e r ­
m inie rzeczona nieruchom ość przygotowawczo 
Patronow i Czajkow skiem u za sum ę rs. 3 ,0 0 0  
p rzysądzoną została. N astęp n ie  T rybunał wy­
rok iem  w tym  sam ym  dniu wydanym , term in  
do osta tecznego p rzysądzen ia na  d . 19 (31) 
fetycznia 1868 r. w yznaczył, k tó ry  z powodu 
zaszłych sporów spe łz ł bezskutecznie. P o  o d ­
d alen iu  tych  sporów, w yrokiem  Sądu A pela- 
eyjnego, da ty  10 (2*2) S tyczn ia  1868 r. i sp o ­
rządzeniu tak sy , te rm in  do ostatecznego p rzy ­
sądzen ia powyższej n ieruchom ości, w yrokiem  
T rybunału  d. 23 K w ietnia (5 M aja) 1863 r. n a  
ilac ją  zapadłym , na  dzień 24 M aja (5 Czerw ­
ca) 1868 r .  godzinę  10 z ran a  wyznaczył, lecz 
i ten  term in  z powodu sporów  przed S en a t 
w yniesionych odbytym  być nie m ógł. N as tę p ­
nie* po oddaleniu tych sporów  w yrokiem  R zą­
dzącego Senatu  d. 17 (29) i 18 (30) P aźd z ie r­
n ik a  1868 r. zapadłym , T ry b u n a ł w yrok iem  
ilacyjnym  na  żądanie Ja n a  K rukow skiego d n ia  
29 P aździern ika  (10 L isto p ad a) 1868 r. z ap a ­
dłym , nowy term in  do ostatecznego p rz y są ­
dzen ia  nieruchom ości N r. 273j4, w P radze  
przy  W arazaw ie położonej, na dzień 24  G ru* 
dnia 1868 (5 S tyczn ia  1869) r . godzinę 10 z 
ran a  w w ydziale I , T rybunału  Cyw ilnego w  
W arszaw ie w yznaczył, a  licy tacja  w tym  te r ­
m inie zacznie się od sum y rs . 8 ,723 kop. 3 3 , 
ja k o  y 3 części szacunku  t&ksą b iegłych w y­
nalezionego .

W arszaw a, d. 30  Paźdz. ( I I  L istop .) 1868 r* 
P isa rz  T rybunału ,

R adca D w oru, Z górsk i.

N. D. 7331 P isarz Trybunatu Oyuntńego
w Wat ■szawie.

Stosow nie do a r t  682 K. P , S. wiadom d 
czyni, iż na ż ąd an ie  M arcina Sporny, obyw a­
te la  w mieście g u b ern ja ln em  Petrokow ie z a -  
m ieszkałego, zam ieszkanie praw ne do teg*  
in teresu  i całego  postępow ania subhasracy j- 
nego u  J u l ja n a  C zajkow skiego P a tro n a  p rzy  
T ry b u n a le  Cyw ilnym  w W arszaw ie, w W ar­
szawie pod  N r. 549a. zam ieszkałego, obrane 
m a jąceg o , w poszukiwaniu sumy rsr. 7 ,5 0 0  
z procentem  od dnia 6 Lutego 1866 roku, i k o ­
sztów od W łodzim ierza Jerzm anow skiego, w ła - 
śeibiela dóbr M eskw a, z przyległościam i w  
O k ręg u  B rezińskim , Powiecie dawniej R a w ­
skim  obecnie B rezińskim , G ub ern ji W ar­
szaw skiej dawniej, dziś P etrokow skiej poło- 

! żonycb, tam że zam ieszkałego, protokółem  M i- 
; k o ła ja  M agnaskiego K om ornika p rzy  Trybuna- 
i le Cywilnym w W arszaw ie  d 7 (19) P o źd z i.r-  
5 nika 1867 r. sporządzonym , zajęte i zaareszto­

w ane zostały w drodze sądowej przym uszone­
go w yw łaszczenia:

DOBP.A ZIEM SK IE 
Moskwa, z wsiami czyli kolonjam i P iich tów  i  
Teodorów , oraz folwarkiem  Moskwa, w gm in ie  
L ipiny O kręgu B r e z i ń s k i m ,  dawniej w pow ie­
cie Rawskim  Gubernji W arszaw skiej, obecnie 
w powiecie Brez i ń s k i r o  G ubernji P e tro k o w ­
skiej położone, do Sądu P o k o ju  w B rezinach  
do parafji Skoszewy należące, praw em  włai- 
snosci dó egzekw ow anego d łużn ika W łodzim ier
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zza  J i  r łm anow tk iego  należące, w posiaaariin 
dzierż!  w n tm  Leo[o)da W olskiego zostające, 
poszukiwał ą wierzytelni ścią bypotecznie ob- j 
c iązone,  mające w ogóle rozległości mórg 397, 
od któiej odpai ło cla włościan uwłaszczonych { 
około  mórg 62 pr. 4, a j ozostaje jeszcze oko- j 
ło  mórg 345.

Na g runc ie  powys ych dóbr, są następujące j 
zabudowania:

1. D w ór  z bali w słupy gontami kry ty ,  par- j 
te row y, dwa kominy murowane mający.

2. O gtód owccowy, w k tó iym  jeBt drzew o- S 
w orowych sztuk 283, krzewów porzeczek i agre- < 
stu  42 i krzewów dzikich ’ 5. W ogrodzie tym ' 
znajduje  cię k lo ak a  z desek.

3 .  B u d y re k  z bali dranicą k ry ty ,  miesczący ) 
w sobie spichrz, wozownię i stajnię.

4 .  B adynek  z brli  gootani kryty.
5 .  B udynek  takiż.
6. B u dyne k  z l a l i  słomą kryty.
7. Oficyna par terow a z ta l i  dranicami k r y -  | 

t a i  jeden  k o n in  murowany mająca.
8. Chlewek z bali  słomą kryty.
9. Dwa ogrody warzywne, w k tórych jest 

•drzew owocowych 24, dzikich 12.
10. S tudnia z żurawiem i ku b łem , balami

combrowa!) a.
11 . Dwa stawy rybne, obszerneści razrm  

około  dwóch mórg obejmujące.
12. Karczma z bali ,  dranicami k ry ta ,  komin 

murowany mająca.
Karczmą tę dzierżawi K aio l  Langów za k o n ­

trak tem  pryw atnym  k tó ry  Bię kończy z dniem 
2 3  Kwietnia 1867 r-, p lącąc  właścicielowi rsr. 
BO rccznie.

1 3. S tudnia b t lam i cembvowana, a  obok 
n ie j  slup do żurawia.

14. B udynek  ( k u ź n i a )  z bali d ran i iam i 
k ry ty ,  komin m urowany w części rozwalony 
ma ący.

K uźnię  tę daier taw i  P io tr  M utynsk i  i płaci 
ro czu ie  rs. 6.

Na folwarku Moskwa.
15. S todoła z bali  słomą k ry ta ,  o dwóch kle­

p i s k a c h ,  w której  mieści się mlocarnia czteo- 
konna.

16. S todoła z bali  częścią d r a n :can»:, częścią 
s łom ą kryta.

17. Obora z bali dranicami kryta .
18. Owczarnia  z bali dranicami k ry ta .
19. Ccztery ściany w ziemi z kamienia po lne­

go po zawalewej piwnicy.
20 P ło t  z kamieni polDych.
21. Karczma Gsj zw e ta  z bali, dranicami 

k ry ta ,  komin murowany mająca,  przed  nią 
miejsce około lok. kw edr .  12 katniur.km wy- 
brukow ene.

K arczm ę tę  dzierżawi Konrad Bt uer  za  czynsz 
roczny' rsr. 60, do czego ma dodane 2 morgi 
g run tu .

22. Stajn ia  zajezdna z b a l i ,  dranicami 
k ry ta .

23. Karczma Teodmów zwana z bali drani 
cami kryte , lom in  murowany mająca,  przed 
k tó r ą  s to ją  3 sztuki drzi w a owocego i jedna  

• z tu k a  ja rzębiny.
Karczmę tę dzierżawi Karol Dos-ada za  rs.

90 rocznie, a do karczmy ma dod. ne 3 morgi 
g run  u. K o n t ra k t  jego kończy się 23 Kwietnia 
1868 r.

24. Obora z l.ali słomą kryta.
2 5 .  S todo ła  z bali 6b!mą kryta.
26. Piwnica z bali słomą kryta.
■Wieś a  raczej kolonja P lichtów i Tee #  rów

•am iiB zkm ą włośc ianie, z mocy Najwyzs/ego 
U k a z u  z d. 19 Lutego (2 M irca)  186 i r. uw ła­
szczeni,  k tórych grunta  z pod sprzedaży w yłą­
czają  się. Nadto już  po wydaniu powyższego 
nakazu  nabyli ed  dzisiejszego właściciela g ru n ­
t u  na  kclonji Plichtów, a mianowicie:

I . Pit  tr Strzelecki  mórg 15
2  Ja a  Adi m czovski mórg 1 5, i-
3  P io t r  Kotkowski mórg i 2;

w którego to g ru n tu  o p łaca ją  z morgi po ko 
£ 0  rocznie.

Obszerniejsze opisanie powyż x..ję'oy h  j 
zaaresztowanych dóbr znajduje aię w akciei » 
zajęcia,  u sprzedażą dy rygu ą<?ogo Ju liana  Czaj- i 
"kotirskfrgo, Patrona w Warszawie j od Nr. J  
549a. zair ieszka ł  go, za4 zv • i o r c .baśLiiń  i wa- \ 
Tunki sprzedaży w kancelarji Trybunału  tu te j -  \ 
y/ego w wydzia e I 2łożoiu, przc-jrłaLe być \

.  ,  .  ,  ' '  i
Z&jęcic w kr piach dojęczoi o:
1. Wójtowi gminy Li piny Łukaszowi Będu- 1 

Skii mu we wsi L  pinach u rzęd u j , , . ,mn
2 . W ik to ro w i  Slósarskremu, Pisarzowi Sądu ' 

P o k o ju  O k rę g u  B r -z ió sk u g o  .w Bre*ii a«h u- J  
Tzędująren;u.

Obudwom do rąk  własnych  d. 9 (21) |
<lzier:.ika 1867 r.

Wniesiono do księgi wjeczystej dóbr Mn- jj 
s k w a ,  c m a  25 Października  (6  Lis topadajr jj 
1867 r., a w dniu  dz'siejszyro do księgi zaare* * 
«ztow*ń w kancelari i  T iy b u n a ła  u m j s / e g o  u -  |  
I r s y m j  wanej wpisane zostało.

1 ierwsza publiki.c ja zbjorn objaśnień i w»* \ 
ro c k ó w  sprzedamy odbędzie się na jaw nej  an -  * 
d jc m j i  T rybunc łu  Cywilnego w W a i s z a w ie w  f 
’wytizii.le I. w miejscu zwykłych posiedzeń przy i 
v l icy  D ług i t j  pod N. 549 o godzinie JO z rana  |

, d .  I«j (3d ) S iyćznia  1868 r.
Sprzedażą dyrygować będzie Ju l j a n  Czajk ' - [" 

■^ski Patron ,  którego zarań szkanie jes t  wyżej *

wskazane
W a is z a w a  tl. 8 (20 )  L is topada 1867 r .

B s d c a  Dwoi u, Zgórski.  
W y w ieszo n o  na tablicy  w sa li  ustępowej 

T ry b u n a łu  Cywilnego w W arszawie.
W a is z a w a  d. 8 (kOl L is topada 1867 r.

Radca  Dwcru,  Zgóisk i .
P o  odbyc iu  w dniu 19 (31) Stycznia,  2 (1*) 

i  16  (28) Lutr go 1868 j *. trzech publikacji 
zb io ru  o l j r ś n i e ń  i w arunków  licytacyjnych 
T ry b u n a ł  tu te jszy  wyrokiem d. 16 (28) L u t e ­
go l€ 6 8  r. z rp ać ły tn ,  termin do pizygotowaw- 
czego przysądzesia ud dzień 25 Mi rca (6 Kwie­
tn ia)  1868 r. gcćz. 10 z r s n a  wyznaczył, w 
k tó ry m  to te im  nie powyższe dobra przygoto­
wawczo P a tronow i Czajkowskiemu za t>imę rs  
8,€00 przysądzone z< stf ły\ Następnie T rybu  
noł wyroki© z dn ia  25 Marca (6 Kwietnia) 
T8C8 r., termin  do ostatecznego przysądzenia 
dóbr  ziemskich Mos! w a z przy ległośt rami na 
dzień  12 (24) Czerwca 1868 r. godzinę 10 z 
r a r .a  w wydz &!e I  wyznaczył w tym zaś ter­
minie licylacja z rczcie  się od 2/3 części szaci n- 
k u  taksą  biegłych wynalezionego.

W arsz aw a  ć .  26 Marca (7 Kwiet.) 1868 r. 
P isa rz  Trybunału,
Radca  D w cru ,  Zgórski .

Termin pe wyższy z powodu zaszłych sporów 
fd b y ty m  być nie mógł,  lecz po oddaleniu ta ­
kow ych  wyrokiem E rą o s ą c rg o  Senatu z dnia 
23 Października <4 L is topada)  1868 r. zapa­
dłym, Trybunał wyrokiem ilacyjny ra dnia  29 
Pa ź d z ie rn ik a  (10 Listopada) 1868 r. zapadłym, 
nowy termin  do ostatecznego przysądzenia dóbr 
ziemskich Alcskwa na  dzień 80 Grudnia 1868 
(11 S tycznia  1869) r. godzinę 10 z rana  w 
wydziale I  Trybunału Cywilnego w Warsza­
wie wyznaczył,  a J icytrcja w tym terminie  
zacznie  się cd sumy rs. 9,771 kop. 5 3 %  jako 
*/3 części szacunku  taksą  biegłych wynalezio­
nego.

W arszawa d. 31 Paźdz.  ( J2  Listop.) 1868 r. 
P isa rz  T rybuna łu ,

K adra  Dworu,  Zgórski.

N  D. 73 3 7 % P isarz Trybunatu Cywilnego 
w W arszawie.

Stosownie do a r t .  6 8 2 K. P .  S. wiadomo c z y ­
ni, i i  na żądanie A nny  z Pil ipeckicb ,  E dw arda  
D raca ,  Sędziego Pokoju  "Wydziału I II ,  w W a r ­
szawie małżonki, w asystencji  i za upoważnie­
n i e m  męża d t ia ła ięce j ,  w Warszawie pod Nr.
4  61 łącznie z mężem zamieszkałej , a  garniesz- j 
kanie  praw ne do tego in teresu  i do całego postę-  j 
pow-ania subbastacyjnego w Warszawie pod N. ! 
647 i 8, u Józefa Kokelego, Obrońcy przy b y ­
łej Kadzie S tanu  Królestwa Polskiego sobie 
obierającej, w poszukiwaniu sumy rs. 6 ,160, z 
procentem prawnym  od dnia  12 (24) Czerwca 
)867 r. w większym k rp i t a le  rs. 13 ,930 mie­
szczącej się , a po upłac^e, obecnie rs. 4 ,650 z 
procentom cd d. 19 Czerwca (1 Lipca) 1868 r. 
wynoszącej ,  j a k  niemniej kosztów subbasta- 
cy jnych od Fe l ik sa  Klemensa Dąbrowskiego, 
właściciela dóbr  Toporzyszczewo Dąbrówka, z 
folwarku i wsi tegoż nazwiska sk ładających 
się. położonych w okręgu  Fadie jewskim, gu- 
bernji  W arszawskiej, w tychże dobrach zamie­
szkałego, p ro tokółem  Ludwika Wichrowskiego 
Komornika przy  Sądzie A pelacyjnym Króle­
stwa Polskiego, w dniu 9 ^21) G rudnia  1867 
roku sporządzonym, w drodze sądowej p rzy­
m uszonego wywłaszczenia zajete i zaareszto­
wane zostały:

DOB RA ZIE M S K IE  
Toporzyszczewo Dąbrówka,  z folwarku i Wt*i 
tegoż nazwiska składające się, w ju r isdykc j i  
Sądu Pokoju w Radiejewie Gubernji  W arszaw ­
skiej, Powiecie R adie jew skim , w parafii i gmi- 
n :e Bądkowo położone, pod kasą Okręgową 
Włodcwsko, mają ogólnej powierzchni gruntu  
około m órg  1170 m iary  now opolskiej,  czyli  
d i-s ia tyn  599 sażeni 1411 m iary  roesyjskiej , 
w której  to p rzestrzeni  m eszczą się g run ta  
uwłaszczonych włościan mórg 29 prętów kw. 
225 miary nowopolskiei, czyli dies iulyn 15 Sa- 
źeni 589 miary rosyjskiej.

W całej przestrzeni  tych dóbr  z jedoego  k a ­
wała g run tu  się sk ładających,  znajdują  się, 
ogród  owocowy, g ru n ta  om e ,  łąki smugowe: 
zagajn ik i ,  krzaki  i pieńki po wyciętym lesie, 
*ody , granice,  rowy, place pod zabudowa­
niami.

Zabudow ania  do dóbr Toporzyszczewo D ą­
brówka należące są:

A. Fo lw ark  Toporzyszczewo Dąbrówka.
1 Dom (dwór) z cegły na  podmurowali u z 

kamii ni wzniesiony, par terow y, dach słomą 
p; kry ty ,  z kominem z cegły.

2. Ogród owocowy w tyle domu położony, 
płotem z chrustu  ctoczony, oraz żerdżi  i s z ta ­
chet

3. P iwnica drzewem ccmbrowana ziem ą n a ­
k ry ta ,  o jednych  drzwiach.

4. Zgliszcza po zawalonej piwnicy z cćgły.
Dom (kuchniai z p a c y , na podmurowaniu

k amiennem, dach słomą 
z cegły.

6. K loaka z deteek.
7. Podwórze przed domem 

hectami ogrodzone.
8. Zabudowanie a p a c ;  i ci-gly na k am ień -

poszyty z kominem

po części szta-

9. Z a b u d ow in ie  zbudowane w sposób  taki 
ja k  i p o p rzedn ie ,  mieści w sobie owczarnię.

JO. S todo ła  z pacy na  podmurowaniu  sło­
mą p e k ry ta .
^ 1 1 .  Szopa z drzewa słomą pokryta .
F 12. Sp ichrz  z drzewa w węgieł zbudowany 
słomą poszyty.

13. Podw Ó Tze g u m ie n n e .
14. Dom z pacy, w słupy postawiony, ko­

min z cegły.
15. Chlewy,z drzewa słomą poszyte.
16 K uźn ia  z pacy, dachówką karp iów ką  

kry ta .
17. C h a łu p a  w słupy postawiona, s łomą p o ­

sz y ta ,  z kominem z cegły.
18. Ogrodzenie z żerdzi.
19. S ad zaw k a  zwrna Dąbrówka.
20. Sadzaw ka  zwana Kościółka.
21. Sadnawka.
22. C ha łupa  z drzewa słomą poszyta.
23. S tu d n ia  drzewem cembrowana z ż u r a ­

wiem.
B. Wieś Toporzyszczewo.

W k tóre j  t rzydziestg  włościan posiadają  na 
własność g ru n ta  wraz z zabudowaniami.

Obszerniejsze opisanie powyższych dóbr, 
znajdu je  się w akcie  zajęcia u Józefa  Kokele­
go Obrońcy przy  b. Radzie S tanu  Kió les tw a 
Polskiego, dyrygującego sprzedażą w W a r ­
szawie, pod JS-rem 647/8 zam ieszkałego,  
zaś zbiór objaśnień i w arunki  sprzedaży w 
K ance la r j i  Trybuna łu  tutejszego w Wydziale 
I  ym złożone, p r ze j rz an e  być mogą.

Zajęcie  w kopjacli  doręczone:
1. Karolowi H ubner ,  Pisarzowi Sądu P o k o ­

j u  w mieście Fadie jew ie  urzędującemu, i
2. Gustawowi W end land ,  Wrójtowi G m i­

ny B ądków, we wsi Łowiczku, Gubernji  W ar­
szaw skiej u trzymującemu.

Obudwom do r ą k  własnych dnia 3 (16) S ty ­
cznia 1868 roku.

W nies ione  do księgi  wieczystej dóbr T o ­
porzyszczewo d n ia  10 (22) Październ ika  
1868 roku, a  w dniu dzisie jszym do k s ię ­
g i  zaaresztowań w K ance la rj i  T rybuna łu  tutej-  
szego, na  ten cel utrzymywanej.

P ie rw sza  p u b l ikac ja  zbioru objaśnień i w a­
runków sprzedaży odbędzie się n a  aud jen -  
cji publicznej  T rybuna łu  Cywilnego w W a rs z a ­
wie w Wydziale I -y m  w miejscu zwykłych 
posiedzeń przy  ulicy Długiej pod Nr. 549 o 
godzinie lU-ej z r a n a  dnia 10 (22) Grudnia 
1868 roku.

Sprzedażą  dyrygować będzie Jó z e f  Kokeli 
Obrońca przy b. Radzie  S tanu  Królestwa P o l ­
skiego wyżej z zam ieszkan ia  wskazany. 
W arsz aw a  d. 23 Paź Iz. (4 Lis to, ada) 1868 r.

Radca Dworu, Zgórski.
Wywieszono n a  tablicy w sali  ustępowej 

Trybuna łu  Cywilnego w Warszawie.
W arszaw a d. 23 Paźdz .  (4  L is topada)  1868 r 

R. D. Zgórski.

nem podmurowaniu, 
ce w sobie s ta jn ie

sł
ob< ry,

mą poszyte, mieszczą-

£■4. D. 7332. f i s  ar z J ry b tn a iu  Cfyuitntgo 
w W arszawie.

Stosownie do a r t .  682 K. P. 8 . wiadomo 
c iyn i ,  iź na żądanie Joach im a Barteazew cza 
doktora  medycyny i ch iru rg j i  w W arszawis 
pod Nr.  1283 zamieszkałego,  a zamieszkanie 
p raw n e  do tego interesu i całego postępowa­
n ia  subhaatacyjt .ego u J u l ja n a  Czajkowskiego 
F a l io u a  przy T rybuna le  Cywilnym w W arsza­
wie, w Warszawie pod Nr, 549a.  zam ieszka ­
łego ,  obrane  mającego, w pos-ukiwaniu 2  cb 
sum: rs. 2,600 i rs. 500,  czyli razem rs. 3 ,000 
z procentem od dn ia  1 Stycznia n. s. 1868 r. 
i kosztami od M arce lego  Czarneckiego oby­
watela właściciela nieruchomości w W arsza­
wie, pod Nr. 412D. położonej, tamże zam iesz­
ka łeg o ,  pro tokółem M iko ła ja  M agnusk iego  
K om orn ika  p rzy  T ry b u n a le  Cywilnym w 
Warszawie, w dniu 1 (13) Czerwca 1868 roku 
sporządzonym, w drodze sądowej przymuszo­
nego wywłaszczenia,  z a ję tą  i zaa resz tow any  
została:

NIER U CH O M O ŚĆ.
w Warszawie p r z y  ulicy  Królewskiej,  pod Nr.  
412D, na  gruncie  emfiteutycznym, z którego 
opłaca się czynszu rocznie rs. 7 kop. 50, w 
gminie M ag is t ra tu  m ia t ta  Wa-szawy, w c y r ­
kule  policyjnym i adm in istracy jnym  X, pod 
ju r isd y k c ją  Sądu Pokoju  wydziału III ,  w 
W arszaw ie  leżąca, prawem własności de Mar­
celego Czarneckiego obywatela , w W arszawie 
pod Nr. 412d .^zamieszkałego należąca i w t e ­
goż posiadaniu zostająca,  poszukiwaną w ie­
rzytelni ścią bypotecznie  obciążona,  p rzyb l i ­
żonej rozległości około arszynów 2,271 zawie-  
ra jąca.

gruncie  tej nieruchomości znajdu ją  się 
nas tępujące  zabudowania:

1. K amienica frontowa masiv murowana z 
piwnicami eklepionemi o par terze  i trzech i 
p ię trach ,  czyli  racz- j  z antresolami i dwoma 1 
pię tram i,  o ośmiu kominach murowanych nad 
dach blachą k ry ty ,  wyprowadzonych. j

2. Oficyna prawa, również masiv murowana 
z piwnicami sklepionemi , o par te rze  i trzech 
p ię trach  z dziesięcioma Kominami nad dach 
blachą k ry ty  wymurowanymi, ma w murae 
studnię wodociągową, do której  z ulicy K ró ­
lewskiej  ru rą  w oda wpływa.

3. Oficyna lewa również masiy  murowana, z 
su te ren ą  i ptwnicami sklepionemi o parterze
trzech  p tę t rach ,  z jed y n as to m a  kominami!

*  l , r u k f t r a i B M d o w l  Nkohowago w K m M g p -  ~  Z »  ptutwcloaiem C entry,

nad dach b lachą  k ry ty  wyprowadzonemi.
W  oficynie tej mieszczą się kloaki pod któ- 

r tm i  urządzony j e s t  śm ietnik zamykany n a  
drzwi Upewniane.

4. Oficyna od tylu n.as:v murowana, o 
p a r te rz e  i dwóth piętrach ,  blachą k ry ta ,  o j e ­
dnym  kominie b laszanym, ma w par te rze  wo­
zownię.

6 . Podwórze kamieniem polnym wybruko­
wane z dwoma rynsztokami.

W nieruchomości t i j  (wraz z stróżem) j e s t  
13 loka orów, z imion i nazwisk, oraz ilośd 
ceny najmu uiszczających,  w akcie zajęcia po 
szczegale wymienionych.

Obszerniejsze opisanie  powyż zajętej i z a ­
aresztowanej  nieruchomości, znajduje się w a k ­
cie zajęcia u sprzedażą dyrygującego J u l j a ­
na  Czajkowskiego, P a trona  przy  Tryl una le  
Cywilnym w Warszawie, w W arszaw ie  pod 
Num erem  549a. zamieszkałego,  zaś zbiór  
objaśnień i w a iunki  sprzedaży w kancelar j i  
T rybuna łu  tutejszego w Wydziale I. złożone, 
przejrzane  byó mogą.

Zajęcie w kopjacb doręczone:
1. J W .  Kalikstowi Witkowskiemu, P re z y ­

dentowi miasta Warszawy, w Warszawie pod 
N r .  887 urzędującemu, na  ręce R yszarda  Mi- 
kułickiego,  u rzędnika  tegoż M agistratu .

2. Emerykowi Kozcrskiemu, Pisarzowi Sądu  
Pokoju  W ydzia łu  I I I  w W arszawie ,  w W ar ­
szawie pod N - rem  405 urzędnjącemu, na, 
ręce Woj ieeba Brochockiego, P odpisarza  t ę ­
gi ż Sądu.

Obudwom dnia 11 (23) Czerwca 1868 r. 
Wniesiono do ks ięg i  wieczystej  powyż 

zajętej i z: resztowanej nieruchomości u n i a  
15 (27) C z erw  a 1868 r , a w dniu dzis ie jszym  
do księgi  zaaresztowań w K ance la rj i  T r y b u ­
na łu  tutejszego, na  ten cel utrzymywanej 
wpisane zostało.

Pierw sza pub l ikac ja  zbioru objaśnień i w a ­
runków sprzedaży odbędzie się na jaw n e j  
audjeucji  T rybunału  Cywilnego w Wa-ezawi® 
w wydz.ale I. w miejscu zwykłych posiedzeń 
o godzinie 10 z ruua, dnia  3 (15) Września  
18 8  r.

Sprzedażą  dyrygować będzie Ju l jan  Czaj-, 
kowski P a t ro n ,  k tó rego  zamieszkanie je s t  
wyżej wskazane.

W arszawa d. 29 Czer. (11 Lipca) 1868 r.
Radca  Dwoi u, Zgórski.  

Wywieszono na  tablicy w sali  ustępowej 
Trybunału  Cywilnego w Warszawie,

W arszawa d. 29 Czer. (11 Lipca) 1868 r.
Radca  Dworu, Zgórski,

Po odbyciu w dniu 3 (15) i 17 (29) W rze­
śnia i 1 (13) Października 1868 r. trzech pu­
blikacji zbioru objaśnień i warunków licyta­
cyjnych nieruchom ości Nr. 412D- w W arsza­
w ie, T rybunał tutejszy  wyrokiem  w dniu 1 
(I3 i P aździernika 1868 r wydanym term in  
do przygotow aw czego przysądzenia  p ow yż­
szej n eruchom ości na dzień 29 P aździern ika  
(1 0  Listopada) r b. godzinę lO zr .m a  w yzna­
czy ł, w którym to term jnie su b h istow an a  
n ietuchom ość Nr. 412X>. w W arszaw ie p rzy­
gotow aw czo Juljanowi Czajkowskiem u P a­
tronowi za sum ę rsr. 15,060 przy sądzoną zo ­
sta ła .

N astęp n ie T rybunał wyrokiem  w term in ie  
przygotow aw czego p rzysądzen ia  wydanym  
term in do ostateczn ego  przysądzenia  n ieru­
ch om ości Nr. 412X>. w W arszaw ie na dzień  
27 Grudnia 1868 (8 S tyczn ia  1869 r.) godzinę  
z rana w m iejscu posiedzeń  Trybunału Cy­
wilnego w W arszaw ie w w ydziale I. wyzna­
cz y ł, a licytacja  rozpocznie się od sum y rsr- 
47 ,333 kop. 33■% jako 'J/3 c zęśc i szacunku  
w hypotece objawionego.
W arszaw a d 30 Paźdz. (11 L istop  ) 1868 r. 

Pisarz T rybunału,
R adca Dworu, Zgórski.

N. D. 733"c W dniu 8 (20) L istopada  
1868 r o godzinie 9 '/j  z rana na tąrgu S e ­
werynów zwanym , w tym że dniu o godzin ie 2 
z południa na targu M uranów, i w dniu ,11 
(23) L istop'adao godzinie 10  z rana na targu  
głównym  w Pradze, prawnie zajęte  ruchom o­
śc i, to jest: m eble jesionow e, m achoniow e, 
kufer, zegar, biórko m achoniowe, naczyn ia  
kuchenne m iedziane, garderoba m ęzka i  
damska, lichtarze srebrne, w óz kuty i t, p ., 
oraz w dnju 11 (23) L istopada 18G8 r. o go­
dzin ie 12 w południe na gruncie we wsi B rze­
ziny gm inie Brudno, w m oc decyzji Trybuna­
łu  Cywilnego w W arszaw ie dnia 26 P aźd zier­
n ika (7 L istopada) r b. za  Nr. 12667 w yda­
nej, praw nie za jęte  ruchom ości, to  jest: s ia ­
no w stogach , m eble jesio n o w e, sosnow e, z e ­
gar, przez publiczną, licy tację  sprzedane z o ­
staną.

______________ Pawłc-wsli K om orn ik .

N. D. 7336. W dniu 9 (21) GrudnA r. b. 
o godzin ie 10 z rana, praw nie zajęta  w dro­
dze egzekucji sądowej tabakierka z ło ta  emal- 
jowana, w k sz ta łc ie  pudełka, na targu rynek  
Starego m iasta, w W arszaw ie, przez publi­
czną licy tację  sprzedana będzie, a p rzed e-  
w szystk iem  w dniach: 1 1 (2 3 ) L istopada, 22  
L istop ad a  i4 Grudsia) i 2 (14, Grudnia r. b. 
w W arszaw ie, w domu pod Nr. 1771 w K an­
celarji podpisanego Kom ornika na widok pu­
bliczny wystaw iona będzie.

W . Supryniej.icz  K. p. S. A. i£. P.


